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Nowość

Magazyn
Rozrywkowy

Ciekawostki z redakcyjnej e-poczty, 
porady jak zachować się w intymnych 
sytuacjach podczas długiej podróży, 
konkursy, niezapomniane kulinaria. 
Pośmiej się razem z nami.

Zajrzyj na str. 14-15
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Mimo że Kędzierzyn-Koźle wieży Ma
riackiej nie ma, już niebawem będzie 
mógł poszczycić się własnym hejnałem.
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Czytaj na str. 3

Aniołki Charliego 2

4 lipca premiera w kinie “Chemik”

Nie wszystko
jasne

Od kilku miesięcy nad Miejskim Mię
dzyszkolnym Klubem Sportowym 
Kędzierzyn-Koźle krqżq czarne chmury. 
Kontrowersje wokół klubu nie ustępujq, 
a sytuacja zamiast się wyjaśnić, wydaje 
się coraz bardziej zagmatwana.

Czytaj str. 20

Wzmożony ruch 
transferowy

Choć wakacje w pełni i większość 
siatkarzy przebywa jeszcze na urlo
pach, w klubach występujących w 
rozgrywkach Polskiej Ligi Siatkówki 
panuje spory ruch. 30 czerwca wielu 
zawodnikom wygasły kontrakty i 
rozpoczął się ruch transferowy.

Czytaj str. 23
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Minęło sześć lat od katastrofalnej powodzi z lipca 1997 roku. Opa
dły już emocje. Niewiele zostało w Koźlu śladów tamtej tragicznej po
wodzi. Tylko w psychice mieszkańców miasta uraz powodziowy pozo
stał na zawsze. Większość mieszkańców uporała się już ze skutkami 
“powodzi stulecia”. Pozostaje im teraz tylko spłata zaciągniętych kre
dytów na usuwanie skutków powodzi.

W ciągu dwóch dni stan wody podniósł się o trzy metry. Co najmniej 
o dwa metry przekroczone zostało absolutne maksimum stanu wody, 
kiedykolwiek zanotowane w dziejach. Przepływ wody w Odrze wzrósł 
dwukrotnie i wyniósł ponad 3340 m sześć, na sek.

Powódź w 1997 roku objęta 970 miejscowości w 24 województwach.

L_ __ _________________ __Czytaj na str. 10-11
Pod wodą znalazło się 470 tysięcy hektarów gruntów. Ewakuowanych 
było ponad 135 tys. osób. W całym kraju w wyniku powodzi życie stra
ciło 47 osób.

Na str. 10-11 przedstawiamy fragmenty z kilkunastogodzinnego za
pisu magnetofonowego audycji radiowych nadawanych przez Radio 
Park i Radio Opole w czasie tamtych tragicznych dni. Zarejestrował je 
Bogusław Rogowski, który przez cztery doby by) w Koźlu odcięty od 
świata przez “wielką wodę”. W tekście zachowaliśmy oryginalny styl i 
słownictwo.

Na podstawie wiernego zapisu magnetofonowego można prześledzić 
tragizm tamtych dni i postawy ludzi, którzy zmagali się z kataklizmem.
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Rocznice
Kędzierzyna
W bieżącym 2003 roku Kędzierzyn obchodzi trzy rocznicowe 
wydarzenia historyczne. W 1283 roku przed 720 laty pojawia 
się w oficjalnym dokumencie nazwa Kandersino, pierwotna 
nazwa dzisiejszego Kędzierzyna. W 1903 r. przed 100 laty 
wybudowany w narożu ulic Grunwaldzkiej (Langcstrasse) i 
Głowackiego (Mittelstrasse) kościół ewangelicki zostaje w 
dniu 6 lipca konsekrowany przez generalnego superinten- 
denta Nemitza z Wrocławia. Od 1913 a więc od 90 lat, miej
sce pobytu kędzierzyńskiego drewnianego kościoła z XVII 
wieku znajduje się w parku szczytnickim we Wrocławiu. 
Dzisiaj pierwsza część cyklu o rocznicach największej dzielni
cy Kędzierzyna-Koźla.

Czytaj na str. 9
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Al. Jana Pawia II29
47-220 Kędzierzyn-Koźle 
tel./fax 481-60-74
Buro czynne codziennie w godz. 8.00 -15.00, 
we wtorki i czwartki w godz. 8.00-16.00.
Poseł Kazimierz Pietrzyk pełni dyżur w 
każdy poniedziałek w godz. 9.00 -11.00 
oraz 15.30-16.30.

Dyżury
...aptek

W Koźlu dyżuruje apteka “Jantar", ul. Piastow
ska 40. Jej dyżur dobiegnie końca w czwartek wie
czorem, kiedy pałeczkę przejmie apteka “Aloes", ul. 
24-ego Kwietnia 24. Jej dyżur potrwa do 10 lipca.

W Kędzierzynie dyżuruje apteka “Urtica”, ul. 
Królowej Jadwigi 12 W piątkowy wieczór zastąpi 
ją “Twoja apteka rodzinna”, al. Jana Pawła II30. 
Jej dyżur trwać będzie do 11 lipca.

...reportera
K

Dziś w godz. 14.00 - 16.00 na sygnały od 
Czytelników czeka Grzegorz łabaj.

Tel. 483 40 49. Zapraszamy też osobiście: al. 
Jana Pawła II27,1 piętro.

...radnych
Dziś mieszkańcy Kędzierzyna-Koźla mogą się 

spotkać z radnym powiatowym i miejskim. Marek 
Piątek oraz Władysław Haczek dyżurować będą w 

godz. 14.00 • 16.00 w Urzędzie Miasta, w gabine
cie przewodniczącego Rady Miejskiej (pokój nr 
102). Za tydzień dyżur pełnić będą Henryk Mazur 
i Adam Oczoś.

W każdą środę w Biurze Rady Miejskiej w godz. 
10.00 -13.00 dyżur pełnią również przewodniczą
cy Rady Miejskiej Ryszard Pacult lub jego zastęp
cy Hubert Majnusz albo Grzegorz Chudomięt.

Muzeum Towarzystwa 
Ziemi Kozielskiej > 
“Baszta"
czynne w poniedziałki i piątki w godz.
10.00 -15.00 oraz w środy w godz.
10.00 -17.00, tel. 482-36-86

Zbiórka na pomnik
Trwa zbiórka pie

niędzy na rzecz budo

wy pomnika Prymasa 

Tysiąclecia. Wpłaty 

należy kierować na 

konto: BPH PBK 

Oddział Kędzierzyn- 

Koźle 10601552- 

320000824830

Zaopiekuj się psem!

Pijam wodę

To co w Polsce 
mają do zapropo
nowania społe
czeństwu partie 
polityczne w spra
wie uzdrawiają
cych gospodarkę

Kamil NOWAK reform ekono-

Max to młody bokser, który do schroniska tra
fił z Gogolina. Pies jest łagodny, spokojny i ułożo
ny. Widać, że był szkolony, bo umie dawać łapę. 
Na pewno szybko znajdzie nowego właściciela.

Pomóż nam, pomóc zwierzętom
Zostań sponsorem w modernizacji i rozbudo

wie naszego schroniska, wpłacając datek na konto 
PKO BP SA Kędzierzyn-Koźle 10203714- 
1088344-270-201 zdopiskiem .Rozbudowa".

Schronisko przy ul. Gliwickiej 20 czynne jest 
od poniedziałku do piątku w godz. 8.00 -17.00, w 
dni wolne od pracy w godz. 11.00 - 13.00. Za 
szczeniaka trzeba zapłacić 10 zł. Pies średniej 
wielości kosztuje 30 zł, natomiast duże i rasowe 
czworonogi-60 zł.

Tekst i foto: Ł

Uprzejmość niekontrolowana
Kilka dni 

temu byłem w 
stolicy nasze
go regionu. 
Nic nadzwy
czajnego. Idę 
sobie ulicą, 
mijam przy
stanek i sły
szę utyskiwa

Jakub 
DŹWILEWSKI 

zastępca 
redaktora 
naczelnego

nia starszego pana.
- Ta młodzież dzisiejsza jest 

okropna,'takie to niewychowane - 
biała koszula starszego pana 
jest nienagannie wyprasowana. 
-Nie można spokojnie przejść

Hejnał z dwóch wież

Miasto z Masą

Krzysztof 
BEDNARZ

Pamiętam, 
przed dwoma 
laty, kiedy 
ogłoszono 
konkurs na 
skomponowa
nie hejnału 
Kędzierzyna-

Koźla, byli tacy, co pukali się w 
czoło mówiąc: “Po co komu ten 
hejnał?”. Kiedy już hejnał po
wstał nadal wątpiono w sens ist
nienia muzycznego herbu mia
sta. I trzeba przyznać, że kryty
cy hejnału mieli sporo racji, bo 
jaki sens ma symbol miasta, je
śli rozpoznawany jest tylko 
przez garstkę mieszkańców. A 
tak właśnie się działo, bo po tym 

micznych i gospodarczych, przypo
mina różnicę pomiędzy Coca Colą 
a Pepsi Colą. Obydwa napoje najle
piej odróżnia się po opakowaniach, 
a nie po zawartości. Obydwa są 
słodkie, brązowe, gazowane, zawie
rają cukier i aromaty. Niewielka 
występująca różnica pomiędzy nimi 
to cierpki posmak w Coca Coli 
przypominający cytrynę - to tylko 
moja sugestia. Jednak w tej mini
malnej różnicy tkwi sedno sprawy. 
Producenci obu koncernów sugeru- 

ulicą, żeby nie usłyszeć wyzwisk 
czy nie zostać oplutym przez ja
kichś młokosów.

Wszystko wskazuje na to, że star
szy pan nie ma własnych wnuków, 
bądź ma, lecz nie spełniają one jego 
oczekiwań, bo nie wspomina leci
wej kobiecie o nich ani słowem. Ta 
zaś opowiada o nich bez umiaru. W 
sumie całkiem zwyczajna rozmowa 
dwojga dojrzałych ludzi, którzy nie 
byli zachwyceni młodym pokole
niem, choć zastrzegali, że to nie 
dotyczy ich najbliższych. Takich 
rozmów na ulicy słychać codziennie 
sporo. Zawsze się wtedy zastana- 

jak zyskaliśmy hejnał skopiowano 
go na kilkadziesiąt płyt i rozesła
no po szkołach. Sztuka dla sztuki.

To co ma się wydarzyć w tym 
tygodniu powinno jednak uciszyć 
krytyków hejnału Kędzierzyna- 
Koźla. Od czwartku lub najdalej 
piątku, rozpocznie się systema
tyczna emisja hejnału. Od tego 
czasu, codziennie, w samo połu
dnie, będąc w okolicy kozielskie
go rynku lub placu Wolności, 
usłyszymy melodię graną na trąb
ce. Zatem hymn będzie rozbrzmie
wał z dwóch wież, oczywiście tyl
ko w przenośni, bo wieżami raczej 
trudno nazwać dachy starostwa i 
kozielskiej biblioteki. Syreny 
przeznaczone do alarmowania 

ją, że możemy dokonać iluzoryczne
go wyboru czy chcemy wypić napój z 
zadanym w fabryce kwaśnym posma
kiem czy też wolimy dodać go samo
dzielnie.

Zapytają państwo dlaczego rozwo
dzę się nad tymi dwoma napojami, 
najbardziej rozpowszechnionymi na 

kuli ziemskiej i będącymi ikonami do
minującej pop kultury amerykańskiej. 
Napojami które od wielu lat prowadzą 
nieustanna wojnę reklamową o konsu
menta opierają się o wyimaginowaną 
możliwość wyboru istniejących po
między nimi różnic i wszystkim co się 
z tym łączy w przekazie reklamowym.

Otóż dlatego, że przypomina mi się 
ostatnio zakończony kongres SLD. 
Szeroko rozpowszechniając go we 
wszystkich mediach usiłowano mam 
wmówić, ze mamy do czynienia z 

wiam, co mówili te dziesiąt lat temu 
dziadkowie dzisiejszych dziadków? 
Pewnie słowa, że “teraz młodzież 
już nie ta” są aktualne bez względu 
na pokolenie. Nie oznacza to, że 
kiedyś było gorzej lub lepiej. Było 
zapewne inaczej, jednak czasy mło
dości wspomina się najpiękniej. To 
naturalne, im bardziej wskazówka 
życia przechyla się w prawo, tym 
rzeczywistość staje się mniej przy
jazna. Dlatego warto cieszyć się 
życiem, bo czas jest bardziej nie
ubłagany niż Leszek Balcerowicz.

Ńim jednak zdążyłem o tym wszyst
kim pomyśleć, usłyszałem bogatą wią-

..

wyręczą hejnalistów. Niby nic, ale 
jest coś twórczego w tym, że hej
nał trafił na właściwe sobie miej
sce. Za jednym zamachem nadano 
sens czemuś, co wcześniej było 
jego pozbawione i naprawiono 
błąd poprzednich władz.

Idę o zakład, że większość prze
chodniów centrum miasta wpad- 
nie w zdumienie, gdy w samo po
łudnie usłyszy 
odgłos trąbki. 
Wielu z nich 
będzie się cięż
ko zastana
wiać, cóż to 
jest? I nic w 
tym dziwnego, 
bo z pewnością 

nowym, lep
szym smakiem 
jakiego jeszcze 
nie było i który 
będzie przez ko
lejne parę lat go
ścił na naszych 
stołach. Wraz z 

nową reklamą 
zasugerowano 
nam, że powszechne chłodzenia tego 
napoju wywoła ogólną szczęśliwość i 
zadowolenie osób, które przypadkiem • 
po dominacji poprzednich napojów 
jeszcze na niego stać. Oczywiście nie 
wspomniano słowem o innych ce
chach tego napoju, kwasie ortofosfo
rowym niszczącym szkliwo i ścianki 
żołądka. O gazie powodującym wzdę
cia i przykry zapach z ust czy wresz
cie uzależnieniu od tego płynu, które 

zankę słów powszechnie uważanych 
za obelżywe. No tak, starszy pan miał 
rację, w biały dzień w centrum miasta 
takie wrzaski, że aż uszy więdną. Idę 
kilka metrów dalej i co widzę?

Starszy pan, który kilka minut 
wcześniej złorzeczył na młodzież, 
wyzywa kierowcę, który śmiał na 
niego zatrąbić klaksonem. Może 
nawet miał rację, ale wyrażał ją w 
tak ordynarny sposób, że aż wstyd 
było słuchać. Inna sprawa, że kie
rowca nie pozostał mu dłużny.

Jaki z tego morał? Ano taki, że 
nim będziemy krytykować innych, 
spójrzmy najpierw do lustra.

nie mieli okazji wcześniej usły
szeć hejnału swojego miasta. Po
woli, z czasem, społeczność mia
sta przyzwyczai się i będzie roz
poznawać znajomą melodię. I o to 
właśnie chodzi. A poza tym, hymn 
z wieży, chociaż to drobny ele
ment, ale za to efektowny i nieza
przeczalnie doda klasy naszemu 
miastu.

najczęściej pojawia się u najmłod
szych, niedoświadczonych i nie potra
fiących zauważyć w porę niebezpie
czeństwa tkwiącego w takich napo
jach. Czy jednak nowy przekaz trafi 
do społeczeństwa? Może świadome 
przyczyn przemian ostatnich lat i do
skonałością wyboru pomiędzy dżumą, 
a cholerą zastosuje znane z murów 
polskich miast hasło: „Nawet zimna 
Coca Cola nie jest lepsza od jabola”.
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W samo południe
Mimo że Kędzierzyn-Koźle wieży Mariackiej nie ma, już nieba
wem będzie mógł poszczycić się własnym hejnałem.

W rzeczywistości miasto swój hejnał 
posiada już przeszło 2 lata. W 2001 roku 
ogłoszono konkurs na stworzenie hejna
łu dla Kędzierzyna-Koźla. Zwyciężył 
utwór skomponowany przez Tadeusza 
Chrobaka ze Strzelec Opolskich i od tego 
czasu hejnał wykorzystywano sporadycz
nie. Można go było m.in. usłyszeć na ofi
cjalnych imprezach organizowanych 
przez władze miasta, albo podczas uro
czystych apeli w szkołach podstawowych. 
Do tego czasu nie został on rozpropago
wany szerzej wśród mieszkańców miasta.

Teraz hejnał Kędzierzyna-Koźla będzie 
mógł poznać praktycznie każdy, pod wa
runkiem, że w południe znajdzie się w 
centrum Kędzierzyna lub Koźla.

- Hejnał będzie odgrywany w dwóch 
punktach miasta. Z dachu biblioteki 
miejskiej na kozielskim Rynku oraz ze 
Starostwa Powiatowego na pi. Wolno
ści - informuje Andrzej Leja, kierownik 
wydziału reagowania kryzysowego UM 
K-K.

Hejnał będzie odtwarzany każdego 
dnia dokładnie o godz. 12.00. Hejnalistę 
zastąpią syreny alarmowe wspomagane w 
moduł elektroniczny do odtwarzania 
dźwięku.

- Ten sprzęt może wygenerować każ
dy dźwięk - mówi Tomasz Lipniacki, in
spektor wydziału reagowania kryzysowe
go. - Sygnał ostrzegawczy, mowę, mu
zykę. Urządzenie to działa jak wzmac
niacz stereo i bez problemu poradzi 
sobie z hejnałem wygrywanym na trąb
ce.

Moc syren powinna pozwolić, aby 
dźwięk był słyszalny w promieniu 400- 
500 m od miejsca nadawania. Wygrywa
nie 34-sekundowego hejnału nie będzie 
jedyną funkcją systemu alarmowego. 
Oprócz tego urządzenia zakupione za 
kwotę ponad 8 tys. zł będą służyć do ogła
szania komunikatów i sygnałów w razie 
zagrożenia i kataklizmów.

Pomysł nadawania hejnału powstał 
podczas prezentacji możliwości systemu 
alarmowego. Władze miasta w przedsię
wzięciu upatrują szansy na większą iden
tyfikację mieszkańców ze swoim mia
stem.

- Hejnał dla miasta powstał, ale w 
świadomości przeciętnego mieszkańca 
on nie istnieje - mówi zastępca prezy
denta K-K Piotr Gabrysz. - Mamy na-

Do tej pory mieszkańcy zainteresowa
ni hejnałem mogli ściągnąć plik muzycz
ny w formacie mp3 ze strony internetowej 
Urzędu Miasta (www.kedzierzynkozle.pl 
). Natomiast instytucje mogły się zaopa
trzyć w płytę z nagraniem zwracając się 
z prośbą do władz miasta. Teraz hejnał 
udostępniony zostanie społeczności całe
go grodu, a jego pierwsze odegranie na-

Codzienme punktualnie o 12.00 syrena alarmowa z dachu kozielskiej biblio
teki zagra hymn Kędzierzyna-Koźla

dzieję, że dzięki nadawaniu hejnału stąpi najprawdopodobniej w nadchodzą- 
odrobinę wzmocni się nasza tożsamość cy czwartek lub najpóźniej w piątek, 
lokalna, a miasto zyska dodatkowy Krzysztof BEDNARZ
walor.

| Urzędnicy na cenzurowym I

Komisja bez adoracji

Studio Promocji Zdrowia
zaprasza na
KOMPUTEROWE BADANIA \ / ,,W
STANU ZDROWIA

przy pomocy aparatu___________ ■

OBERON z
- Nowoczesne, nieinwazyjne badanie całego 

organizmu oraz poszczególnych układów, 
narządów i tkanek.

- Pozwala precyzyjnie i szybko wykrywać 
istniejące choroby lub skłonności do nich.

- Umożliwia zastosowanie najbardziej 
nowoczesnych i skutecznych metod 
profilaktyki oraz indywidualny dobór leków.

- Czas trwania badania: od 30 do 90 minut.

Powołano nowy skład komisji dyscyplinarnej dla pracowników mianowanych Urzędu Mia
sta.

Komisja zwoływana jest na wniosek prezydenta miasta, w przypadku kiedy istniejąprzesłanki 
by sądzić, że jeden z kierowników Urzędu Miasta złamał regulamin pracy. Jak dotąd skład ko
misji dyscypliny stanowili sami pracownicy mianowani, ale teraz decyzją Rady Miasta ten stan 
rzeczy został zmieniony. Do organu tego prezydent Wiesław Fąfara zaproponował tylko dwóch 
z dwunastu pracowników mianowanych. Kolejni czterej pracownicy to etatowi pracownicy UM. 
Podczas ostatniej sesji Rady Miasta nowy kształt komisji dyscypliny wzbudził sporo kontrowersji. 
Głownie chodziło o to, że nowo zaproponowane osoby tworzą trzon władz samorządowych.

- Istnieje groźba oddziaływania na komisję - twierdził radny Dariusz Jorg. - Przecież wia
domo, że wpływ na władze samorządowe ma polityka.

Zupełnie odmiennego zdania byli radni, którzy uznali udział pracowników mianowanych w 
organie ich oceniającym za niepożądany objaw.

- Teraz będziemy mieć gwarancję, że komisja nie stanie się towarzystwem wzajemnej 
adoracji - argumentował radny Adam Oczoś.

Ostatecznie radni większością głosów zaakceptowali nowy 
kształt komisji, w której skład weszli dwaj pracownicy mianowa
ni Agnieszka Lipska i Andrzej Leja. Pozostali to zastępcy prezy
denta: Brygida Kolenda-Łabuś i Piotr Gabrysz, sekretarz miasta 
Konrad Kucz oraz skarbnik miasta Alina Janik. W drugiej instan
cji komisji zasiedli przewodniczący i zastępcy komisji problemo
wych Rady Miejskiej.

Krzysztof BENDNARZ

KOMANDOR
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Wózkiem do Chemika
Zakończyła się budowa długo oczekiwanego podjazdu dla osób nie

pełnosprawnych, 

dzięki któremu bez 

trudu będą one mo

gły wjechać do bu

dynku Miejskiego 

. Ośrodka Kultury i 

Kina “Chemik”. Dziś 

(środa) zostaną wy

konane ostatnie pra

ce porządkowe i pod

jazd będzie gotowy 

do użytku.

■ Koszt budowy
podjazdu wyniósł ok.195 tys. zł, a fundusze w całości pochodzą z 

budżetu miasta - powiedziała nam Janina Truszkowska-Bomba, dy

rektor MOK.
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Stop wandalom
Na zlecenie wydziału gospodarki 

komunalnej Urzędu Miasta w Kę

dzierzynie-Koźlu rozstawianych jest 

110 nowych, estetycznych śmietni

ków. Jak nas poinformowały inspek

tor ds. utrzymania obiektów technicz

nych Lucja Płatek i inspektor ds. hi

gieny miejskiej Maria Szynal - celo

wo zamówiono betonowe pojemniki 

(koszt ich zakupu wyniósł około 29

Czy betonowe kosze oprą się tys. złotych), aby nie zostały znisz- 

wandalom? czone przez wandali, którzy w szyb
kim tempie doprowadzili do znisz

czenia poprzedniej partii metalowych koszy. W najbliższym czasie pla

nowane jest również postawienie w mieście 80 sztuk (podobnie jak ko

sze - bardziej wytrzymałych) oraz uzupełnienie braków w tablicach z na

zwami ulic.

PAN
***

Dłuższe konsultacje
Punkt konsultacyjny dla ofiar przemocy domowej przy ul. Racławic

kiej 7 w okresie wakacji będzie miał przedłużone godziny pracy. We 

wszystkie lipcowe i sierpniowe piątki psychologowie będą udzielać po

rad w godz. 17.00 - 20.00. Dodatkowo, w sierpniu będzie można ko

rzystać z konsultacji w czwartki, w godz. 17.00 - 20.00.

Wspólne patrole
Przez cały lipiec na terenie naszego powiatu będą działały patrole 

interwencyjne policji i psychologów w ramach procedury “Niebieskiej 

Karty”. Miejsca grupowania się młodzieży, okolice akwenów Dębowa, 

Kuźniczka, Miejsce Kłodnickie będą patrolowane w piątki, w godz. 19.00 

- 23.00. Wspólne działania obejmują również przemoc w rodzinie.

Kryzysowa ewakuacja
Dwa dni trwały ćwiczenia powołanego niedawno Gminnego Zespo

łu Reagowania Kryzysowego. W ubiegłym tygodniu członkowie zespo

łu szkolili się zakładając, że miastu grozi powódź. W środę 25 czerwca 

dyrektorzy miejskich przedszkoli mogli obserwować ewakuację przepro

wadzoną w Publicznym Przedszkolu nr 15.

■ Ewakuacja to tylko ukoronowanie tygodniowych przygotowań 

- mówi Andrzej Leja, kierownik wydziału reagowania kryzysowego w UM 

K-K. - Akcja przebiegła sprawnie i zgodnie z planem.
Ubiegłotygodniowe ćwiczenia stały się celem samym w sobie. 

Dzięki nim praktycznie przeszkolić się mogli nie tylko członkowie 

gminnego zespołu reagowania kryzysowego, ale również kadra 

placówek oświatowych. Jak się dowiedzieliśmy, podobne ćwicze

nia będę odbywać się cyklicznie. W przyszłości najprawdopodob

niej dojdzie do próbnej ewakuacji jednej z miejskich szkół podsta

wowych. KBD
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■nagrobki Granit
D wk. 1 HO ai-Myma 8

"UnUDUWuC teł. 077/481 66 13

NUJEMY REMONTY NAGROBKÓW
LA (CZARNO-SZARY) 2.990 ZŁ

(NA GOTOWO)!!!

ul. Judyma 8 
47-220 K-K 
tel. 481 66 13

ul. Kalinowa 1 
47-220 K-K 

tel. 481 02 00
(os. Kuźnlczki) (przy Kościele św. Mikołaja)

http://www.kedzierzynkozle.pl
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Sukcesem zakończyła się próba bi
cia rekordu Guinnessa w długości gry 
w tenisa stołowego, którą podjęto w 
Zakrzowie. Przez 48 godzin nie od- 

Największą wytrwałością wykazał się 
Mariusz Kiliszewski z Zakrzowa, 
który rozegrał w ciągu dwóch dni 276 
setów. W nagrodę otrzymał pamiątko- 

kę prezes obu LZS-ów Jan Cieślak i 
przewodniczący koła DFK w Zakrzo
wie Andrzej Wieczorek.

W maratonie mógł wziąć udział

Dwie doby przy stole
chodzili od stołów tenisiści z Zakrzo
wa, Jaborowic, Ostrożnicy, Kędzie
rzyna-Koźla, Reńskiej Wsi, Witosła- 
wic, Grzędzina i wielu innych miej
scowości. Łącznie w ciągu dwóch dni 
70 osób rozegrało 341 pojedynków i 
1031 setów. Organizatorzy chcąteż 
zgłosić do księgi rekordów liczbę se
tów rozegranych w ciągu pierwszych 
24 godzin - 527.

Wśród uczestników bicia rekordu 
były osoby w różnym wieku, od dzie
sięcioletnich dzieci, po emerytów. 
Sporą grupę stanowili wśród nich za
wodnicy drużyn amatorskich: Ligi 
Tenisa Stołowego Młyn-Pol Fortuny 
Witosławice, KS Grzmot Jaborowice, 
Floriana Azoty, Ruchu Steblów, Reń
skiej Wsi i LZS Młyn-Pol II Zakrzów.

W Strzelcach Opolskich odbył 
się VI konkurs modeli redukcyj
nych, w którym świetnie zapre
zentowali się modelarze z „Jede
nastki”, koła działającego przy 
Miejskim Ośrodku Kultury w

Jedenastka 
najlepsza

Kędzierzynie-Koźlu. Poziom 
konkursu był wysoki, szczegól
nie w kategoriach makiet lotni
czych i pojazdów bojowych. 
Nasi modelarze uzyskali nastę
pujące miejsca: Grzegorz Bilski 
- pierwsze miejsce w kategorii 
pojazdy bojowe, skala 1:35 oraz 
drugie miejsce w kategorii ma
kiet kołowych, skala 1:35, Piotr 
Hrycak - drugie miejsca w kate
gorii figurki, skala 1:24 oraz w 
kategorii modeli lotniczych, ska
la 1:72, Andrzej Cholewa - dru
gie miejsce w kategorii modeli 
lotniczych, skala 1:72, Waldemar 
Ociepski - wyróżnienie za nie
konwencjonalny model
„Chrząszcza”, skala 2:1, Michał 
Misiaszek - trzecie miejsca w 
kategorii kartonowych modeli 
lotniczych, skala 1:33 oraz w ka
tegorii kartonowych pojazdów 
bojowych, skala 1:50, Michał 
Chloupek - drugie miejsce w ka
tegorii makiet lotniczych, skala 
1:72 oraz trzecie w kategorii po
jazdy bojowe, skala 1:35, An
drzej Durlak - pierwsze miejsce 
w kategorii budowle kartonowe, 
skala 1:25, drugie miejsce w ka
tegorii kartonowych pojazdów 
bojowych, skala 1:50 oraz pierw
sze miejsce za najlepszy model w 
barwach polskich.

Ł

wą statuetkę.
Impreza stanowiła część obchodów 

jubileuszu 80-lecia LZS Ruch Ste
blów. Rozpoczęła się w piątek, 27 
czerwca, o godz. 18:00 i zakończyła 
o tej samej porze w niedzielę, 29 
czerwca. W pierwszym meczu wystą
piła Krystyna Krawczyk (dawniej 
Falkus), dawna drużynowa wicemi- 
strzyni Polski, która przed 30 laty roz
poczynała swojąkarierę w LZS Ruch 
Steblów. Jej przeciwniczką była 
Anna Ryborz (dawniej Zdzierak), 
przed laty jedna z najlepszych tenisi- 
stek Opolszczyzny, która z kolei zdo
bywała kilkakrotnie tytuł mistrzyni 
województwa w barwach LZS Za
krzów, kontynuującego tenisowe tra
dycje Ruchu. Jako ostatni odbijali pił-

Okres wakacji to nie tylko czas wypoczynku i zabawy 
dla wielu młodych ludzi, ale także sezon ciężkiej pracy. 
Coraz częściej rodziców nie stać na zapewnienie swo
im pociechom atrakcyjnego wyjazdu poza miasto, 
dlatego też młodzi w tym okresie podejmuje pracę 
sezonową.

Niestety, wielu z nich ma pro
blemy ze znalezieniem jakiego
kolwiek zajęcia. Problemy te wy
nikają m.in. z ograniczonej liczby 
wolnych miejsc pracy, z braku do
świadczenia młodych ludzi w ak
tywnym poszukiwaniu pracy oraz 
braku stażu pracy, a także w du
żym stopniu uzależnione są od sa
mego pracodawcy. Kandydat na 
pracownika musi spełniać okre
ślone przez pracodawcę wymaga
nia oraz posiadać odpowiednie 
kwalifikacje, które bardzo często 
są wygórowane. Przy tak dużej 
stopie bezrobocia, która dotyczy 
nie tylko osób długotrwale pozo
stających bez pracy, ale także ab
solwentów różnych typów szkół, 
znalezienie pracy sezonowej gra
niczy z cudem - powiedział nam 
bezrobotny student mieszkający w 
Kędzierzynie-Koźlu.

Informację o wolnych miej
scach pracy można uzyskać 
przede wszystkim w Powiatowym 
Urzędzie Pracy w Kędzierzynie- 
Koźlu, znajdującym się przy uli
cy Anny 11. Urząd ten prowadzi 
szeroki rejestr oferowanych 
miejsc pracy. Obecnie Powiatowy 
Urząd Pracy dysponuje ofertami 
pracy sezonowej dla młodzieży w 

każdy chętny, który zjawił się w Za
krzowie. Każdy rozegrany set (gra 
toczyła się wyłącznie na punkty) i roz
grywający go zawodnicy zostali uję
ci w dokumentacji rekordu. Zmiany 
tenisistów były płynne, tak aby efek
tywny czas gry był jak najdłuższy.

Tenisowy maraton zorganizowały 
wspólnie LZS Zakrzów, LZS Ruch Ste
blów i DFK Zakrzów. Imprezę zaspon- 
sorowała firma „Młyn-Pol” z Polskiej 
Cerekwi, Stanisław Skowroński i sklep 
„Kram” z Polskiej Cerekwi oraz LZS 
Zakrzów. Świadkami bicia rekordu byli 
Eugeniusz Węgrzyk, zastępca proku
ratora rejonowego i Helmut Musiot, 
szef drogówki w Komendzie Powiato
wej Policji w Kędzierzynie-Koźlu.

AP

zawodzie barman oraz przy pro
mocjach.

Szukaj
w gazetach
Oferty pracy sezonowej można 

znaleźć poprzez prywatne zakłady 
pracy. Taka forma poszukiwania 
pracy wymaga jednak od młodego 
człowieka bezpośredniego kon
taktu z pracodawcą. Kontakt ten 
ma na celu stworzenie okazji do 
przedstawienia swoich uzdolnień 
zawodowych. Pozytywne efekty 
przynoszą rozmowy z przyszłym 
przełożonym, nawet jeśli w danej 
chwili nie ma wolnych miejsc. 
Ogłoszenia prasowe, czasopisma 
oraz publikacje zawodowe za
mieszczają wiele ofert pracy. Ad
resowane są one często do mło
dzieży szkolnej oraz studentów. 
Proponowane oferty dotyczą roz
noszenia różnego rodzaju ulotek, 
tygodników reklamowych, rozkła
dania towaru w sklepie, akwizycji, 
a także wyjazdu za granicę. Za
zwyczaj są to prace nisko płatne, 
a zarazem mało atrakcyjne, lecz 
jednocześnie stanowiące jedyne 
źródło zarobku dla młodego czło
wieka.

Podczas ostatniej sesji Rady Mia
sta radni zajęli się oceną kultury w 
mieście. Zanim temat ten trafił na 
sesję był przedmiotem kilku posie
dzeń komisji oświaty, kultury i kul
tury fizycznej. Być może dlatego na 
sesji radni nie prowadzili zbyt dłu
gich dysput.

Ogólna ocena była pozytywna. 
Wyrazicielem tej opinii był między 
innymi dr Ryszard Pacułt, przewod
niczący Rady Miasta: - Uważam, że 
ta dyskusja miała rzeczowy prze
bieg. Ocena kultury w mieście jest 
pozytywna - wyraził swoją opinię 
przewodniczący, a żaden z radnych 
nie zaprzeczył. Przewodniczący Pa
cułt podziękował także pracowni
kom Miejskiego Ośrodka Kultury i 
Miejskiej Biblioteki Publicznej za 
przygotowanie 60-stronicowego pa
kietu materiałów na potrzeby rad
nych.

Najwięcej emocji wzbudził wyciąg

wakacje
Legalne wiśnie
W poszukiwaniu pracy sezono

wej młodym ludziom mogą pomóc 
organizacje wyznaniowe oraz lo
kalne organizacje społeczne, takie 
jak kluby, stowarzyszenia i organi
zacje młodzieżowe.

Ochotniczy Hufiec Pracy w Le- 
nartowicach proponuje młodzieży 
w wieku od 15 do 25 lat pracę se
zonową przy zbiorze wiśni w Gru- 
dyni Wielkiej. Oferta ta jest kiero
wana zarówno do młodzieży 
szkolnej, jak i do studentów. 
Przede wszystkim należy podkre
ślić, że jest to praca legalna na 
umowę, która wykonywana jest 
pod okiem opiekuna grupy. Co 
roku około 40 osób ma szansę 
skorzystania z takiej właśnie ofer
ty. Wynagrodzenie to około 30-40 
groszy za 1 kilogram zerwanych 
wiśni.

- W ciągu jednego dnia pracy 
można zebrać do 100 kilogra
mów wiśni - powiedziała nam Elż
bieta Domerecka, która w Ochotni
czym Hufcu Pracy pełni funkcję li
dera klubu pracy.

W ubiegłym roku chętnych do 
pracy codziennie dowoził specjal
nie podstawiany autobus komuni
kacji miejskiej. Praca odbywała się 
w godzinach od 7.30 (godzina wy
jazdu) do około godziny 16.00 (go
dzina przyjazdu). Rozpoczęcie pra
cy sezonowej w Grudyni Wielkiej 
zaplanowano od czwartku 3 lipca. 
Ochotniczy Hufiec Pracy w Lenar- 
towicach serdecznie zaprasza 
wszystkich zainteresowanych. 

ze „Strategii rozwoju Kędzierzyna- 
Koźla”, w którym do jednej ze słabo
ści naszego miasta wpisano „Zróżni
cowanie społeczności miasta pod 
względem pochodzeniowym, kultu
rowym i zawodowym”.

- Jak to jest, że zróżnicowanie 
etniczne i kulturowe w całym 
województwie jest siłą, a u nas 
słabością? - pytał radny Dariusz 
Jorg.

Radnych oprócz tego interesowa
ła sprawa likwidacji barier architek
tonicznych, sieci bibliotek oraz za
gospodarowania podzamcza. Infor
macja prezydenta miasta Wiesława 
Fąfary o przeznaczeniu 100 tys. na 
dokumentację remontową podzam
cza przyjęta została pozytywnie, na
tomiast radny Wojciech Jagiełło pod
kreślał potrzebę tworzenia a także 
uwzględnienia istniejących nisz kul
turowych.

JAD

Nielegalne szyby
Praca sezonowa nie zawsze jest 

jednak pracą legalną. Od kilku lat 
na terenie całego kraju obserwuje 
się młodzież pracującą na stacjach 
benzynowych przy myciu szyb. 
Wielu młodych ludzi decyduje się 
na taką formę pracy, ponieważ 
przynosi ona szybki zysk. W ciągu 
jednego dnia młodzi ludzie mogą 
zarobić od 50 do 70 złotych.

- Zdecydowałam się na tę pra
cę, ponieważ przynosi ona szyb
ki zysk - powiedziała nam jedna z 
uczennic szkoły średniej. Taka pra
ca jest niestety często jedyną formą 
zarobku młodych ludzi. Pomimo 
tego, iż prace sezonowe nie przy
noszą wielkich pieniędzy, możli
wość ich wykonywania jest ograni
czona.

Prace sezonowe oferowane przez 
pracodawców są dla wielu mło
dych ludzi mało atrakcyjne i nie
opłacalne, jednak młodzież decy
duje się na ich wykonywanie. Przy
kładem może być praca przy roz
noszeniu ulotek, gdzie za jeden 
dzień roboczy młody człowiek 
otrzymuje wynagrodzenie w wyso
kości 15 złotych. Prace sezonowe 
dla młodzieży to tak naprawdę tyl
ko wstęp do dorosłego życia. War
to jednak angażować się w tego ro
dzaju zajęcia, ponieważ dzięki nim 
młody człowiek zdobywa nowe do
świadczenie zawodowe, nowe 
umiejętności oraz wiedzę niezbęd
ną do uzyskania wymarzonej pracy 
w przyszłości.

Ewa GORGOWICZ

DWAJ NA GAZIE. Kierujący fiatem sieną 56-letni mieszkaniec K-K potrącił 

przechodzącego w niedozwolonym miejscu pieszego. Do zdarzenia doszło 

w miniony piątek po godz. 14.00 na ul. Waryńskiego (os. Azoty). Jak się 
| okazało, obaj uczestnicy wypadku byli nietrzeźwi. Jeszcze nie ma wyników 

Lkrwi pobranej do badania. Pieszy doznał ogólnych potłuczeń ciała.
§§§

KRADZIEŻ ZŁOMU. W ubiegły poniedziałek zgłoszono dokonaną przez 

dwóch nieletnich (16 i 17 lat) kradzież blachy miedzianej z mostu kolejowe

go na odcinku Koźle Port - Koźle Zachód. Wartość strat wyniosła 300 zł.
§ § §

NAMIERZENI. Przeprowadzona w ubiegły wtorek na terenie Blachowni 

akcja policji „Pomjar” ujawniła sześciu nietrzeźwych kierujących, u których 

stwierdzono 0,56 - 3,88 promila alkoholu w wydychanym powietrzu. Re

kordzistą okazał się 45-letni rowerzysta, zatrzymany o godz. 23.15. Podob

ne akcje będą prowadzone w różnych rejonach miasta.
ś § §

9-LATEK, KIERUJĄC ROWEREM, wymusił pierwszeństwo na jadącym 

prawidłowo oplu astrze, kierowanym przez 42-letniego mieszkańca 

Polskiej Cerekwi. Do zdarzenia doszło w miniony czwartek o godz. 

20.35 w Pawłowiczkach. Rowerzysta doznał złamania kości czaszki i 

przebywa w szpitalu.
§ § §

ZATRZYMANY Z DZIAŁKĄ. W trakcie przeszukania przez policję u 22- 

letniego mężczyzny znaleziono porcję amfetaminy.

Zebrała AGA



Wieści z ZAK

Prywatyzacja
nieunikniona

Spłata 
każdej 
kolejnej 
raty 
układu, to 
dla Zakła
dów 
Azotowych 
"Kędzie
rzyn" 
zawsze 
duży 
problem. 
Tym razem 
rata jest 
wyższa od 
poprzed
nich, ale 
jak zapew
nia Jerzy 
Maj
chrzak, 
prezes 
ZAK, 
zostanie 
spłacona.

Poprzednie raty 
wynosiły blisko 30 
min zł. Ta czerwco
wa i pozostałych 
pięć jest o 10 milio
nów wyższa.

- To jest ogrom
na operacja finan
sowa, nie da się 
takiej sumy tak ła
two wyjąć z 
krwiobiegu firmy. 
Trzeba ogromne
go wysiłku w gro
madzeniu środ
ków ze wszystkich 
możliwych źródeł 
- mówi Jerzy Maj
chrzak.

Po pierwszym 
kwartale zakłady 

odnotowały zysk, niestety po drugim 
już nie jest tak dobrze, a zysk oscylu
je wokół zera. Kolejne miesiące zapo
wiadaj ą się jako trudne, spada bo
wiem popyt na kędzierzyńskie pro
dukty. Tradycyjnie, trzeci kwartał jest 
dla zakładów azotowych najgorszy.

Znacznie zmalał popyt na rynku al
koholi 0X0 i plastyfikatorów. Rynki 
na Dalekim Wschodzie, Japonia, Taj
wan, opanowane przez sars, mocno 
się uszczelniły. Budownictwo, które 
jest głównym odbiorcą PCV niestety, 
stoi w miejscu - producenci mająpro- 
blemy ze sprzedażą, więc nie kupują 
też surowca. Taka sytuacja nie pozwa-

Zowody pożarnicze

Sztafeta i bojówka
Na stadionie KS-u w Sławięcicach w minio
ną sobotę odbyły się zawody sportowo- 
pożarnicze ochotniczych straży pożarnych. 
Walczono o puchar prezydenta miasta. *

W zawodach wzięło udział czterna
ście drużyn z ochotniczych jednostek 
straży pożarnej ze Sławięcic, Miejsca 
Kłodnickiego, Cisowej, Kłodnicy

Wyniki rywalizacji
Męskie drużyny pożarnicze

1. OSP Sławięcice II

2. OSP Sławięcice I

3. OSP Klodnica
Żeńskie drużyny pożarnicze

1. OSP Miejsce Kłodnickie

2. OSP Sławięcice 

Młodzieżowe drużyny pożarnicze 

chłopców

1. OSP Sławięcice

2. OSP Cisowa

3. OSP Klodnica

Młodzieżowe drużyny pożarnicze 

dziewcząt

1. OSP Sławięcice 

la póki co spojrzeć kierownictwu za
kładów optymistycznie w przyszłość.

Wciąż trwają przygotowania do 
realizacji programu restrukturyzacji 
polskiej chemii. “Nafta Polska” 
przygotowuje koncern nawozowy, 
prace są bardzo zaawansowane, 
choć trudno powiedzieć, który za
kład będzie tą restrukturyzacją obję
ty jako pierwszy. Wszystko zależy 
też od ostatecznej decyzji rządu, czy 
uzna ten program za gotowy do re
alizacji, czy też odsunie go w czasie. 
Rozstrzygnięcie nastąpi zapewne na 
przełomie roku.

Pojawiający się ostatnio wśród pra
cowników termin prywatyzacji jed
nostki biznesowej nawozów wyzna
czony na 1 listopada br., zdaniem pre
zesa Majchrzaka jest mało realny, ze 
względu na ogrom prac związanych z 
całym przedsięwzięciem. Od 1 lipca, 
kilku pracowników będzie się szkolić 
w Warszawie.

- Każda restrukturyzacja jest 
trudna. Nie obędzie się bez kosz
tów finansowych, choć może te są 
najłatwiejsze, ale i kosztów ludz
kich, rozumianych nie tylko jako 
zwolnienia, lecz zmianę warunków 
pracy - mówi prezes Majchrzak. - 
Spora część naszych pracowników 
będzie pracowała w innej firmie. 
Będą robili to samo, ale w innej fir
mie. To jest duży stres, realnie pa
trząc na całą sytuację, zwolnień nie 
można wykluczyć, choć myślę, że 

oraz Raszowej. 
Przed rozpoczę
ciem rywalizacji 
zastępca prezy
denta miasta Piotr 
Gabrysz wręczył 
wyróżnionym 
strażakom meda
le i odznaczenia. 
Rywalizowano w
dwóch konkuren
cjach: sztafecie i tzw. bojówce, czyli 
torze z przeszkodami. Zespoły po
dzielone były na cztery kategorie: 
męską, kobiecą, chłopięcą i dziewczę
cą. Niektóre jednostki wystawiły po 
dwie drużyny w jednej kategorii. Za
wodom towarzyszyła zmienna pogo
da, co dodatkowo utrudniało zmaga
nia.

- Pas mi się zaciął, poza tym nie 
jestem jeszcze w pełni sił - powie

będą one niewielkie. Bardziej oba
wiam się ich nie w sensie ilościo
wym, tzn. że zostanie tyle samo 
miejsc pracy, ale że nie będą to te 
same osoby. Może się okazać, że nie 
wszyscy dzisiejsi pracownicy w 
tych miejscach się znajdą. Będą to 
inne firmy, więc i nieco inne po
trzeby. Mam jednak nadzieję, że w 
międzyczasie uda nam się ściągnąć 
nowych inwestorów, dzięki czemu 
pojawią się nowe miejsca pracy i 
tych pracowników będzie można w 
miarę konieczności i możliwości 
poprzesuwać.

Podstawowym problemem zakła
dów jest to, że one muszą się zrestruk
turyzować, bo w obecnym stanie nie 
przetrwają bez nowych inwestorów i 
nowych właścicieli. Podobna przy
szłość czeka alkohole 0X0. Powoła
ne zespoły pracują nad przygotowa
niem jednostki do wydzielenia jako 
samodzielnej spółki i znalezienia dla 
niej właściciela. Najbardziej prawdo
podobnym jest PKN Orlen.

Pod uwagę brana jest również 
sprzedaż spółek - córek.

- Tę sprzedaż rozumiemy jako 
konieczność znalezienia dla tych 
spółek lepszego właściciela, niż my 
- wyjaśnia Jerzy Majchrzak. - Nie 
mając własnych pieniędzy, nie jeste
śmy w stanie inwestować w spółki.

Docelowo wszystkie spółki powin
ny być sprywatyzowane.

Agnieszka KURPIŃSKA

dział nam Daniel Kasprzyk z OSP 
Miejsce Kłodnickie, trochę niezado
wolony ze swojego biegu. - Od 
trzech lat królujemy na tych zawo
dach, myślę, że dzisiaj też wygramy.

Rywalizacja była zacięta, ale prze
biegała w sportowej atmosferze. Za
wody były jednocześnie fajną zaba
wą, ale i sprawdzeniem własnych 
umiejętności i sprawności.

Tekst i foto: TOM

AKTUALNOŚCI z ratusza
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Wołem
i w lakierkach

Ostatnią, 
przed 
wakacyjną 
przerwą, 
sesję Rady 
Miejskiej 
zdomino
wał temat 
stanu 
dróg w 
Kędzierzy
nie-Koźlu.

Na obrady za
proszono przedsta
wicieli wszystkich 
zarządców dróg, 
które znajdują się 
na terenie miasta. 
Goście z General
nej Dyrekcji Dróg i 
Autostrad, Zarządu 
Dróg Wojewódz

kich i Zarządu Dróg Powiatowych nie 
mogli liczyć na przychylne przyjęcie 
ze strony miejskich rajców. Przybysze 
zostali przyjęcie krytyką i niewybred
nymi upomnieniami.

- Niedługo tylko wołem i wozem 
drabiniastym będzie można do mia
sta dojechać - stwierdził radny Da
riusz Jorg. -Na państwa miejscu 
wstydziłbym się tu przyjść. Chciał- 
bym, żeby teraz panowie w tych la
kierkach przeszli się po deszczu, 
chodnikiem przy głównej ulicy mia
sta.

Szczególną troskę radnych budził 
stan al. Jana Pawła II i przylegającej 
do niej chodników. Dlatego gromy 
spadły na delegację z opolskiego od
działu GDDiA. Pobudzeni w drogo
wym temacie radni nie przebierali w 
słowach, czemu zawdzięczaliśmy 
parę ciekawych i nietypowych wypo
wiedzi.

- Nie wykopyrtnęłam się na chod
niku, ale wykopyrtnęłam się na 
przejściu dla pieszych - barwnie 
opisywała stan dróg radna Irena Po
lak. - Nie chcę, żeby przez taki stan 
dróg po upływie kadencji moi wy
borcy mnie zapytali: A coś ty, 
wstrętna babo, zrobiła?

Determinacja radnych osiągnęła 
swój szczyt i najlepiej chyba została 
podsumowana słowami: - Po prostu 
macie nas głęboko, głęboko gdzieś 
stwierdził radny Janusz Klimek. - 
Panowie, jesteście państwem w pań
stwie i ponad państwem.

Potem było już znacznie spokoj
niej. Przyszedł czas m.in. na wyja
śnienie dlaczego przelotowe drogi 
miasta są w złym stanie, dlaczego nie

Dzięki ofiarnej pracy członków Wojewódzkiego 
Ochotniczego Pogotowia Ratowniczego i OSP 
Waterprof z bezpiecznego wypoczynku nad 
wodą skorzystały dziesiątki tysięcy ludzi, a wielu 
uratowanych otrzymało swoją drugą szansę. Za 
wysiłek włożony w chronienie ludzkiego życia i 
wykazaną gotowość do niesienia pomocy innym 
składam na Wasze ręce serdeczne podziękowa
nia. Z okazji Dnia Ratownika życzę wszystkim 
ratownikom samych sukcesów w pracy zawodo
wej i powodzenia w życiu osobistym. 
Prezydent Kędzierzyna-Koźla

Wiesław Fąfara

buduje się obwodnicy i ronda na 
skrzyżowaniu obwodnicy z ul. Grun
waldzką. Do głosu dopuszczono go
ści.

- Rozumiem państwa rozgorycze
nie, ale przejęliśmy drogi dopiero w 
1999 roku - Ireneusz Dyla, z oddzia
łu GDDiA w Opolu. - Poza tym 
mamy swoje ograniczenia, dlatego 
że środki z budżetu państwa przy
dzielane nam, są stosunkowo małe. 
Na Opolszczyźnie drogi nie są naj
gorsze porównując je z resztą kra
ju-

Okazało się, że GDDiA ma swoje 
priorytety. Duże inwestycje, czyli-ob
wodnica południowa K-K i rondo na 
skrzyżowaniu z ul Grunwaldzką to 
właśnie konie, które obstawia 
GDDiA. Remont dróg dojazdowych 
do autostrady A4 i główne ulice mia
sta pozostają na drugim planie.

Swoje pięć minut mieli również 
przedstawiciele zarządców dróg wo
jewódzkich i powiatowych. Nie 
wszystkim udało się jednak obronić 
swoich racji.

- Kompletne zero - podsumował 
informację o stanie dróg powiatowych 
radny Stanisław Węgrzyn.

Rzeczywiście, niewiele więcej od 
zera miał do zaoferowania dyrektor 
Zarządu Dróg Powiatowych Arka
diusz Kryś. Jak poinformował rad
nych miejskich pieniędzy wystarczy 
na remonty bieżące chodników i dróg. 
Z inwestycji na terenie miasta w tym 
roku zaplanowano ułożenie chodnika 
przy ul. Brzechwy. I to byłoby na tyle.

Chociaż stan dróg okazał się tema
tem ekscytującym, to ostatnia sesja 
obfitowała również w inne ważne te
maty. Z mały zgrzytem, ale ustalono 
skład komisji dyscyplinarnej dla pra
cowników mianowanych UM. Radni 
zdecydowali się również na złożenie 
skargi na rozstrzygnięcie nadzorcze 
wojewody w sprawie odrzucenia Sta
tutu Gminy. Tradycyjnie nie zabrakło 
pytań, interpelacji i wniosków rad
nych.

Krzysztof BEDNARZ



BIERAWA: Noc utopca w Dziergowicach
cieszył się z tej integracji Mirosław 
Wierzba, dyrektor Gminnego Centrum 
Kultury i Rekreacji w Bierawie.

Oczka wodne, płomyczki świeczek 
wśród płatków róż, dodały całemu wie-

CISEK: Żywa tradycja
a®®8

Mokra legenda
„Noc utopca", to obrzęd powitania lata, kultywowany niegdyś w 
nadodrzańskich miejscowościach, od Raciborza do Koźla. W 
miniong sobotę przy domu kultury w Dziergowicach ponownie 
zabrzmiała legenda o zielonym diabliku wodnym.

Utopiec (Dawid Gudzowski) porwał Tonika (Aleksandra Zaremba) do swe

czorowi magii. Gdy zapadła noc, przy
szedł czas na spektakl przypominający 
jedną z wersji legend o utopcu: Tonik, 
chłopiec mieszkający w jednej z nad
odrzańskich wiosek, został któregoś dnia 
wciągnięty do wody przez utopca. Jako 
pierwszy z ludzi zamieszkał w podwod
nym domu, bawił się z jego córkami. Je
dyne czego nie było mu wolno, to zaglą
dać do komnaty, w której utopiec w za
mkniętych naczyniach, trzymał ludzkie 
dusze. Tonik jednak nie posłuchał tego 
nakazu, utopiec go udusił, a jego ciało 
porzucił nad wodą. Uratowała go jedna 
z córek diablika, dzięki której chłopiec 
wrócił do rodzinnej wioski, ale niczego 
nie pamiętał. Od czasu do czasu przybie
gał nad rzekę, wołany głosem córki utop
ca. Wspaniale tę legendę przedstawiła 
młodzieżowa grupa teatralna, działająca 
przy dziergowickim domu kultury.

- Wczoraj do godziny 23.00 ćwiczyli
śmy całe przedstawienie - powiedziała 
nam Joanna Kaszta, jedna z córek utopca.

Spektakl zakończyło zapalenie słońca nad 
Dzietgowicami, symbolizującego nastanie lata.

Śląskie wesele
Dwa dni trwało w Cisku "Śląskie Wesele". Celem weekendo
wej imprezy było przypomnienie tradycji weselnych, kultywo
wanych kiedyś i obecnie na terenie Śląska Opolskiego.

Ojcem pomysłu jest Alojzy Ketzler, 
właściciel ‘‘Garden Cafe”, znany z za
miłowania do tradycji i zwyczajów 
Śląska. W realizację jego pomysłu

czyła do późnego wieczora. Z powo
du braku warunków, zrezygnowano z 
charakterystycznego dla tego dnia tłu
czenia szkła, które ma przynieść

go podwodnego domu

Jarmark rękodzielnictwa, podczas któ
rego można było oglądać i nabywać m.in. 
wyroby z wikliny, drewniane rzeźby, ha
ftowane krzyżykami obrazy oraz werni
saż wystawy artystów malujących ustami 
i stopami z raciborskiej fundacji „Amun” 
były częścią sobotniej imprezy. Na sce
nie wystąpił miejscowy zespół „My best 
friend”, chór „Solarzanki” oraz Żeńska 
Orkiestra Symfoniczna KWK „Staszic” 
z Katowic wraz z Grażyną Bieniek i Ada
mem Żakiem, solistami Opery Śląskiej. 
Za ich sprawą, publiczność została prze
niesiona w klimat przepięknych pieśni 
neapolitańskich i wiedeńskich walców. 
Ku uciesze słuchaczy, obok takich utwo
rów jak „Wróć do Sorrento, „Santa Lu
cia” czy „O sole mio” zabrzmiało rów
nież dobrze nam znane „Sto lat”, które
go melodię zapożyczono właśnie z pieśni 
neapolitańskich.

- „Noc utopca”, to trzecia po spływie 
i „Pogrzebie basa” impreza, która w
Dziergowicach łączy mieszkańców i 
twórców dwóch powiatów: racibor
skiego i kędzierzyńsko-kozielskiego

Agnieszka KURPIŃSKA
Tekst i foto:

Koncert żeńskiej orkiestry symfonicznej KWK „Staszic” z Katowic zachwy
cił zgromadzoną w Dziergowicach publiczność

Polterabend to tradycyjny wieczór, kiedy zapoznają się ze sobą rodziny 
państwa młodych. To wieczór zabaw i przebierańców.

włączyli się dorośli i młodzież z Koła 
PTTK w Cisku. Towarzystwa Rozwo
ju i Promocji Wsi Cisek oraz miejsco
we koło TSKN.

- Tradycje weselne wciąż są kulty
wowane, ale niektóre zwyczaje po
woli zanikają. Naszym celem jest 
przypomnienie tych zwyczajów, 
zwłaszcza młodzieży - powiedział 
nam Mariusz Cichoń, przewodniczący 
koła PTTK w Cisku.

W sobotę o godz. 18.00 spod Gmin
nego Ośrodka Kultury w Cisku wyru
szył barwny korowód mieszkańców, 
który przemaszerował do namiotu 
ustawionego obok “Garden Cafe”. 
Tamże odbył się tzw. polterabend, czy
li wesoły wieczór, podczas którego 
zapoznają się rodziny państwa mło
dych, a rodzina otrzymuje weselnego 
kołocza. Poprzebierana młodzież tań-

szczęście młodym.
Drugi dzień wesela również rozpo

czął się pochodem. Następnie młody 
musiał wykupić narzeczoną, a po bło
gosławieństwie rodziców, procesja ru
szyła do kościoła. Oczywiście, praw
dziwego ślubu nie było, ale nowożeń
cy wraz z gośćmi powrócili na miejsce 
wesela. Uczestnicy imprezy mogli się 
dowiedzieć jakie potrawy tradycyjnie 
pojawiały się na weselnym stole. I 
wcale nie były to rolady, lecz krupnio- 
ki, kartofelsaład, pieczona Świnia i 
nudel zupa (czyli rosół z makaronem).

Podczas wyjścia do fotografa, fał
szywa para zajęła miejsce prawdziwej, 
nowożeńcy musieli po powrocie wy
kupić swój stół. Nie zabrakło również 
tradycyjnych konkursów, oczepin i 
okrzyków: “wesele!”

Tekst i foto: AGA

PAWŁOWICZKI: Ośrodek rehabilitacji w Jakubowicach

Przebudzenie pałacu
Zaawansowane prace remontowo-budowlane trwają w 
zabytkowym pałacu w Jakubowicach. W najbliższym 
czasie zostanie tam otwarty ośrodek rehabilitacji dla osób 
starszych i niepełnosprawnych.

Dziewiętnastowieczny zamek w 
Jakubowicach był własnością Za
kładu Produkcji Sadowniczej w 
Grudyni. Został przejęty przez 
syndyka masy upadłościowej w 
procesie likwidacji. Obecnie wy
kupiony przez Jolantę Moroń- 
Świerszcz, lekarkę z Rudy Ślą
skiej, specjalis‘tę chorób zakaź
nych, wewnętrznych i chorób tar
czycy. Wkrótce powstanie tu ośro
dek rehabilitacji dla osób star
szych i niepełnosprawnych.

Inwestycja rozpoczęta została w 
ubiegłym roku. W pierwszej kolejno
ści dokonano wymiany więźby, wy
miany elementów konstrukcyjnych 
stropów i podłóg, a następnie rozpo
częto roboty remontowe wewnątrz 
pałacu.

- Jest to budynek zniszczony i 
wymaga dużych nakładów finan
sowych i pracy - mówi Wojciech

Dziewiętnastowieczny zamek w Jakubowicach wkrótce zamieni się w ośro
dek rehabilitacji dla osób starszych i niepełnosprawnych

Grzesztak z Zakładu Remontowo- 
Usługowego w Ostrożnicy.

W tej chwili trwa adaptacja po
mieszczeń na potrzeby ośrodka. Wy

konane zostały podstawowe, nowo
czesne instalacje centralnego ogrze
wania, wodno-kanalizacyjne i elek
tryczne. Wszystkie kondygnacje (piw
nica, parter i piętro) zostaną zagospo

darowane na pomieszczenia, m.in. re
habilitacyjne, pielęgnacyjne, kuchen 
ne, sanitarne oraz pokoje dla pensjo
nariuszy. Z myślą o niepełnospraw-

nych pensjonariuszach zamontowana 
zostanie też winda.

Oficjalne otwarcie ośrodka i rozpo
częcie działalności planuje się na sier
pień tego roku. Do tego czasu mają 
być zakończone prace wewnątrz pała
cu. Następnym etapem modernizacji 
będzie remont elewacji budynku. Po
nieważ obiekt jest budowlą zabytko
wą, wszystkie charakterystyczne ele-
menty takie jak: gzymsy, lukarny i 
detale architektoniczne pozostaną w 
oryginalnej, odnowionej formie.

Nieruchomość otoczona jest par
kiem i kompleksem budynków, które 
również stanowią własność pani Jo
lanty Moroń-Świerszcz, a w przyszło
ści mają być zaadaptowane na cele 
ośrodka.

- Marzy mi się stadnina koni i hi
poterapia - mówi właścicielka. - 
Okolica jest piękna i warunki ku 
temu są doskonałe. Mam nadzieję, że 
pensjonariusze będą się tu czuli do
brze. Jest dużo przestrzeni, park, z 
dala od zgiełku i miejskiej wrzawy.

Ośrodek rehabilitacyjny w Jakubo
wicach jest szansą na ożywienie tej 
niewielkiej miejscowości. Daje możli
wość zatrudnienia teraz i w przyszło
ści, tym bardziej, że po likwidacji za
kładów sadowniczych w Grudyni pra
cę straciło wielu miejscowych ludzi.

Urszula OGRODNIK

REŃSKA WIEŚ:
W rocznicę 

f powodzi

Msza 
nad Odrą

W najbliższą sobotę, 5 lipca, 
Ochotnicza Straż Pożarna Mech- 
nica-Kamionka już tradycyjnie 
zaprasza na mszę św. nad Odrą, 
przy przeprawie promowej. 
Msza upamiętnia tragedię powo
dzi 1997 r. W.tym roku wezmą w 
niej udział również zaprzyjaźnie
ni strażacy z niemieckiej gminy 
Horka. Nabożeństwo rozpocznie 
się o godz. 17.30.

- Po mszy odbędzie się fe
styn, w ramach którego prze
widziane są przejażdżki łódka
mi po Odrze, a także pokazy 
nurków w wykonaniu drużyny 
Waterprof - powiedział nam Jan 
Dreinert, naczelnik OSP Mechni- 
ca-Kamionka.

Festyn zakończy się o godz. 
4.00 nad ranem.

AGA



Podczas wczorajszej sesji Rady 
Powiatu K-K Elżbieta Czeczot - 
kierownik Powiatowego Centrum 
Pomocy Rodzinie w Kędzierzynie- 
Koźlu - przedstawiła informację o 

Środki
Z PFRON-U
wysokości środków Państwowego 
Funduszu Rehabilitacji Osób Nie
pełnosprawnych przeznaczonych 
na zadania z zakresu rehabilitacji 
zawodowej i społecznej dla powia
tu kędzierzyńsko-kozielskiego w 
bieżącym roku.

Łącznie nasz powiat otrzymał z 
PFRON-u 733.559 zł, z czego środ
ki na rehabilitację zawodową wy
noszą 334.481 zł, a na rehabilitację 
społeczną 399.078 zł.

W ramach zadań z zakresu reha
bilitacji zawodowej w tym roku re
alizowane będą następujące zada
nia:

- zobowiązania dotyczące zwro
tu kosztów wynagrodzeń osób nie
pełnosprawnych i składek na ubez
pieczenia społeczne: 227.481 zł

- dokonywanie zwrotu kosztów 
poniesionych przez pracodawcę w 
związku z przystosowaniem two
rzonych lub istniejących stanowisk 
•pracy, stosownie do potrzeb wyni
kających z niepełnosprawności 
osób na nich zatrudnionych oraz 
rozpoznaniem przez służby medy
cyny tych potrzeb: 50.000 zł

- finansowanie kosztów szkole
nia i przekwalifikowania zawodo
wego osób niepełnosprawnych: 
7.000 zł
- udzielanie osobom niepełno

sprawnym pożyczek na rozpoczę
cie działalności gospodarczej lub 
rolniczej: 50.000 zł.

Zadania z zakresu rehabilitacji 
społecznej, które zostaną zrealizo
wane w br.:

- dofinansowanie uczestnictwa 
osób niepełnosprawnych i ich opie
kunów w turnusach rehabilitacyj
nych: 164.078 zł

- dofinansowanie do zaopatrze
nia w sprzęt rehabilitacyjny, przed
mioty ortopedyczne i środki po
mocnicze przyznane osobom nie
pełnosprawnym na podstawie od
rębnych przepisów: 100.000 zł

- dofinansowanie sportu, kultu
ry, rekreacji i turystyki osób niepeł
nosprawnych: 15.000 zł

- dofinansowanie likwidacji ba
rier architektonicznych, w komuni
kowaniu się i technicznych, w 
związku z indywidualnymi potrze
bami osób niepełnosprawnych: 
120.000 zł.

Oprać. JAD

Bezpieczne 
wakacje

W ramach akcji „Bezpieczne waka
cje” Powiatowe Centrum Pomocy Ro
dzinie w Kędzierzynie-Koźlu we 
współpracy z Komendą Powiatową 
Policji uruchamia PUNKT KONSUL
TACYJNY dla osób używających 
narkotyków i opiekunów tych osób.

Punkt konsultacyjny czynny bę
dzie w miesiącach wakacyjnych w 
poniedziałki i środy w godzinach od 
17.30 do 19.30 w siedzibie Powiato
wego Centrum Pomocy Rodzinie w 
Kędzierzynie-Koźlu, ul. Gajowa 10 
(osiedle Kuźniczka).

Obiboki znowu 
w Niemczech

Komisja się zmieniła, dyrektor też, 
problemy zostały

Drogi nieznane
20-osobowa grupa podopiecznych 

i ich opiekunów z Domu Pomocy 
Społecznej w Sławięcicach zwiedziła 
miejscowość Neuerburg, która znaj
duje się na terenie partnerskiego po
wiatu Bitburg-Priim w Niemczech.

Delegację tworzą: 14 wychowan
ków sławięcickiego Domu Pomocy 
Społecznej, dyrektor placówki An
drzej Kowalczyk, czterech opiekunów 
grupy i wiceprzewodniczący Rady 
Powiatu K-K Reinhold Lepiorz jako 
tłumacz. W Niemczech przebywali od 
25 czerwca do dnia dzisiejszego na 
zaproszenie warsztatów terapii zaję
ciowej Westeifel Werkeń z Gerolste- 
in.

Podopieczni DPS-u, a zarazem 
członkowie zespołu „Obiboki” zapre
zentowali na scenie umiejscowionej 
na rynku w Neuerburgu swoje arty
styczne i taneczne umiejętności pod

Do końca września można 
zgłaszać kandydatury osób 
oraz instytucji do przyzna
nia wyróżnienia honorowe
go „Statuetka Koziołków" 
za wybitne osiągnięcia 
mające istotne znaczenie 
dla rozwoju powiatu.

„Koziołki" 
do końca 
września

„Koziołki” są przyznawane przez 
Radę Powiatu K-K raz w roku. Wy
różnienie może być przyznane w 
szczególności za osiągnięcia, które 
przyczyniły się do rozwoju na tere
nie naszego powiatu: gospodarki, 
edukacji, kultury i sztuki, ekologii, 
sportu, ochrony zdrowia, samorządu 
terytorialnego. Ponadto statuetka 
może być również przyznana za 
działalność społeczną wykraczającą 
poza obowiązki zawodowe oraz za
dania statutowe instytucji, za rato
wanie życia i mienia mieszkańców 
powiatu z narażeniem własnego ży
cia i zdrowia.

Kandydatów do wyróżnienia 
mogą zgłaszać osoby fizyczne i oso
by prawne. Zgłoszenie kandydatów 
może być dokonywane wyłącznie 
pisemnie, wraz ze szczegółowym 
uzasadnieniem, poparte przez sto 
pięćdziesiąt pełnoletnich osób za
mieszkałych na terenie powiatu kę
dzierzyńsko-kozielskiego.

Wyróżnienie honorowe „Statuet
ka Koziołków” może być przyzna
ne w dwóch kategoriach: indywidu
alnej, którą mogą otrzymać wyłącz
nie osoby fizyczne, oraz zbiorowej, 
którą mogą otrzymać wszystkie jed
nostki nie posiadające osobowości 
prawnej oraz osoby prawne.

Zgłoszenia kandydatów do wy
różnienia należy dokonać w termi
nie do 30 września w biurze Rady 
Powiatu Starostwa Powiatowego w 
Kędzierzynie-Koźlu, plac Wolności 
13 (wydział ogólnoorganizacyjny, I 
piętro, pokój nr 16).

Oprać. JAD 

czas Międzynarodowego Festiwalu 
Zespołów Artystycznych dla osób 
niepełnosprawnych. Zespół „Obibo
ki” zwiedził również m.in. Pfantasia- 
land. Ponadto spotkał się z uczestni
kami olimpiad specjalnych z Irlandii.

Powiat kędzierzyńsko-kozielski 
podpisał w 2001 roku umowę partner
ską z powiatem Bitburg-Priim (Nad- 
renia-Palatynat). W jej ramach trwa 
wymiana podopiecznych DPS-u. To 
już druga taka Wizyta w Niemczech. 
Po raz pierwszy 22 wychowanków 
sławięcickiej placówki odwiedziło 
Neuerburg w ubiegłym roku. Wymia
na młodzieży pomiędzy ośrodkami 
opiekuńczymi dla niepełnosprawnych 
nastąpi jesienią. Do rewizyty przed
stawicieli powiatu Bitburg-Priim w 
Kędzierzynie-Koźlu dojdzie już we 
wrześniu br.

JAD

§1
Wyróżnienie honorowe 

| ,• Powiatu Kędzierzyńsko-
n < Kozielskiego „Statuet- 

I ka Koziołków”, zwane 
f | dalej wyróżnieniem,

jest szczególnym wy
razem uznania dla osób fizycznych oraz 
instytucji za wybitne osiągnięcia mające 
istotne znaczenie dla rozwoju powiatu kę
dzierzyńsko-kozielskiego.

Wyróżnienie honorowe „Statuetka Ko- 
. ziołków” może być przyznane w szczegól
ności za osiągnięcia, które przyczyniły się 
do rozwoju na terenie powiatu kędzierzyń
sko-kozielskiego:

gospodarki, edukacji, kultury i sztuki, 
ekologii, sportu, ochrony zdrowia, samo
rządu terytorialnego.

Wyróżnienie może być przyznane rów
nież za działalność społeczną wykraczają
cą poza obowiązki zawodowe oraz zada
nia statutowe instytucji.

Wyróżnienie może być przyznane za 
ratowanie życia i mienia mieszkańców 
powiatu z narażeniem własnego życia i 
zdrowia.

§2
Wyróżnienie honorowe „Statuetka Ko

ziołków” przyznawane jest przez Radę 
Powiatu w Kędzierzynie-Koźlu raz w 
roku.

Wzór wyróżnienia honorowego „Statu
etka Koziołków” określa załącznik nr 1 do 
uchwały.

Potwierdzeniem przyznania „Statuetki 
Koziołków” dla osoby fizycznej jest legi
tymacja (wzór) stanowiąca załącznik nr 2 
do uchwały, a dla osoby prawnej - dyplom 
(wzór) stanowiący załącznik nr 3 do 
uchwały.

§3
Wyróżnienie honorowe „Statuetka Ko

ziołków” może być przyznane w dwóch 
kategoriach:

indywidualnej, którą mogą otrzymać 
wyłącznie osoby fizyczne,

zbiorowej, którą mogą otrzymać 
wszystkie jednostki nie posiadające osobo
wości prawnej oraz osoby prawne.

Nadanie wyróżnienia nie powoduje 
przejścia autorskich praw majątkowych do 
statuetki. Przejście praw autorskich do sta
tuetki może nastąpić na podstawie umowy 
z Zarządem Powiatu.

Wzór dyplomu stanowi załącznik nr 2 
do uchwały.

Tydzień temu komisja infrastruktury 
Rady Powiatu spotkała się z Zarządem 
Powiatu. Podostrzą! poszły powiatowe 
drogi. Okazało się, że po pięciu latach 
wciąż Zarząd Dróg Powiatowych nie 
zna swoich dróg.

Na wspólne posiedzenia zaproszono 
nowego dyrektora Zarządu Dróg Powia
towych Arkadiusza Krysia. Podobnie 
jak w poprzedniej kadencji Rady Powia
tu, kiedy to komisja transportu toczyła 
boje z poprzednim dyrektorem Erykiem 
Kemerem, tak i tym razem dyrektor 
ZDP musiał wysłuchać wielu gorzkich 
słów z ust radnych.

Podstawowe uwagi dotyczyły braku 
gotowych dokumentacji na generalny 
remont dróg. Gdy jednak przyszło do 
planowania pieniędzy na tworzenie do
kumentacji, radni uznali, że wcale nie 
należy wydawać na ten cel zbyt wielu 
środków.

- Wiemy, ile jest pieniędzy na drogi, 
więc i tak nie będzie nas stać na wię
cej niż jedną czy dwie inwestycje, na

REGULAMIN
przyznawania wyróżnienia honorowego 

Powiatu Kędzierzyńsko-Kozielskiego 
„Statuetka Koziołków"

§4
Kandydatów do wyróżnienia zwanych 

dalej kandydatami mogą zgłaszać osoby 
fizyczne i osoby prawne.

Zgłoszenie kandydatów może być do
konywane wyłącznie pisemnie.

Pisemne zgłoszenie kandydata, zwane 
dalej wnioskiem, winno zawierać:

- imię i nazwisko oraz adres zamiesz
kania kandydata lub w przypadku zgłosze
nia kandydata do nagrody zbiorowej - na
zwę jednostki oraz adres jej siedziby,

- szczegółowe uzasadnienie wniosku,
- imię i nazwisko, adres zamieszkania 

nr PESEL oraz podpis wnioskodawców 
lub nazwy jednostki, adres jej siedziby 
oraz podpis osoby upoważnionej do jej 
reprezentowania - w przypadku zgłoszenia 
dokonywanego przez instytucję.

Pisemne zgłoszenie kandydata do wy
różnienia przez osobę fizyczną powinno 
być poparte przez sto pięćdziesiąt pełno
letnich osób zamieszkałych na terenie po
wiatu kędzierzyńsko-kozielskiego.

Poparcie, o którym mowa w pkt 4, po
winno zawierać dane określone w pkt 3c.

§5
Zgłoszenia kandydatów do wyróżnienia 

należy dokonać w terminie do 30 września 
każdego roku w Biurze Rady Powiatu.

Przewodniczący Rady Powiatu dokonu
je sprawdzenia wniosku pod względem 
formalnym.

W przypadku stwierdzenia uchybień we 
wniosku Przewodniczący Rady przekazu
je wnioskodawcy wniosek celem uzupeł
nienia.

Wnioski zgodne formalnie z §4 Regu
laminu są rejestrowane przez Przewodni
czącego Rady Powiatu w Biurze Rady 
Powiatu.

W ciągu 30 dni od terminu, o którym 
mowa w pkt 1, Przewodniczący Rady Po
wiatu zwołuje posiedzenie powołanej w 
tym celu Kapituły dla zaopiniowania 
wniosków dotyczących przyznania wyróż
nienia honorowego powiatu kędzierzyń
sko-kozielskiego „Statuetki Koziołków”.

Wnioski powinny być zaopiniowane i 
przekazane ponownie Przewodniczącemu 
Rady Powiatu przez Kapitułę w ciągu trzy
dziestu dni od daty ich otrzymania w try
bie określonym w pkt 5 §5.

Przewodniczący Rady Powiatu dokonu
je prezentacji wszystkich zarejestrowa
nych wniosków wraz z opinią Kapituły na 
najbliższej sesji Rady Powiatu.

wet przy szansach na pieniądze z fun
duszy pomocowych - przekonywał Teo- 
bald Gocz, członek Zarządu Powiatu.

Ostatecznie radni zażyczyli sobie sze
regu informacji, o które już w 2001 roku 
dopominała się NIK w swoim raporcie. 
Okazało się na przykład, że ZDP nie zna 
dokładnie swoich dróg. To znaczy wie 
ile kilometrów one liczą i które to są 
drogi, ale już parametry techniczne czy 
ich oznakowanie nie są powiatowemu 
zarządcy znane. Ten stan rzeczy ma się 
zmienić do końca roku.

Okazało się także, że ok. 80 tys. zł 
przyniosą opłaty parkingowe, które jako 
środek specjalny są poza budżetem ZDP. 
Zdziwiło to przewodniczącą komisji 
Martę Szydłowską: - My się tu głowi
my nad każą złotówką, a okazuje się, 
że trochę pieniędzy jeszcze jest.

Radni ustalili, że należy doprowadzić 
do spotkania wszystkich zainteresowa
nych stron, tak by wspólnie nad droga
mi pracować.

Jakub DŹWILEWSKI

§6
W skład Kapituły, o której mowa w §5 

pkt 5, wchodzą:
Przewodniczący Rady Powiatu,
Przewodniczący Zarządu Powiatu
Przewodniczący stałych komisji Rady 

Powiatu.
Do trybu pracy Kapituły mają zastoso

wanie postanowienia zawarte w Regulami
nie komisji powiatu kędzierzyńsko-koziel
skiego.

Wyrażenie opinii Kapituły w sprawie 
przedłożenia kandydatów do wyróżnienia 
Radzie Powiatu następuje w trybie głoso
wania tajnego i w formie pisemnej.

W razie niemożności uczestnictwa w 
posiedzeniach Kapituły przez osoby wy
mienione w pkt 1 mogą w nich uczestni
czyć:

- w przypadku nieobecności przewod
niczącego Rady Powiatu - wyznaczony 
przez niego zastępca,

- w przypadku nieobecności przewod
niczącego Zarządu Powiatu - wiceprze
wodniczący Zarządu Powiatu,

- w przypadku nieobecności przewod
niczącego komisji - zastępca przewodni
czącego komisji.

§7
Wyboru laureatów wyróżnienia honoro

wego powiatu kędzierzyńsko-kozielskiego 
„Statuetki Koziołków” dokonuje Rada 
Powiatu po zapoznaniu się z uzasadnie
niem wnioskodawcy oraz opinią Kapituły 
w glosowaniu tajnym, bezwzględną więk
szością głosów.

§8
Listę laureatów, którzy otrzymali wy

różnienie honorowe przewodniczący Rady 
Powiatu podaje do publicznej wiadomości.

Wręczenie wyróżnień odbywa się w 
trakcie wyznaczonej uroczystej sesji Rady 
Powiatu.

Uroczystego wręczenia wyróżnień do
konuje przewodniczący Rady Powiatu.

W szczególnie uzasadnionych przypad
kach wręczenie wyróżnienia może się od
być w innym czasie, w miejscu zamiesz
kania lub siedzibie laureata.

§9
Wszelka dokumentacja związana z 

przyznaniem wyróżnienia honorowego 
powiatu kędzierzyńsko-kozielskiego „Sta
tuetki Koziołków” jest prowadzona i prze
chowywana przez Biuro Rady Powiatu.



Europejski Rok
Osób Niepełnosprawnych

Lato w mieście

Zapewne i do naszych Czytelni
ków dotarła informacja o tym, że 
Rada Unii Europejskiej ustanowiła 
rok 2003 europejskim Rokiem Osób 
Niepełnosprawnych. Europa i świat 
tak naprawdę zaczął mówić o niepeł
nosprawnych dopiero od końca XX 
wieku, wcześniej dostrzegano spraw
nych inaczej okazjonalnie lub uda
wano, że

ich nie ma. Impuls zmieniający 
myślenie przyszedł ze Stanów Zjed
noczonych. Wreszcie dotarło do 
świadomości, że na świecie żyje 500 
min osób niepełnosprawnych, w UE 
prawie 40 min, a w Polsce wg ostat
niego spisu ludności 5,4 min. Spraw
ni inaczej stanowią około 10% spo
łeczeństw Unii Europejskiej, w Pol- 
sce3 14,3% co dowodzi, że w na
szym kraju mamy nadreprezentację 
osób niepełnosprawnych w stosunku 
do krajów członkowskich UE.

Właśnie mija półmetek europej
skiego Roku Osób Niepełnospraw
nych, a jego obchody przybierają 
bardzo różne formy.

Jedną z nich był Dzień Skupienia

Słodkie odwiedzinyApel o 
krew!

Wiele razy ludzie proszą o po
moc, proszą o dar serca. Dar za
wsze potrzebny - krew.

Może właśnie dzisiaj szczegól
nie potrzebna jest krew.

Dziękujemy za dar serca! Za 
Twoją krew!

Z Twojego daru zrodzi się dar 
najcenniejszy, życie i powrót do 
zdrowia!

Powstanie wielkie dzieło rato
wania zdrowia i życia, dzieło, któ
re pozwoli patrzeć z nadzieją w 
przyszłość, a jest to pragnienie 
wszystkich ludzi.

Dziękujemy!
Proszę przyjąć nasze serdeczne 

i charytatywne podziękowanie. W 
swojej treści jest ono bardzo boga
te.

Niech Wasz hojny dar w posta
ci ofiarowanej krwi będzie świado
mością uratowania życia ludzkie
go, a dla Was nagrodą!

Uśmiech chorego dziecka ocze
kującego na krew czy preparaty 
krwiopochodne będzie kolejnym 
dla Was podziękowaniem i naj
piękniejszym pośród wszystkich 
osób.

Proszę przyjąć życzenia zdrowia 
i wszelkiej pomyślności.

Zapewne jeszcze nie jeden raz 
zwrócimy się o pomoc - czynimy 
to w przekonaniu, że nie ma takiej 
sytuacji, w której miłość, dobro i 
humanitaryzm nie miałyby nic do 
powiedzenia.

Wasz przyjaciel 
Prezes Klubu HDKRP im. 

Prof. L. Hirszfelda Kędzierzyn- 
Koźle 

Leon Piecuch 

w Bryksach, zorganizowany przez 
Klub Wolontariusza przy Miejskim 
Ośrodku Pomocy Społecznej w K-K.

W Bryksach, w dniu odpustu św. 
Jana Chrzciciela (24.06) spotkali się 
niepełnosprawni ze środowiskowego 
Domu Samopomocy “Promyczek”, 
Domu Pomocy Społecznej ze Sła- 
więcic oraz z Domów Dziennego 
Pobytu z Głubczyc, Opola, Kędzie
rzyna-Koźla. Dlaczego spotkanie 
miało miejsce właśnie w Bryksach? 
Otóż miejsce to usytuowane w po
wiecie kozielskim, w parafii Gościę- 
cin, legendarnie związane jest z ka
pliczką poświęconą do XIII wieku 
św. Bryksjuszowi, zbudowaną nad 
cudownym źródłem, a w 1674 roku 
konsekrowano tam drewniany, kryty 
gontami kościółek. Bryksy to oaza 
ciszy i kojącego spokoju potęgowa
nego bujną soczystą zielenią rozłoży
stych drzew. To miejsce wyjątkowe, 
magiczne wręcz, w którym rzeczywi
ście można “ładować akumulatory” i 
oderwać się od niełatwej rzeczywi
stości.

Program tego modlitewnego spo-

Przedszkolaki wybrały się z wizytą do 
zaprzyjaźnionych państwa Elżbiety i 
Henryka Lukosek. Cała wyprawa, od po
czątku do końca, była samą przyjemno
ścią: spacer przez piękny sławięcicki 
park, obserwowanie przyrody, słuchanie 
ptasich treli.

I już jesteśmy na miejscu - jak zawsze 
przywitani przez gospodarzy bardzo go
rąco. W bardzo ciekawy i przystępny spo
sób dzieci dowiedziały się o pożyteczno
ści i doskonale zorganizowanej pracy psz
czół. Nigdzie słodki miód nie smakuje 
dzieciom lepiej niż u Dziadziusia i Bab
ci. Były gry, konkursy, nagrody.

Pan Henryk zajmuje się także stolar
stwem, a przedszkole obdarowane zosta-

___________________________hity do

Jest umowa
Uprzejmie proszę o sprostowanie pew

nej nieścisłości, która wkradła się do tek
stu „Miasto kamieni i serdecznych ludzi” 
w „Gazecie Lokalnej” nr 23 z br.

Wbrew stwierdzeniu zawartemu w ar
tykule, w 2001 r. Kędzierzyn-Koźle pod
pisał z Jonavą umowę partnerską. Czas jej 
trwania określono na 5 lat, czyli umowa 
wciąż obowiązuje. Sygnowanie doku
mentu poprzedziło zawarcie wstępnych 
porozumień w roku 1998 i 1999. Wyraź
nie była w nich mowa o partnerstwie i 
partnerskich stosunkach.

Podziękowania
W imieniu podopiecznych Środowisko

wego Domu Samopomocy „Promyczek”, 
rodziców i opiekunów oraz własnym skła
dam serdeczne podziękowanie za przedsta
wienie i zaprezentowanie tańców i strojów 
rycerskich w dniu 18.06.2003 r. podczas im
prezy integracyjnej „Biesiada Rycerska”. 
Nasi podopieczni w trakcie zajęć integracyj
nych z wolontariuszami od marca 2002 roku 
byli zaznajamiani z tradycjąi obyczajem ry
cerskim. Brali udział w wycieczce do zam
ku w Pszczynie i pokazie walk rycerskich, 

tkania obejmował mszę świętą z ka
zaniem, błogosławieństwem Low- 
rodzkim (mszę św. odprawił pro
boszcz gościęcińskiej parafii ksiądz 
Eugeniusz Włodarski) oraz drogę 
krzyżową “po górkach” pod prze
wodnictwem księży: Dariusza z Opo
la i Tomasza z Kędzierzyna-Koźla.

Był też czas na ucztę dla ciała. Wo
kół pustelni zadymiły turystyczne gri- 
le i zapachniały kiełbaski. Delektowa
no się również słodkimi bułeczkami, 
kawą i miętą. Wreszcie przyszedł czas 
na inspirowane przez wolontariuszy 
śpiewy, tańce, zabawy z chustą dydak
tyczną. Zabrzmiały trzy akordeony i 
inne instrumenty muzyczne.

Wspaniała pogoda, wzajemna 
życzliwość, integracja sprawnych, 
niepełnosprawnych oraz młodych, 
nieco później urodzonych sprawiła, 
że dzień ten na długo pozostanie w 
pamięci uczestników tego spotkania. 
W Bryksach, wśród pofałdowanych 
pól, pod zielonymi konarami drzew, 
wśród śpiewu ptaków, rzeczywiście 
można odnaleźć spokój i sens życia.

Danuta CEGLAREK

ło parawanem, wcześniej - przepięknym 
karmnikiem dla ptaków.

Czas tak szybko minął - żal było 
opuszczać tę przyjazną dzieciom posesję.

Natomiast „maluszki” przeżyły nieco
dzienną przygodę dzięki pani Przesdzing 
- miały okazję zwiedzić swoje osiedle 
(park, niezdrowicki las i miejsca dotąd 
przez dzieci nie odwiedzane). Najważ
niejsze było to, że najmłodsze przedszko
laki podróżowały bryczką zaprzężoną w 
prawdziwe konie. Po tej ciekawej eskapa
dzie odpoczywały w przedszkolnym 
ogrodzie, zajadając się pieczoną kiełba
ską.

Dziękujemy!
Opracowała Emilia Ostrowska

Litewski przyjaciel Kędzierzyna-Koźla 
jest jednak dość oddalony od Opolszczyzny, 
co wpływa na częstotliwość kontaktów. Obie 
ze stron z nich jednak nie rezygnują. Niedaw
no strona polska zaprosiła Litwinów na 
uczestnictwo w spływie pływadel i Dniach 
Miasta. Niestety, w Jonavie odbywały się w 
tym czasie duże imprezy regionalne, które 
nie pozwoliły delegacji z tego miasta na ko
lejną wizytę w Kędzierzynie-Koźlu.

Jarosław Jurkowski, 
rzecznik prasowy 

- asystent prezydenta

przygotowywali stroje i akcesoria rycerskie, 
aby zakończyć spotkanie z dawną historią 
Polski udziałem w „Biesiadzie Rycerskiej”. 
Pokaz i występ Waszej „Najemnej Kompa
nii Grodu Koźle” był akcentem, który na dłu
go pozostanie w pamięci naszych promycz- 
kowych księżniczek i rycerzy. Życzymy dal
szych sukcesów w propagowaniu historii i 
tradycji narodowej oraz liczymy na dalszą 
udaną współpracę z naszą placówką.

mgr Barbara Kropacz-Mrożek 
Kierownik ŚDS „Promyczek”

Znajdicos 
dla siebie!

Pogoda dopisuje, więc najchętniej spędzamy wolny czas gdzieś w pobliżu 
wody. Jeśli jednak macie ochotę nie tylko na pluskanie się w wodzie, przypo
minamy o innych propozycjach, które mogą umilić letni odpoczynek w mie
ście.

o Już w najbliższą niedzielę, 6 lipca, Miejski Ośrodek Kultury zaprasza 
na pierwsze spotkanie z cyklu “Niedzielne Popołudnia Rodzinne”, a 
będzie to “Czarodziejskie popołudnie dla dzieci” - malowanie twa
rzy, klauni, gry, zabawy. Impreza odbędzie się na os. Pogorzelec. Po
czątek o godz. 16.00.
Kolejna propozycja MOK, to “Osiedlowe Czwartki z Kulturą”, a 10 
lipca od godz. 10.00 zapraszamy do zabawy dzieci z os. Azoty.
Przez cały lipiec (1.07 - 31.07) trwać będą półkolonie w trzech szko
łach podstawowych: nr 19 na os. Piastów, nr 14 na os. Pogorzelec i nr 
12 w Koźlu.
RSM “Chemik” - Muzyczny Klub “KAJTEK” do 26 lipca, od po
niedziałku do piątku w godz. 16.00 - 19.00, zaprasza na zajęcia dla dzie
ci i młodzieży. W programie m.in.: gry i zabawy literackie “Cała Pol
ska czyta dzieciom”, zajęcia o charakterze świetlicowym ogólnodostęp
ne i bezpłatne, m.in.: zajęcia plastyczne, zabawy z językami, nauka gry 
w szachy, warcaby, tenisa stołowego oraz turnieje kończące tydzień 
nauki danej gry, turnieje Magie the Gathering i Monopole.
Osiedlowy Dom Kultury “Komes” w lipcowe i sierpniowe soboty, w 
godz. 16.00 - 18.00 zaprasza na organizowane wraz z harcerzami w Am
fiteatrze na os. Piastów gry, zabawy i konkursy dla dzieci i młodzieży. 
Przypominamy o atrakcjach przygotowanych przez Zarząd Osiedla 
Miejsce Kłodnickie, Radę Osiedla Koźle Rogi i ADM “Blachownia” 
(od 9 lipca). Szczegółowe informacje w siedzibach poszczególnych rad 
osiedlowych oraz w Domu Kultury “Lech” w os. Blachownia.

Zebrała AGA
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Środa (2.07): POKOJÓWKA NA MANHATTANIE (USA, komedia romantyczna, od 

12 lat, bilet 10 zł) 17.00,19.00,21.00
Piątek - środa (4-9.07): ANIOŁKI CHARLIEGO 2 ZAWROTNA SZYBKOŚĆ (USA, 

komedia sensacyjna, od 12 lat, bilet 10 zł) 17.30,19.30, 21.30

Aniołki Charliego 2: 
Zawrotna szybkość

Jest to kontynuacja przygód trzech pięknych superagentek: Alex, Dylan i Natalie. 

W ich rolach ponownie: Cameron Diaz, Drew Barrymor, Lucy Liu, partneruje im były 

Monty Python - John Cleese. W drugiej części. Aniołki w walce z brutalnymi przestęp

cami wykorzystując swoją wiedzę, wschodnie sztuki walki, umiejętność kamuflażu oraz 

nieprzeciętny urok osobisty. Ich zadaniem jest odzyskanie dwóch skradzionych pier

ścieni zawierających informację o tożsamości osób objętych w programie ochrony 

świadków federalnych. Wszystko wskazuje na to. że kradzieży dokonał “upadły” anioł, 

w tej roli Demi Moore.

Premiera “Aniołki Charliego 2: Zawrotna szybkość” w kinie .Chemik' 4 lipca. 
k _______________________ WAd

Środa - czwartek (2-3.07): CHICAGO (USA, musical, od 15 lat, bilet 10 zl) 18.30.21.00 

Piątek - niedziela (4-6.07): BAJKI BOLKA I LOLKA (Polska, animowany, b.o., bilet'3 zl) 16.00. 
17.30,1 TWOJĄ MATKĘ TEŻ (USA, dramat, od 15 lat, bilet 10 zl) 19.00, OCH KAROL (Pol

ska. komedia, od 15 lat, bilet 5 zł) 21.00
Poniedziałek - środa (7-9.07): COLARGOLI CUDOWNA WALIZKA (Polska, animowany, 
b.o., bilet 3 zl) 17.00,1 TWOJĄ MATKĘ TEŻ 19.00, OCH KAROL 21.00

i twoją matkę też.
Nominowany do Oscara film, obfitujący w naturalistyczne sceny uprawiania sek

su. pozornie przypomina klasyczne kino drogi. Dwójka latynoskich nastolatków: jeden 

pochodzący ze średnio zamożnej rodziny i syn skorumpowanego polityka, marzący o 

karierze literata wyruszają w podróż po Meksyku. Dołącza do nich piękna, 28-letnia 

Hiszpanka. Dla chłopców są to najdłuższe wakacje, między szkołą a studiami. Ich to

warzyszka natomiast zdecydowała się na udział w eskapadzie na wiadomość o wia- 

rołomstwie męża. Chłopcy liczą, że dziewczyna zaspokoi ich erotyczne apetyty. Jed

nak w trakcie podróży dochodzi do ujawnienia wielu tajemnic z ich życia, które dopro

wadzają do końca przyjaźni.

“I twoją matkę też..." w kinie „Hel" od 4 lipca.

k._ _ _ _ _ _ _ _ __ _ _ _ _ w5ji
Dla naszych Czytelników mamy zaproszenia do obu kin.

Aby je otrzymać należy przyjść do naszej redakcji z aktualnym numerem i 
‘'Gazety Lokalnej’' w środę o godz. 14.30. J

H
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Urlopowe wojaże 
na dwóch kółkach

Zbliża się letni sezon urlopowy. Dla 
wielu z nas to czas wyjazdów i pod
różowania różnymi środkami trans
portu. Bardzo często jest to rower, 
używany nie tylko do weekendowych 
wyjazdów poza miasto. Nierzadko, po 
przybyciu do docelowego miejsca 
wypoczynku urlopowego, przesiada
my się na dwa kółka. Oznacza to, że 
stajemy się takimi samymi uczestni
kami ruchu jak kierowcy pojazdów 
samochodowych lub piesi.

W ubiegłym stuleciu, w 1928 roku, 
angielski pisarz Alan Alexander Mil- 
ne, autor parodii przygód Sherlocka 
Holmesa oraz twórca znanych książek 
dla dzieci (m.in. „Kubuś Puchatek”, 
„Chatka Puchatka”), powiedział tak: 
„Wypadek drogowy to jest coś ta
kiego, czego nie ma dopóty, dopóki 
się nie wydarzy”. I miał rację. Każ
dy z nas chce czuć się bezpieczny na 
drodze. To bezpieczeństwo zależy w 
dużej mierze od nas samych. Przesia
dając się na rower, musimy stosować 
się do określonych przepisów, podob
nie jak inni uczestnicy ruchu drogo
wego. Zatem przypomnijmy te naj
ważniejsze, dotyczące rowerzystów.

Jadący rowerem jednośladowym 
zobowiązany jest poruszać się po dro
dze dla rowerów lub korzystać z dro
gi dla rowerów i pieszych. Poruszając 
się po drodze dla rowerów i pieszych, 
należy zachować szczególną ostroż
ność i ustępować miejsca pieszym. W 
razie ich braku, kierujący rowerem 
jednośladowym obowiązany jest ko
rzystać z pobocza. Jeżeli nie ma pobo
cza lub nie nadaje się ono do jazdy, 
lub jazda po nim utrudniałaby ruch 
pieszych, wtedy dopuszczalne jest
poruszanie się po jezdni.

Wspomnienia absolwenta

Prowokacja w bibliotece
Pani profesor Mirosława Grabowska miała niesamowitq 
pasję pokazania nam czegoś więcej niż tylko szare mury 
elektrowni. Teraz rozumiem dobrze, że chodziło jej o 
nadanie całej naszej edukacji technicznej, silnych funda
mentów humanistycznych.

Stąd kółko polonistyczne po zaję
ciach szkolnych, w ciasnym pomiesz
czeniu biblioteki, tuż obok sekretaria
tu. Czasem było tam nieco za dużo 
dymu papierosowego od intensywne
go palenia Pani Profesor, ale co za te
matyka spotkań!

Podstawowe pytania filozoficzne o 
sens istnienia, rozmowy o historii fi
lozofii wg Tatarkiewicza; z czym nie 
zgadzamy się u Kotarbińskiego; jaka 
była prawdziwa rola generała Ander
sa; czy artykuł, który nie wiadomo 
skąd wytrzasnął Tadzio Białoń o 
zbrodni Katyńskiej. To prowokacja? 
Tak to się odbywało! A my nieświa
domi (a może świadomi) magii sta
wianych pytań, które z biegiem lat 
wysuwały się coraz bardziej na pierw
sze miejsce, zerkaliśmy w czasie tych 
niewymuszonych spontanicznych 
rozmów za okno, na gąszcz przemy
słowych rurociągów sąsiedniej “Bla
chowni”.

W spotkaniach brał też często 
udział pan Marek Grabowski, mąż 
pani Profesor. Andrzej Woźniak, ak

Jadąc po jezdni, musimy pamiętać, 
aby zajmować miejsce możliwie bli
sko prawej jej krawędzi. Jeżeli jedzie- 
my w zorganizowanej kolumnie, licz
ba rowerów jednośladowych nie 
może przekroczyć - 15, a jazda po
winna odbywać się jeden za drugim 
(gęsiego).

Możliwe jest również korzystanie z 
chodnika lub drogi dla pieszych, pod 
warunkiem jednak, że kierujący rowe
rem jednośladowym opiekuje się oso
bą w wieku do lat 10 kierującą rowe
rem lub szerokość chodnika wzdłuż 
drogi, na której dozwolona prędkość 
pojazdów przekracza 60 km/h, wyno
si co najmniej 2 m i brak jest wydzie
lonej drogi dla rowerów.

Poruszając się rowerem po chodni
ku, trzeba mieć świadomość, że jest 
on przeznaczony przede wszystkim 
dla ruchu pieszych. Musimy więc za
chować szczególną ostrożność i w ra
zie potrzeby ustępować im miejsca.

Kierować rowerem może osoba 
posiadająca kartę rowerową, motoro
werową lub prawo jazdy. Uprawnie
nie nie jest wymagane od osoby, któ
ra ukończyła 18 lat.

Pamiętajmy o prawidłowym i 
sprawnym wyposażeniu roweru. 
Przepisy oraz względy bezpieczeń
stwa wymagają, aby rower posiadał:

- przynajmniej jeden sprawny ha
mulec,

- sygnał dźwiękowy o nieprzeraź- 
liwym tonie,

- oświetlenie: z przodu - światło 
białe, z tyłu - światło pozycyjne czer
wone lub czerwone światło odblasko
we.

Marian MARCINIAK

tywny uczestnik naszych rozmów py
ta! czasem: “ A Marka dziś nie bę
dzie?”. To dzięki Markowi Grabow
skiemu realizowała się kolejna pasja 
Pani Profesor: zawieźć młodzież do 
teatru do Krakowa. Stary autobus, po 
uzyskaniu zgody dyrektora Jedynaka 
i jazda do teatru im. Juliusza Słowac
kiego. W czasie jednej z takich teatral
nych wypraw, już po premierze “We
sela” Wyspiańskiego, wychodzimy na 
ulice Krakowa, a tam jakieś dziwne, 
niecodzienne zamieszanie. Ludzie 
stoją w kolejkach po gazety z wie
czornych wydań, ktoś coś mówi o 
manifestacji przeciwko Gomułce. 
Ktoś inny przynosi wiadomość, że 
podobno wycofano z teatru w Warsza
wie dramat Mickiewicza “Dziady”.

Nie rozumieliśmy wiele, bo prze
cież "Dziady” to było dopiero w pro
gramie w klasie III, a my byliśmy do
piero w II, w marcu 1968 roku...

Gerard KURZAJ 
absolwent Technikum 

Energetycznego z 1972 roku

W 2003 
roku 
Kędzie
rzyn, 
najwięk
sza dziel
nica 
Kędzierzy
na-Koźla, 
obchodzi 
trzy 
rocznico
we wyda
rzenia 
historycz
ne.

Rocznice 
Kędzierzyna 
w2003 roku

W 1283 roku, 
przed 720 laty, poja
wia się w oficjalnym 
dokumencie nazwa 
Kandersino, pier
wotna nazwa dzi
siejszego Kędzierzy
na.

W 1903 r., przed 
100 laty, wybudo

wany w narożu ulic Grunwaldzkiej 
(Langestrasse) i Głowackiego (Mittel- 
strasse) kościół ewangelicki zostaje 6 
lipca konsekrowany przez generalnego 
superintendenta Nemitza z Wrocławia.

Od 1913, a więc od 90 lat, miejsce 
pobytu kędzierzyńskiego drewnianego 
kościoła z XVII wieku znajduje się w 
parku Szczytnickim we Wrocławiu.

Aby te rocznice Kędzierzyna nie 
przeminęły dla mieszkańców naszego 
miasta bez echa, przekazujemy Czytel
nikom kilka informacji o tych historycz
nych wydarzeniach.

***
Jubileusz 100-lecia kościoła ewange

licko-augsburskiego w Kędzierzynie
Przed 100 laty, 6 lipca 1903 roku, 

poświęcony został w Kędzierzynie przez 
ówczesnego generalnego superintenden
ta we Wrocławiu biskupa Nemitza ko
ściół wyznania ewangelickiego. Kościół 
ten przez 21 lat był kościołem filialnym 
parafii ewangelickiej w Koźlu, zaś od 1 
kwietnia 1934 r. stał się samodzielną 
parafią.

Po II wojnie światowej dopiero od 
1948 r. odprawiane były w tym koście
le nabożeństwa, przez księdza Alfreda 
Hauptmana, zaś gmina ewangelicka z 
uwagi na niewielką liczbę ewangelików 
stała się filiałem parafii pw. Pokoju w 
Zabrzu.

Chociaż w 1845 r. zamieszkiwało w 
Kędzierzynie już 452, a na Kuźniczce 
23 ewangelików, to pierwsze potwier
dzone wzmianki o istnieniu w Kędzie
rzynie diaspory zboru ewangelików po
chodzą dopiero z roku 1878/79. Wów
czas to ewangelicy z Kędzierzyna z 
uwagi na ówczesny podział administra
cyjny przyłączeni zostali do parafii w 
Kotlami, oddalonej od Kędzierzyna aż 
o 19 km. Wierni ewangelicy na nabo
żeństwa, a dzieci na naukę przygotowu
jącą do konfirmacji musieli przemierzać 
tę długą, przebiegającą lasem drogę.

Pod koniec XIX wieku kędzierzyńscy 
ewangelicy, których liczba wzrosła do 
prawie 300, przyłączeni zostali do zbo
ru w Koźlu i od tego też czasu co mie
siąc odprawiane były trzy nabożeństwa 
w przystosowanej do tego obrządku sali 
hotelu Proske, istniejącego od lat 70. 
XIX wieku w pobliżu dworca kolejowe
go. Pod koniec też XIX wieku ewange
licy z Kędzierzyna uzyskali od władz 
administracyjnych zgodę na budowę 
własnego kościoła. Plac pod budowę ko
ścioła ofiarował ewangelikom ówczesny 
książę sławięcicki von Hohenlohe-Oeh- 
ringen. Projektantem kościoła był in
spektor budowlany w Opolu Schroeder. 
Prace budowlane przy kościele nadzoro
wał proboszcz parafii w Koźlu ksiądz 
Johannes Meyer. Uroczyste poświęcenie 
kamienia węgielnego pod budowę ko
ścioła miało miejsce 2 października 
1902 r., a już w marcu 1903 r. budowa 
kościoła w stanie surowym została za
kończona. Księżna Augusta-Wiktoria 
ofiarowała dla kościoła pięknie ozdo

bioną biblię ołtarza. Uroczysta konse
kracja kościoła z udziałem superinten
denta ks. Nemitza miała miejsce 6 lipca 
1903 r.

Do 1927 r. zbór ewangelików nie po
siadał własnego probostwa. Dopiero w 
tymże roku władze gminy Kędzierzyn 
po przeniesieniu się do nowo wybudo
wanego budynku - ratusza na placu 
Wolności - odsprzedały dotychczasowy 
budynek naczelnika gminy przy ulicy 
Głowackiego (Schubartstrasse) gminie 
ewangelickiej. Znajdujący się przy 
nowo otwartym probostwie budynek po 
dawnej remizie strażackiej został za
adaptowany na salkę młodzieżową.

Do 1945 r. kantorem i organistą w 
kościele był nauczyciel Georg Leichter, 
zaś ostatnim proboszczem przed wkro
czeniem wojsk radzieckich do Kędzie
rzyna 31 stycznia 1945 r. był ksiądz 
Hossę.

Po II wojnie światowej liczba ewan
gelików w Kędzierzynie gwałtownie 
zmalała - z 401 do 200, a w wyniku 
powojennych wysiedleń uległa dalsze
mu obniżeniu. W 1948 r. opiekę dusz
pasterską nad ewangelikami w Kędzie
rzynie objął ks. Alfred Hauptman, pro
boszcz parafii pw. Pokoju w Zabrzu, a 
kościół kędzierzyński stał się filialnym 
parafii w Zabrzu. Pierwsze nabożeństwo 
odprawione zostało 27 czerwca 1948 r. 
Nabożeństwa odbywały się w niedziel
ne popołudnia w kościele, a po rozpo
częciu jego remontu - w salce na stry
chu plebanii, która po 1945 r. została 
ewangelikom zabrana przez ówczesną 
władzę państwową. Po śmierci księdza 
Alfreda Hauptmana zwierzchnikiem fi- 
liału w Kędzierzynie od 1982 do 1998 
r. stał się Andrzej Hauptman. Remont 
kościoła zakończono 22 października 

1995 r., w nowo otwartym kościele od
prawione zostało nabożeństwo dzięk
czynne z udziałem biskupa Rudolfa Pa
stuchy oraz proboszcza parafii katolic
kiej pw. św. Mikołaja ks. Manfreda Ko- 
kotta. Po śmierci księdza A. Hauptma
na proboszczem parafii w Zabrzu i filia- 
łu w Kędzierzynie 29 marca 1998 r. mia
nowany został ks. Dariusz Dawid. Orze
czeniem Wojewódzkiego Konserwatora 
Zabytków budynek kędzierzyńskiego 
kościoła ewangelickiego został wpisany 
do rejestru obiektów zabytkowych. Ta 
decyzja pozwoliła parafii na uzyskanie 
dotacji na wykonanie remontu starego 
dachu wieży kościelnej. Prace remonto
we po wielu staraniach rozpoczęte 4 li
stopada 2002 r. zostały pomyślnie za
kończone 7 lutego 2003 r. Dach wieży 
pokryty został blachą miedzianą, a ko
ściół ewangelicki z odnowioną wieżą 
prezentuje się na jubileusz 100-lecia 
bardzo okazale. 6 lipca o godz. 15.00 
odprawione zostanie z udziałem ks. bi
skupa jubileuszowe nabożeństwo dzięk
czynne.

Należy wspomnieć, iż do wykonania 
wielu prac renowacyjnych i remonto
wych w kościele oraz porządkowych na 
ewangelickim cmentarzu przyczynili się 
ewangelicy miejscowi, ale i z zagranicy, 
a także członkowie kędzierzyńskiego 
koła DFK, którzy doprowadzili do upo
rządkowania cmentarza ewangelickiego 
w Kędzierzynie i do 1998 r. wykonywali 
prace pielęgnacyjne na tymże cmenta
rzu.

Warto byłoby przekonać władze 
Urzędu Miasta Kędzierzyna-Koźla, aby 
przejęły dalszą opiekę pielęgnacyjną 
nad tym uporządkowanym i zabytko
wym cmentarzem.

Alfons RATAJ
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Taśmy prawdy

lak było...
Minęło sześć lat od 

katastrofalnej powodzi z 
lipca 1997 roku. Opadły już 
emocje. Niewiele zostało w 
Koźlu śladów tamtej tra
gicznej powodzi. Tylko w 
psychice mieszkańców 
miasta uraz powodziowy 
pozostał na zawsze. Więk
szość mieszkańców uporała 
się już ze skutkami „powo
dzi stulecia". Pozostaje im 
teraz tylko spłata zacią- 
gniętych kredytów na 
usuwanie skutków powodzi.

W ciągu dwóch dni stan 
wody podniósł się o trzy 
metry. Co najmniej o dwa 
metry przekroczone zostało 
absolutne maksimum stanu 
wody, kiedykolwiek zanoto
wane w dziejach. Przepływ 
wody w Odrze wzrósł 
dwukrotnie i wyniósł ponad 
3340 m sześć, na sekundę.

Powódź w 1997 roku 
objęła 970 miejscowości w 
24 województwach. Pod 
wodą znalazło się 470 
tysięcy hektarów gruntów. 
Ewakuowanych było ponad 
135 tys. osób. W całym 
kraju w wyniku powodzi 
życie straciło 47 osób.

Przedstawiamy fragmenty 
z kilkunastogodzinnego 
zapisu magnetofonowego 
audycji radiowych nadawa
nych przez Radio Park i 
Radio Opole w tamtych 
tragicznych dniach. Zareje
strował je Bogusław Ro
gowski, który przez cztery 
doby był w Koźlu odcięty od 
świata przez „wielką 
wodę".

W tekście zachowaliśmy 
oryginalny styl i słownic
two.

Na podstawie wiernego zapisu ma
gnetofonowego można prześledzić 
tragizm tamtych dni i postawy ludzi, 
którzy zmagali się z kataklizmem.

Komunikat
Radia Opole
(Radio Park milczy, brak prądu oraz 

podtopiony budynek).
Na południu Polski nadal pada. W 

województwie jeleniogórskim w cią

Wanda i Kamil Zwolińscy z ul. Sło

gu ostatniej doby na jeden metr kwa
dratowy spadło około 100 mm desz
czu. Prognozy przewidują dalsze opa
dy rzędu 90 mm. Nysa Kłodzka nadal 
przybiera. Dopływy wody do zbiorni
ków otmuchowskiego i nyskiego są 
generalnie wyższe. W zbiorniku 
otmuchowskim jest w tej chwili 
76.920 tys. m sześć. Zbiornik ten 
może zgromadzić ponad 100 min m 
sześć, wody. Aktualnie dopływ wody 
wynosi 575 m sześc./sek., odpływ to 
270 m sześc./sek. W zbiorniku ny
skim znajduje się 70.023 tys. m sześć, 
wody, a może on pomieścić 117 min 
m sześć.

Komunikaty
Radia Park
Studio Radia Park mieści się od tej 

chwili przy ulicy Piramowicza, kątem 
w budynku Telekomunikacji Polskiej. 
Dzięki uprzejmości tych państwa, tu 
się właśnie mieścimy. Jeżeli jest jakaś 
pilna potrzeba, żeby przekazać komu
nikat na naszej antenie, to bardzo pro

simy. Trzeba tylko przekazać ten ko
munikat na ul. Piramowicza.

Pani Bednarska poszukuje swojej 
córki Kainy Fralk z mężem i prosi o 
kontakt pod nr telefonu 832555. Ro
dzina Tłuczynkont z Koźla prosi o 
jakikolwiek kontakt Norberta Skolika 
z Rybarzy. Henryk Sawilczak poszu
kuje Maryli i Jacka Rogowskich z ul. 
Emilii Plater. Noclegi dla powodzian 
są w Kędzierzynie na ulicy Świer
czewskiego nr 4b/l. Na ul. Huzarskiej 
nr 12 za moment będzie rodzić kobie

ta. Prosimy służby ratownicze, aby 
udały się do tego domu. Ireneusz 
Trojnian z trójką dzieci z ulicy Wy

spiańskiego jest na ulicy 
Partyzantów. Sylwia Szy
mańska z półrocznym 
dzieckiem z ul. Życzliwej 
nr 19 jest u państwa Pogo
rzelskich.

Prosimy o uwagę 
wszystkie osoby, które 
chcą się ewakuować z 
Koźla do Kędzierzyna. 
Będzie możliwy wyjazd 
spod przychodni na ul. 
Anny o godz. 21.00. Mają 
więc państwo nieco czasu. 
Proszę zabrać najniezbęd
niejsze rzeczy. Tak, aby 
najwięcej osób się zmie
ściło.

Przed chwilą zjawili się 
u nas właściciele firmy 
Auto-Handel „Atut”, któ
rzy informują swoich 
klientów, że samochody 

pozostawione w komis na parkingu są 
bezpieczne. Wszystko jest w porząd
ku. Nic się z nimi nie stało.

Relacja dziennikarza 
Radia Park
Byłem na całej części Koźla, aż po 

dworzec PKP. Najcięższa sytuacja jest 
tuż przy dworcu na ulicach Grenadie
rów, Artylerzystów i Saperów i w 
stronę jednostki wojskowej. Odczucia 
ludności, która jest zalana, są bardzo 
różne. Również bardzo ciężko jest w 
Rogach. Z tego, co się dowiedziałem 
w sztabie antypowodziowym, tam 
poszły amfibie.

Ci wszyscy, którzy mieszkają bli
sko dworca PKP - tam dostarczana 
jest żywność. Tam można jąodbierać. 
Jest to uwaga tylko dla osób doro
słych, dlatego, że ulica Piastowska do 
toru kartingowego jest jeszcze pod 
wodą. Dalej można przejść i zaopa
trzyć się samemu w żywność. Nie 
czekajcie, aż wam ktoś ją dostarczy, 
bo wiadoma rzecz, że nie ma sprzętu 
na tyle, żeby wszędzie dotrzeć.

Sporo ludzi z zalanych miejsc pro
si o baterie, żeby mogli słuchać komu
nikatów przez radio. Są straszne pre

tensje do służb ratowniczych, że żyw
ność nie jest rozdzielana właściwie, że 
są lepsi i gorsi. Ale to wskazuje na to, 
że w warunkach ekstremalnych nie 
potrafimy się sprawdzić.

W sztabie powodziowym jest bała
gan. Bałagan jest w ogóle. Tak na
prawdę jestem zdziwiony postawą lu
dzi z Koźla. Ludzi z terenów, które nie 
są zalane, które są suche. Po przyjeź- 
dzie transportu ludzie ci zabierają 
żywność. Biorą chleb, mleko. Nie 
wiem po co. Natomiast ludzie obok 
nie mają żywności, bo są zalani i nie 
mogą wyjść z domu. Nie rozumiem 
tego, jest to jakaś znieczulica, jakiś 
brak zrozumienia, który wychodzi 
poza wszelkie kanony tej tragedii. 
Mam informację ze sztabu powodzio
wego - można pić wodę z kranu, je
śli ona leci. Taką informację otrzyma
łem przed chwilą od prezydenta Bo
rzyma. Woda z kranów jest do spoży
cia. Co więcej, cysterny z wodą znaj
dują się przy kościele św. Zygmunta. 
Podobno jedna cysterna podjedzie 

pod tor kartingowy.
W sprawie telefonów jest wiele 

uwag. Tak naprawdę łączność leży. 
Panowie z łączności robią co mogą, 
ale bez efektu.

Kochani, nie wyrzucajcie śmieci 
przez okno. Sam byłem świadkiem, 
gdy z górnych kondygnacji leciały 
śmieci bezpośrednio do wody. Były to 
śmieci nawet nie spakowane.

Uwaga do ludzi, którzy nie mają 
żywności. Proszę nie psioczyć na ko
mitet powodziowy i na służby ratow
nicze. Nie wszędzie da się dopłynąć. 
W niektórych miejscach są tak silne 
prądy, że nawet łódź motorowa nie 
jest w stanie przepłynąć kilkumetro
wego odcinka, żeby dostarczyć wam 
wodę i żywność.

Uwaga: najmniej bezpieczna jest 
cała lewa, prawostronna część Koźla, 
oprócz ul. Piastowskiej, która jest za
lana, ale tam nie ma prądów. Można 
tam spokojnie przejść, zanurzając się 
do ud lub do pasa i pobrać żywność 
przy dworcu PKP.

Komunikaty
Radia Park

wiańskiej nr 10 oraz Sabina i Sonia 
Zając z ul. Piramowicza znajdują się 
u ludzi przy ulicy Kazimierza Wiel
kiego 4c/3 w Kędzierzynie. Można się 
z nimi kontaktować telefonicznie pod 
nr. 831045. Barbara Wlizło prosi o 
kontakt Grażynę Jędrzejas z ul. Bal- 
wirczaka i Ewę Hamelę z ul. Piastow
skiej. Kontakt pod numerem tel. 
817403.

Apelujemy do wszystkich służb, 
które pomagają powodzianom. Lu
dzie z ulic Huzarskiej, Polnej, Życz
liwej i Pięknej są pozbawieni żywno
ści, również na ul. Życzliwej nr 16, 
państwo Bik i Śliwa są bez pomocy i 
żywności.

Pani Beata Rokita z Kędzierzyna 
prosi o informacje o rodzinie Bąk z 
ulicy Cmentarnej 4 na nr tel. 811409. 
W Koźlu-Porcie przy ul. Młynarskiej 
nr 1 babcia z wnuczką są uwięzione 
na strychu i proszą o pomoc. Z Koź- 
la-Portu z Młynarskiej, Portowej i 
Szymanowskiego dociera do nas co
raz więcej wiadomości, że tam ludzie 



w dalszym ciągu nie mają żywności i 
wody pitnej. Prosimy służby straży 
pożarnej i amfibie, by w miarę moż
liwości tam dotarły, aby w końcu po
jawiła się tam żywność, bo naprawdę 
sytuacja jest tam tragiczna. Informa
cja dla rodziny pana Latacza. Pan 
Robert Latacz leży w szpitalu w Opo
lu na ul. Witosa. Żyje, odzyskał przy
tomność i czuje się dobrze.

Rozmowa redaktora Janusza 
Maćkowiaka z Radia Opole z puł
kownikiem WP - szefem eskadry 
śmigłowców biorących udział w ra
towaniu miasta.

Red.: Panie pułkowniku, pan 
przyleciał dopiero. Nie wiem, czy do 
pana dotarły wiadomości, że są śmi
głowce, są piloci. We Wrocławiu 
wczoraj były śmigłowce Marynarki 
Wojennej z ludźmi przeszkolonymi 
do zdejmowania ludzi z wody. Na
tomiast brakowało decyzji. Ci lu
dzie się denerwowali. Ci, tu na miej
scu, i tamci, których decydowało się 
życie. Czy nie można było tego tak 
zorganizować, aby 
to wszystko zagra
ło. Ja wiem, że pan 
dostarcza śmigłow
ce, ale trzeba było 
to wszystko skoor
dynować na szcze
blu centralnym.

Płk: - Odpowie
dzialnymi za użycie 
śmigłowców są ko
mitety przeciwpo
wodziowe i organy 
administracji tereno
wej. Tutaj jest brak 
łączności, są kłopoty 
z nawiązaniem łącz
ności, ale jest mój 
apel, żeby nawiązy
wać kontakt. Czy 
przez sztab kryzysowy, czy przez do
wódców okręgów. Śmigłowiec na 
każde zapotrzebowanie przyleci.

Red.: - Panie pułkowniku, stan 
tego dowodzenia jest fatalny. Jeśli 

krótkofalowcy służą swoim sprzę
tem armii, która ma ratować życie, 
to coś tu jest nie w porządku. Były 
śmigłowce, nie było paliwa. Po pa
liwo trzeba było lecieć do Wrocła
wia. Dziś okazało się, że cysternę 
można było przywieźć na lotnisko i 
nie trzeba zbędnych minut tracić, 

kiedy tam decyduje się życie ludz
kie.

Płk: - Tak, rzeczywiście, były takie 
decyzje, że cysterny były kierowane 
w rejony, gdzie nie można było doje
chać i po prostu one tam utknęły. Jed
nak załogi nawiązywały z nimi kon
takt. Odszukiwały je i w miarę moż
liwości tankowanie odbywało się 
również w warunkach polowych. 
Bezpośrednio na polu lub na drodze.

Red.: - Mam nadzieję, że Opole 
będzie takim poligonem doświad
czalnym, że ta fala powodziowa, 
która zbliża się teraz do Brzegu, do 
Wrocławia, że panowie tam wyko
rzystają te potknięcia, które od Ra
ciborza was nękają. Ja mówię ogól
nie o tym całym sztabie dowodze
nia.

Płk: - Przyleciał ze mną minister 
spraw wewnętrznych i administracji. 
Był we Wrocławiu i te doświadczenia 
będą tam wykorzystane. Ja chciałem 
tylko dodać, że jest to w rzeczywisto
ści nie tylko nasz mankament. Dzisiaj 

usłyszałem w radiu, że podobne pro
blemy mieli również w Czechach.

Red.: - Bardzo dziękuję, panie 
pułkowniku. To tyle z lądowiska na 
stadionie Gwardii w Opolu.

Komunikaty
Radia Park
Karolina Tomaszewska proszona 

jest o podanie swojego obecnego 
miejsca pobytu.

Jeszcze informacja o służbach le

karskich. Te osoby, które mają proble
my zdrowotne, powinny udać się do 
przychodni przy ul. Anny. Lekarze nie 
są w stanie dojechać do potrzebują
cych pomocy. Logicznie myśląc, taki 
lekarz, który wybierze się kajakiem

lub łodzią mo
torową do 
chorego, straci 
mnóstwo cza
su.

M u s i c i e 
państwo tych 
wszystkich, 
którym coś 
dolega, do
starczyć do 
przychodni na 
ul. Anny nr 4. 
Jest również 

czynna Stacja Pogotowia Ratunkowe
go przy ul. Piastowskiej, tam również 
można chorych dostarczyć.

Zarząd PCK pełni codziennie swoje 
dyżury od godz. 7 do 20. Zbierane są: 

odzież, żywność i środki czystości. 
Przyjmowane są również wpłaty na 
rzecz powodzian.

Gaz w butlach jest w Reńskiej 
Wsi. Są kłopoty z jego dostarcze
niem do Koźla. Jeżeli jest to możli
we, prosimy służby ratownicze o 
przywóz tych butli do Koźla.

Alicja Chromik proszona jest o 
kontakt z siostrą.

Prosimy wszystkie służby o dotar
cie na ulicę Szymanowskiego, to jest 
w Kłodnicy. Tam ludzie są bez żyw
ności.

Wywiad telefoniczny dziennikarza 
Radia Opole z senator Dorotą Simo
nides

Red.: - Proszę powiedzieć, jak się 
pani czuje?

Dorota Simonides: - Muszę po
wiedzieć, że staram się nie być zała
mana.

Red.: -... ponieważ pani też jest 
powodzianką, mieszka pani przy 
ulicy Strzelców Bytomskich.

D.S.: - ... na parterze.
Red.: - To jest ten teren, gdzie 

fala powodziowa poczyniła ogrom
ne spustoszenie.

D.S.: - ... cały mój dorobek, cała 
moja biblioteka, wszystko jest zala
ne.

Red.: - Pani senator, kiedy pod
jęła pani decyzję o ewakuacji?

D.S.: - De facto o godzinie drugiej 
w nocy, kiedy usłyszałam wasz ko
munikat i prognozę pogody, że może 
być fala o wysokości 4 metrów. Ja 
nie wierzyłam. 30 lat tam mieszkam, 
nigdy nie byliśmy zalani. To jest 
przecież wysoki parter.

Red.: - Jak pani sąsiedzi zare
agowali na komunikat?

D.S.: - Wszyscy się ewakuowali. 
Tylko jedna rodzina została. Nato
miast ci, którzy mają mieszkanie na 
strychu, zostawili nam klucze i co się 
dało, to tam zanieśliśmy. Był to 
głównie sprzęt komputerowy. Nieste
ty, o książkach nie pomyślałam, bo 
nie było czasu.

Red.: - Kiedy pani wyjechała z 
mieszkania?

D.S.: - O godzinie 4 rano.
Red.: Co pani wtedy myślała? 

Czy naprawdę, że ten wał będzie 
przerwany?

D.S.: - Nie wierzyłam. Do tego 
stopnia, żeśmy co cenniejsze, ency
klopedie ustawili na stole, wierząc, 
że nie zamokną. Teraz się dowiadu
ję, że fala jest taka, że nie ma po co 
wracać.

Red.: - Mieliśmy informację, że 
była tam fala czterometrowa. Zala
ne jest także Radio Opole. Wczoraj 
podpisała pani taki apel do premie
ra Cimoszewicza: „W związku z 
pańskim oburzającym oświadcze
niem o odmowie udzielenia pomo
cy finansowej powodzianom i nie- 

ogłoszeniu stanu wyjątkowego na 
terenach dotkniętych i zagrożo
nych powodzią, Rada Regionalna 
Unii Wolności Śląska Opolskiego 
kategorycznie żąda pańskiej dymi
sji, wobec nieudolnych i spóźnio

nych decyzji”.
Czy dziś również uważa pani, że 

decyzje te były nieudolne i spóźnio
ne?

D.S.: - Tak, uważam, że decyzje te—* 
były oburzające. Kiedy ludzie tutaj w 
Raciborzu, Koźlu, Nysie tonęli, kiedy) 
był stan klęski żywiołowej, mówieni^ 
że nie ma potrzeby jej ogłaszania, 
nie ma pieniędzy, że z budżetu p 
stwa nic nie dostaną. Niepozosta’ y
nie tym naprawdę zrozpaczony/ i
dziom żadnej iskierki nadziei JMęi 41 
wienie o tym, iż tylko ubezpieczeni 
mogą na coś liczyć, a inni nie. Zwa
lenie winy, że to Senat uchwalił usta
wę budżetową (...). Poza tym mówie
nie w telewizji w tym czasie, że pod
czas wizyty prezydenta Clintona jakie 
wino pito. Co podano do stołu. Jaka 
była uczta. Jest to oburzające.

Warszawa nadal nie wie, co się tu
taj dzieje. Stanu wyjątkowego nie 
chce się ogłosić dlatego, że za tym 
idą pieniądze. Natomiast ograniczy
łoby to lęk ludzi, że nie chcą opusz
czać mieszkań, bo się naprawdę boją 
szabrowników. Wtedy by policja 
miała większe uprawnienia i mogła
by szybciej zadziałać i pomoc była
by szybsza. Tymczasem ja się dowia
duję, że helikoptery nie mają paliwa. 
Jak jest paliwo, to nie ma tych wycią- 
gaczy ludzi. Jest to akcja chyba od
górnie źle zorganizowana.

Red.: - Wie pani, nikt nie prze
widywał, jak ogromny będzie to 
kataklizm. Jakie poczyni spusto
szenia. Premier Cimoszewicz przy
leciał do Głuchołaz, minister Miller 
był także w Nysie.

D.S.: - Wiem, że nasze władze 
wojewódzkie bardzo nalegały, żeby 
ogłosić ten stan wyjątkowy, bo we
dług art. 2 jest to możliwe. Jeżeli 
znaczna część województwa lub kil
ka województw jest w sytuacji klęski 
żywiołowej, a taka sytuacja się na
prawdę zdarzyła. Dlatego uważam, 
że jest to oburzające (...). Ludzi po 
raz pierwszy taka sytuacja spotkała i 
popadli oni w panikę. Ja wiem po so
bie. Wzięłam puste pudełko po kre
mie, a nie wzięłam rzeczy najistot
niejszych, jak paszport.

Bogusław Rogowski
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Kędzierzyn-Koźle, ul. Bema 23

ZA FRIKO!!!*
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DOŚWIADCZENIE
;o SUKCESU

PROPONUJEMY:
druk ofsetowy
druk sitowy i transferowy
grafika informacyjna i reklamowa
litery przestrzenne
reklamy na autobusach i samochodach 
nadruki na materiałach tekstylnych 
opracowania poligraficzne 
dekoracje balonowe imprez.

24 godz./dobę przez cołe wakacje 
w sieci UNICITY 

Tylko dla nowych użytkowników!!! 
Zgłoszenia tylko do końca czerwca!!!
Unitron Sp. z o.o. K-Kozle ul. Matejki 15 (pon-pt od 9:00 do 17:00) 
Szczegóły 48343-31,483-26-91 e-mail: unicity@unicitypl 
*/l zł miesięcznie - od września abonament miesięczny 57 zł

MIEJSKI ZAKŁAD ENERGETYKI CIEPLNEJ 
Spółka z o.o.

Masz problem z ogrzaniem mieszkania ? 
Marzniesz zimą ? 

Chcesz płacić niższe rachunki ? 
Chcesz dostosować temperaturę mieszkania 

do swoich wymagań ? 
Nie jesteś jeszcze podłączony 
do naszych sieci cieplnych?

Dzwoń, a pomożemy Ci na pewno;
Zapamiętaj te numery :
483 34 83 • Dyrekcja, Dział Sprzedały, ul. Bema 83
483 42 65 ■ Dział Techniczny , ul. Stalmacha 18

993 - Pogotowie Ciepłownicze ( nr bezpłatny )

Zastanawiasz się jak ekonomicznie ogrzać swoje mieszkanie, dom, lokal? 
Chcesz mieć spokojną głowę i nie marznąć? 

Przyłącz się do naszej sieci!
Dlaczego do naszej? Bo to my odpowiadamy za :

- dostarczenie ciepła o określonych parametrach jakościowych,
- za zapewnienie bezpieczeństwa energetycznego,
- za ochronę środowiska,
- za sprawność przesyłu energii cieplnej,
- za zatrudnianie wykwalifikowanych pracowników posiadających 
stosowne uprawnienia,

- za remonty i modernizację sieci, rurociągów i węzłów cieplnych 
grupowych i indywidualnych,

- usuwanie nieprawidłowości bądź awarii.
A Odbiorca po podpisaniu umowy z nami jedynie - wymaga . 

Zastanów się co zyskasz budując kotłownię indywidualną 
wszystkie kłopoty spadną na Ciebie .

Nie zyskasz nic! Przelicz sobie, biorąc pod uwagę wszystkie składniki, 
a nie tylko rachunek za paliwo .

Zrób sobie bilans nasza taryfa, jest na stronie internetowej 
www.mzec-kk.pl •—

SPÓŁKA Z O.O.

* wywóz nieczystości stałych i płynnych

* wywóz gruzu i innych odpadów dużych ga 

w dostarczanych przez nas kontenerach

oczyszczanie ulic, placów i chodników w okre 
zimowym i letnim

likwidację dzikich wysypisk

* konserwację i utrzymanie terenów zielon

DOŚWIADCZA

# wyposażenie nieruchomości w pojemniki 
I kontenery

NA FIRMA WYSOKA JAKOŚĆ TERM1NO

00*
s 
N 
O

CHROBRY

AGENCJA
47-220 Kędzierzyn - Koźle 

ul. Damrota 26/1 
tel. 481 81 98

gotówkowy
od 1.000 zł do 20.000 zł netto

stały dochód - min 600 zł netto 
gotówka w ciągu 3 dni 

żadnych dodatkowych opłat 
dogodny okres spłaty - nawet do 3 lat

auto
kredyt do 100% wartości pojazdu 
oprocentowanie od 6,2% 
okres kredytowania do 8 lat 
preferencyjne warunki ubezpieczeń 

uproszczona procedura 
- wymagany dowód osobisty

Rzecr^wis^^

kwota kredytu
np. 10.000 zł f

Nawiążemy współpracę na 
z salonami, komisami s 

przedstawicielami z woj. opc

FILIA KĘDZIERZYN-KOŹLE, ul
tel./fax (077) 481 81 98

http://www.mzec-kk.pl
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Zawody wędkarskiej

Tylko ryb było mało
Od wczesnego ranka do południa nad brzegiem Kanału 
Gliwickiego w Lenartowicach wędkowali członkowie klu
bów honorowych dawców krwi.

Organizatorem sobotnich 
wojewódzkich zawodów węd
karskich klubów HDK był

W zawodach udział wzięło dzie
więć czteroosobowych drużyn 
(trzech zawodników plus kapi-

Zwycięzcy 

Rywalizacja indywidualna

1. Janusz Pijas (Elektrownia „Blachownia”)-7550 pkt

2. Bernard Schreiber (Krapkowice) - 3200 pkt.

3. Jerzy Czerwiński (Głubczyce) - 2820 pkt.

Rywalizacja sektorowa

Sektor A - Bernard Schreiber (Krapkowice) - 3200 pkt 

Sektor B - Zygmunt Walenczak (Brzeg) -1270 pkt. 

Sektor C - Janusz Pijas (Elektrownia „Blachow

nia”) - 7550 pkt.

Drużynowo najlepsze były Głubczyce, przed 

Brzegiem i Elektrownią „Blachownia”.

opolski zarząd okręgowy PCK 
w Opolu wraz z klubem HDK 
przy Elektrowni „Blachownia”.

tan) z Brze
gu, Praszki, 
Tułowic, 
Krapkowic, 
Zawadzkie
go, Zdzie- 
s z o w i c , 
Głubczyc 
oraz Kędzie- 
rzyna-Koź- 
la. Każde z 
miast, z wy
jątkiem Kę- 
dzierzyna- 
Koźla, któ
re reprezen
towane było 
przez dwie

drużyny, wystawiły po jednej 
ekipie. Wędkarze podzieleni 
byli na trzy strefy, w każdej z

nich znajdowało się po jednym 
zawodniku z każdej z dziewię
ciu drużyn. Wyniki liczono w 
trzech kategoriach: indywidual
nej, drużynowej i strefowej.

Wędkarze najczęściej wycią
gali płocie, ukleje i leszcze. 
Każda ze złowionych ryb była 
przez sędziów ważona i z po
wrotem wpuszczana do wody. 
Jeden gram masy ciała ryby 
przekładał się na jeden punkt.

- Zawody są świetne, ryba 
mi dzisiaj podeszła, było 
przednio - powiedział nam Ja
nusz Pijas z klubu HDK przy Elek
trowni „Blachownia”, najlepszy 
wędkarz zawodów. - Sposób na 
dużą rybę to przede wszyst
kim dobra zanęta, trochę 
umiejętności i dużo szczęścia.

Dużej ryby pan Janusz nie 
złowił, ale tych mniejszych było 
ponad siedem kilo. Jak przy
znali sami wędkarze, ryby nie 
za bardzo dopisały, ale najważ
niejsza była dobra zabawa.

Tekst i foto: TOM

Nieupoważnionym wstęp wzbroniony

Otwarta, Jednak zamknięta
v\arek BIURO TURYSTYCZNE 

“MAREK”
220 Kędzierzyn-Koźle, al. Jana Pawła II 14, tel. 4811457 

Koncesjonowane Biuro Turystyczne

HIT LATA 2003 BUŁGARIA!
>te Piaski, hotel***, cena 979 zł, (9 noclegów, wyżywienie, autokar z K-Kożla) 
Srecja 579 zł (9 noclegów w app., autokar z K-Koźla), Chorwacja 1059 zł 

Gorące ceny (duże zniżki) na oferty "SINDBADA"!
□er propozycje z ostatniej chwili: Turcja, Tunezja, Egipt od 1200 zł (hotel 4*), 

Kreta, Rodos od 1100 zł!, Majorka od 1600 zł
:zki objazdowe po Europie: Paryż od 799 zł, Rzym od 890 zł, Londyn od 990 zł. 

Kolonie i obozy młodzieżowe oferty last minut od 890 zł.
Zapraszamy po informacje i katalogi.

nas znajdziesz każdą ofertę! Pomożemy Ci w najkorzystniejszym wyborze!
Bilety autokarowe cała Europa, bilety lotnicze cały świat

Karty Euro<26, ubezpieczenia turystyczne. Wizowanie paszportów.

,u fcażM' rRadio

/ór auta odrazu
spełnieniu formalności!

esięczna rata
>, 145,0 zł

sych warunkach 
iowymi oraz 
tel. 0502 557 098

ta 26/1 DGF
Dolnośląska Grupa 

Finansowa Sp. z o.o.

www.dgf.pl j

Kładka nad kozielskim ja
zem została w kwietniu tego 
roku udostępniona mieszkań
com Koźla na okres próbny. 
Po upływie miesiąca ponow
nie ją zamknięto. Od tej pory 
na Wyspę można się dostać 
tylko przez most im. Józefa 
Długosza. Postanowiliśmy 
dowiedzieć się, dlaczego przej
ście nad jazem jest nieczynne.

W rozmowie z „GL” Ma
rian Kwiatkowski, kierownik 
Nadzoru Wodnego w Krapko
wicach, któremu podlega jaz 
w Koźlu, powiedział, że są 
dwie przyczyny zamknięcia 
przejścia. W okresie próbnym 
przechodzące po niej grupki 
chuliganów powodowały wi
bracje kładki, co groziło awa
rią urządzeń sterujących ja
zem. Drugim podanym przez 
kierownika Kwiatkowskiego 
powodem były obawy co do 
właściwego zachowania się lu
dzi korzystających z kładki 
nad Odrą. Obsługa jazu miała 
zastrzeżenia do kultury Osobi
stej spacerowiczów.

Od 1 stycznia 2004 roku 
kozielskim jazem będzie za
rządzać Regionalny Zarząd 
Gospodarki Wodnej w Gliwi
cach (dziś jest to RZGW Wro
cław), jednak i tam, jak dodał

kierownik Kwiatkowski, nie 
należy spodziewać się ko
rzystnej decyzji w sprawie 
ewentualnego otwarcia kładki.

Niestety, po raz kolejny oka
zuje się, że jesteśmy bezradni 
wobec grupki chuliganów bez
myślnie niszczących nasze

wspólne dobro. Nie zdaliśmy 
kolejnego egzaminu z dobrego 
wychowania (kwietniowy okres 
próbny). Przyjmijmy więc z 
żalem, ale i pokorą decyzję kie
rownictwa Nadzoru Wodnego.

Tekst i foto: 
Paweł NOWAK

http://www.dgf.pl
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Pamiętam jak dziś - sytuacja za
częła się robić nieprzyjemna. Obła
dowani ciężkim sprzętem - wszyst
ko nosiliśmy na swoich piecach - od 
wielu godzin krążyliśmy po pustyni 
i powoli zaczęła docierać do nas 
nieprzyjemna świadomość. Na razie 
jeszcze nikt nie powiedział tego gło
śno, ale prawda była oczywista - za
błądziliśmy.

Fakt, iż była to tylko Pustynia 
Błędowska, wcale nie poprawiał 
nam nastroju, a raczej napełniał po
czuciem wstydu. Nastroje mieliśmy 
fatalne. Tego dnia przeszliśmy już 
dobre 30 km, a podjęta na zakończe
nie dnia próba przecięcia pustyni z 
południa na północ zakończyła się 
fiaskiem - płynąca przez środek pu
styni z zachodu na wschód rzeka - 
Biała Przemsza - okazała się po 
ostatnich opadach zbyt trudna do 
przebycia bez moczenia bagaży. Do 
cna zmoczyła nas gwałtowna burza, 
a wieczorne ochłodzenie okazało się 
szczególnie dotkliwe. Szybko zapa
dał zmrok, a na dodatek zaczęła się 
nam kończyć cola. W tej sytuacji 
podjąłem decyzję o rozbiciu obozo
wiska na pustyni.

**Mrrrtyło to łatwe zadanie, bo śle
dzie namiotowe w piasku trzymają 
się beznadziejnie. Oczekiwane re
zultaty dało dopiero zastosowanie 

metody używanej podczas wypraw 
alpinistycznych - przywiązanie od
ciągów do leżących, w tym wypad
ku na piasku, belek. Rozpaliliśmy 
ognisko i przystąpiliśmy do kolacji. 
Resztki wody z manierek zlaliśmy 
do kociołka i zagotowaliśmy wraz z 
pokruszonymi pędami jeżyn - to 
doskonały napój regenerujący siły. 
Osoby przyzwyczajone do słodzenia 
herbaty mogą dorzucić jeszcze za
wierający naturalny cukier korzeń 
wszechobecnego łopianu.

Dla mnie osobiście dzień ten za
kończył się w sposób szczególny. Mój 
nieoceniony kubek ze szlachetnej stali 
z resztką mojego przydziału jeżyno
wego „fixa” postawiłem blisko ognia, 
by nie stracił cennego ciepła. Jak to 
bywa przy ognisku, gadaliśmy długo 
i na wiele tematów. W końcu sięgną
łem po kubek, podniosłem go do ust i. 
usłyszałem syk. Nie, to nie była żmi
ja, to syczały moje poparzone usta. Po 
ciemku nie zauważyłem, że herbata 
dawno wyparowała, naczynie roz
grzało się o wiele ponad dopuszczal
ną dla ust normę. Z niezwykłej kola
cji na Pustyni Błędowskiej długo będę 
pamiętał gorący kubek.

Rano szybko wydostaliśmy się z 
pustyni. Wystarczyło wejść na drze
wo i się rozejrzeć.

BEZ

Foldery

Poczta e-mail

iOutlook Expre:

Q W Twojej skrzynce odbiorczej jest 1 nie przeczytana 
wiadomość pocztowa

0 Foldery lokalne

Skrzynka odbiorcza [1] 

; Skrzynka nadawcza 
$ Elementy wysłane

Elementy usunięte

Kopie robocze

Tożsamość główna

główna

Zna:idź w

Mężczyzna: pije na umór.
Kobieta: bywa lekko zawiana.

Mężczyzna: zdradza.
Kobieta: przeżywa przygodę.

Mężczyzna: rozwodząc się rozbija rodzinę. 
Kobieta: kończy związek bez perspektyw.

Mężczyzna: wyżywa się na bliskich.
Kobieta: odreagowuje stres.

Mężczyzna: wrzeszczy.
Kobieta: akcentuje swoje racje.

Mężczyzna: katuje dzieci.
Kobieta: czasami puszczają jej nerwy.

Mężczyzna: zaniedbuje rodzinę.
Kobieta: realizuje się zawodowo.

Praca w tiybie online P~

^Staitl 1 i 0 S 8S li |2jAciobat...| BRaven(... ||^0ułte...

Mężczyzna: jest niezdarą.
Kobieta: bywa zagubiona.

Mężczyzna: jest skończonym chamem.
Kobieta: bywa zmuszana do stanowczości.

Mężczyzna: jest pracoholikiem.
Kobieta: dba o niezależność.

Mężczyzna: leni się.
Kobieta: regeneruje siły.

Mężczyzna: kłamie.
Kobieta: stosuje dyplomację.

Mężczyzna: przepuszcza pieniądze.
Kobieta: musi czasami coś kupić także dla siebie.

Mężczyzna: kiedy dobrze wygląda, jest narcyzem. 
Kobieta: jest po prostu zadbana.

Wybrał JAD

Cała Polska czyta, dzieci też - 20 minut dziennie.



Wakacyjna szkoła obyczajów

Dlaczego panowie na lewo?
Pomni na fakt, iż zaczyna się se

zon urlopowy, a w taki czas nasi 
czytelnicy mogą znaleźć się w roz
maitych, niecodziennych okoliczno
ściach, postanowiliśmy wyjść na
przeciw oczekiwaniom, zanim nie
wątpliwie się one pojawią. Miano
wicie, ponieważ „Lokalna”, jako pi
smo opinio- i nierzadko faktotwór- 
cze, niejednokrotnie wskazuje 
mieszkańcom naszego miasta wzor
ce właściwych zachowań, postano
wiliśmy nie opuszczać naszych dro
gich czytelników także w czas kani
kuły - będziemy podpowiadać, jak 
należy się zachowywać w rozma
itych letnich sytuacjach.

Nie ma chyba wśród naszych czy
telników osoby, która podczas pod
róży nie stanęłaby przed konieczno
ścią rozwiązania w tzw. terenie pa
lących problemów fizjologicznych. 
W szczęśliwych czasach szkolnych 
kwestie te rozwiązywano systemo
wo: autokar stawał w lesie i nauczy
cielki kierowały ruchem na leśnych 
dróżkach. Ale kiedyś trzeba było

wyjść spod spódnic wychowawczyń 
i ruszyć w świat, w którym podej
mowanie samodzielnych decyzji 
niejednokrotnie waży o całym dal
szym życiu. Jak zatem należy się 
zachować?

Żyjemy w kraju europejskim, za
tem nawet w bardzo prozaicznych 
sprawach korzystajmy z unijnych 
regulacji, gdzie tylko się da. Istnie
je przecież w UE opisująca omawia
ne kwestie odpowiednia instrukcja, 
mówiąca wyraźnie: „panie na pra
wo, panowie na lewo”. Prawda, ja
kie to swojskie? Nie taki zatem dia
beł straszny. Jednak jako Europej
czycy pełną gębą, nie tylko stosuje
my się do unijnego prawa, ale mamy 
także moralny obowiązek poznać 
jego uzasadnienie, także zasady, iż 
„panowie na lewo”. Bynajmniej nie 
wynika to z faktu, iż w UE przewod
nią siłą są raczej ugrupowania lewi
cujące. W tym wypadku ustawo
dawca pomyślał ekonomicznie. Au
tokar, albo też samochód osobowy, 
zatrzymuje się na prawym poboczu.

Ponieważ z niejasnych powodów 
kobiety w takiej sytuacji spędzają 
statystycznie więcej czasu w lesie 
niż mężczyźni, w trosce o optyma
lizację czasu postoju paniom 
oszczędzono konieczności przecho
dzenia przez jezdnię. W ten sposób, 
zanim kobiety wrócą z prawostron
nego lasu, mężczyźni zdążą myk- 
myk na drugą stronę jezdni i z po
wrotem.

Oczywiście można by zapytać: 
„gdzie równouprawnienie?”. W 
końcu od definiowania różnic mię
dzy kobietą i mężczyzną tylko krok 
do płciowego szowinizmu. Na tego 
typu zarzuty odpowiedź może być 
tylko jedna: Więcej humanizmu! 
Najlepsze rozwiązania podsuwa 
samo życie: nie jest wykluczone, że 
w tym samym lesie w tym samym 
czasie zatrzyma się stosująca się do 
tych samych instrukcji taka sama 
wycieczka, tylko jadąca w przeciw
nym kierunku. No i co z tego? Prze
cież są wakacje.

LOB

Kosmetyki natury

Jesiae 
łatwiej
Zadzwoń po atrakcyjną nagrodę, 
której fundatorem jest 
zakład kosmetyczny 
"Studio 33".

Od deski do deski
Atrakcyjne upominki czekają na osoby, które 
uważnie czytają nasz tygodnik.

Marzenia 
o wyścigu

Konkurs fotograficzny \

Wakacje w obiektywie
Wraz z rozpoczęciem wakacji chcemy zaproponować Państwu konkurs na 

najciekawsze zdjęcie z wakacji. Czekamy na zdjęcia z ciekawych miejsc, śmiesz
nych sytuacji czy pięknych krajobrazów. Zdjęcia można nadsyłać do 27 sierp
nia na adres redakcji: al. Jana Pawła II 27 z dopiskiem “Konkurs fotograficz
ny”. Wśród nadesłanych fotografii wybierzemy najbardziej interesujące, a zwy
cięzców nagrodzimy aparatami fotograficznymi oraz akcesoriami fotograficz
nymi.

Teraz w naszym konkursie 
prowadzonym wspólnie ze 
“Studiem 33” można wygrać na
grodę jeszcze łatwiej. Zwycięży ta osoba, która 
pierwsza zadzwoni pod wskazany numer tele
fonu. W sprawie nagrody kontaktować należy 
się dzisiaj, czyli w środę w godz. 18.00-19.00. 
Dzwoniąc pod numer tel. kom. 0607 891 052 
dowiecie się państwo czy wygraliście nagrodę. 
A dzwonić warto, bo zwycięzca będzie mógł 
skorzystać z zaproponowanych usług kosme
tycznych “Studia 33”, np. masażu twarzy, ma
seczki i wielu innych zabiegów. Zapraszamy do 
uczestnictwa w naszym konkursie.

Warto czytać “Gazetę Lokalną” od przysłowiowej “deski do de
ski”, ponieważ można wylosować cenne nagrody. Wystarczy pra
widłowo wskazać tytuł artykułu, z którego pochodzi wybrany frag
ment tekstu. A oto i on: “marzy jej się udział w rajdzie Paryż-Dakar 
i wydanie albumu ginącej architektury Śląska”.

Wśród osób, które nadeślą prawidłową odpowiedź zostaną 
rozlosowane wartościowe nagrody. Odpowiedzi z dopiskiem 
“Od deski do deski” prosimy przesyłać na adres redakcji: “Ga
zeta Lokalna”, al. Jana Pawła II 27, 47-220 Kędzierzyn-Koźle 
lub e-mail: konkursy@lokalna.com.pl.

KLASER LOKALNEJ |

Nowe emisje 
znaczków

! Rozwiązanie konkursu z nr 25. Fragment tekstu: “W tym roku 

przy robotach publicznych zatrudnienie znalazły również 32 pa

nie, które zostały skierowane m.in. do prac porządkowych, segre

gowania dokumentów, itp.” pochodzi z artykułu zatytułowanego “Z 

szansą na zasiłek”. Nagrodę wylosowała Aleksandra Ciesielka. Po 

odbiór nagród zapraszamy do redakcji “Gazety Lokalnej”.

Znaczki pocztowe emisji “Polskie 
bajki i baśnie” skierowane są głównie 
do najmłodszych kolekcjonerów. Au
torami prezentowanych na znaczkach 
ilustracji są Janusz Stanny i Teresa 
Wilbik - Stanny. Twórcy niezwykli, 
których prace rozbudziły wyobraźnię 
kilku pokoleń dzieci.

Piękna ilu
stracja działa, 
jak magnez. 
Dziecko za
wsze naj
pierw ogląda 
obrazki, a do
piero potem 
interesuje się 
treścią książ
ki. Dorosły

dostrzega głównie postacie, a dziecko 
dojrzy maleńkie szczegóły, elementy 
dalszego planu, tła.

Zdaniem Janusza Stannego, dobra 
ilustracja powinna zawierać inteli
gentny humor, błyskotliwy dowcip. 
Przygotowywać młodego odbiorcę do 
kontaktu ze sztukami plastycznymi 
przez duże 
“S” w przy
szłości.

Poszcze
gólne znaczki 
pocztowe od
noszą się do 
następujących 
utworów:

(Poiśfa 1,80 zf

W kolejnych ośmiu numerach GL będziemy publikować kupony konkursowe. Osoby, które zbio- 
rą co najmniej pięć z ośmiu kuponów, nakleją je na kartkę pocztową i wyślą na adres redakcji 
(al. Jana Pawła II27) do 15 sierpnia 2003 r., wezmą udział w losowaniu atrakcyjnych nagród ufun
dowanych przez firmę Auto complex, autoryzowanego dealera firmy Bosch, mieszczącą się przy 
ul. Piastowskiej 26, tel. 482 44 77.

wartości 1,20 zł - “Baśni o 
Kraku”, której autor jest nieznany, 

war
tości 1,80 zł - 
bajki o 
“Kwiecie pa
proci” 'Józefa 
Ignacego 
Kraszewskie
go,

war
tości 2,10 zł - 
bajki o “Kró

lewnie zaklętej w żabę” Antoniego 
Józefa Glińskiego,

- wartości 2,60 zł - bajki o 
“Głupim Maciusiu” Józefa Ignacego 
Kraszewskie
go.

W dniu 
wprowadze
nia znacz
ków do 
obiegu, będą 
w sprzedaży 
dwa rodzaje 
kopert 
Pierwszego 
Dnia Obiegu 
FDC, na których umieszczono ilu
stracje do bajek “Głupi Maciuś” 
oraz “Kwiat paproci”. W Urzędzie 
Pocztowym Warszawa 1 będzie 
stosowany datownik okoliczno
ściowy.

Ł

(Pokką 1,20 zf

mailto:konkursy@lokalna.com.pl
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okiem

Strachy na lachy

Akceptuj siebie
Nastał lipiec, a z nim ciepło i prawdziwie wakacyjna 
pogoda. Nic nie chce się robić, każdy wyczekuje urlopu 
lub choćby chłodnego powiewu. Szczęśliwcy, którzy już 
mogę się cieszyć letnim wypoczynkiem. Tym to dobrze..

Głęboko zakorzenione kompleksy, czy niepewność siebie. 
Czasem trudno sobie odpowiedzieć, skąd biorą się kobiece 
strachy, ale one są. I choć jednym wydają się dziecinne, 
często trudno je wykorzenić.

Tymczasem tak się składa, że 
spotykamy się już po raz piąty. Ja
koś tak mi się wszystkie piątki, a 
zaraz po nich dziesiątki i ich wielo
krotności kojarzą z większymi lub 
mniejszymi jubileuszami. A skoro 
jubileusze, to również czas podsu
mowań, więc skorzystam z tego, że 
kobieca kolumna gości na łamach 
GL właśnie po raz piąty, by takie 
małe podsumowanie uczynić. Choć 
to skądinąd nie żaden wielki jubi
leusz, ale nie o świętowanie tym 
razem chodzi.

Drogie Czytelniczki, dajcie znać, 
czy odpowiada Wam taka formuła 
“Magazynu ze Szminką”? Może 
macie inny pomysł na nazwę, może 
wskażecie kandydatki do kolejnych 
edycji “Portretu kobiety”, a może 
chciałybyście zasugerować tematy, 
jakimi powinniśmy się na tej stronie 
zająć. Jesteśmy otwarci na Wasze 
sugestie, życzenia i wskazówki. 

Chcemy by to była kolumna, na któ
rą co miesiąc czekacie (ba! nawet 
dla której kupicie “Gazetę Lokalną” 
- jako autorka, pozwalam sobie w 
tym miejscu pomarzyć). A może 
któraś z Was zechce chwycić za pió
ro, by napisać o czymś dla niej waż
nym, co przyniosło wiele cennych 
przemyśleń, z czego mogłyby czer
pać również inne kobiety, borykają
ce się z niełatwą przecież rzeczywi
stością.

Piszcie, przysyłajcie pocztą (“Ga
zeta Lokalna”, al. Jana Pawła II 27, 
47-223 Kędzierzyn-Koźle), ślijcie 
maile na adres: listy@unicity.pl, 
dzwońcie: 483 40 49. Będzie nam 
bardzo miło, jeśli zechcecie się z 
nami podzielić swymi odczuciami.

Licząc na odzew z Waszej strony, 
życzę miłego wypoczynku. I nie za- 
pomnijcie o nas, gdziekolwiek rzu
ci Was wakacyjna przygoda. Będzie
my na Was czekać.

Pierwszym strachem jest widmo 
samotności. Zwłaszcza, kiedy wokół 
same pary, a ona jedna wciąż solo. 
Wtedy nie cieszą sukcesy, atrakcyjna 
praca, grono najwierniejszych przyja
ciół, a romantyczne fdmy wywołują 
smutek i łzy. I choć w ostatnich latach 
wiele wyemancypowanych młodych 
kobiet w pojedynkę świetnie sobie 
radzi w życiu, to pozostawanie starą 
panną, jest wciąż czymś gorszym, niż 
w przypadku mężczyzn - bycie sta
rym kawalerem. Przy czym w przy
padku kobiet etykietka „starej panny” 
pojawia się ok. 35 roku życia, podczas 
gdy u panów - po 40. Znajomi i sąsie- 
dzi dziwnie patrzą na samotną kobie
tę zastanawiając się, czasem nawet 
głośno, co z niąjest nie tak.

Kolejny strach związany jest z 
dziećmi. Kobiety boją się zmian, jakie 
w ich życiu niewątpliwie wprowadzi 
mały człowieczek. Boją się utraty 
swobody, tego, że partner nie sprosta 
nowemu wyzwaniu (zwłaszcza, gdy 

zostanie wiadomością zaskoczony). 
Przeraża je fakt, że będą przeraźliwie 
grube i brzydkie. Boją się zostać same 
i bez środków do życia.

A kiedy dzieci są już odchowane i 
można by wrócić do pracy, pojawia 
się kolejny strach: przed wyjściem z 
domu, zostawieniem pociech pod czy
jąś opieką i przed koniecznością sta
wienia światu czoła. Nawet po kilku
miesięcznej nieobecności w pracy, 
przewartościowaniu świata, w które
go centrum jest teraz dziecko, kobie
ta czuje się niepewnie. Wszystko się 
zmienia i strach przed tym, że współ
pracownicy są daleko do przodu, a 
ona może sobie nie poradzić z nowo
ściami, potrafi sparaliżować nawet sil
ne kobiety.

Kompleksem wielu kobiet jest ich 
ciało. Najczęściej niezadowolone ze 
swego wyglądu wyszukują najdrob
niejszych mankamentów. Szczupłe 
boją się przytyć, przeraża je odrobina 
tłuszczyku na udach czy brzuchu itp. 

Gdzieś mają za mało, w innym miej
scu za dużo. A to proste włosy, a to za 
bardzo kręcone. To znów pieprzyk nie 
tu.

Tych strachów, najczęściej nieuza
sadnionych, można by wyliczać jesz
cze dużo. Problem w tym, że te stra
chy pchają nas do najdziwniejszych 
zachowań. Dziewczyna, która boi się 
zostać starą panną wychodzi za mąż 
mając nieco ponad dwadzieścia lat, a 
potem żałuje. Te wyemancypowane 
omijają miłość swego życia, bo boją 
się utraty swej niezależności. Te któ
re siedziały w domu, nie mają dość 
odwagi, by wreszcie z niego wyjść, by 
otrząsnąć się z roli matki i gospody
ni, czego w głębi duszy bardzo pragną 
i potrzebują. A z każdym dniem coraz 
trudniej jest wrócić do kostiumu i bu
tów na obcasie. Te które przesadnie 
dbają o linię, katują swe ciało i umysł 
dietami, wyrzeczeniami, zamiast tro
chę więcej się ruszać.

Ze strachów biorą się narzekania, 
zrzędzenia, niezadowolenie z życia. 
Nie dajcie się strachom! Zaakceptuj
cie siebie, wtedy życie stanie się dużo 
piękniejsze i dużo prostsze. To hasło 
na lato.

AGA

Garderobę i biżuterię projektuje sobie sama, od czternastu 
lat radzi sobie we własnym biznesie, pożera książki, lubi 
szybką jazdę samochodem, marzy jej się udział w rajdzie 
Paryż - Dakar i wydanie albumu ginącej architektury 
Śląska. Jakby tego było mało, spełnia się jako 
potrójna mama oraz żona starosty kędzierzyń- 
sko-kozielskiego.

Jest jedynaczką. Urodziła się i 
wychowała w domu, w którym kul
tura niemiecka przenikała się z ele
mentami Śląska i polskości. Jej bab
cia, Niemka, pomagała Żydom. W 
swoim niemieckim domu przez 
cztery lata ukrywała Polaków. Obie 
rodziny do dziś korespondują. Wy
rosła w zrozumieniu odmienności, 
tolerancji i szacunku do drugiego 
człowieka. To przekazuje swoim 
dzieciom.

- Moja babcia mówiła do mnie 
tylko w języku niemieckim - opo
wiada Edyta Gisman. - Do czwar
tego roku życia posługiwałam się 
językiem niemieckim, dopiero 
później wchodziłam w polską kul
turę. To wszystko wzbogaca nie 
tylko mnie, ale i moją rodzinę, bo 
mieszanie się kultur jest wielkim 
bogactwem.

Od sześciu lat jest członkiem pre
zydium i zarządu wojewódzkiego 
Towarzystwa Społeczno-Kultural
nego Niemców na Śląsku Opolskim.

- To pole, na 
którym mogę się 
realizować, które 
daje mi satysfakcję 
i możliwości 
kształtowania wize
runku towarzystwa, 
pokazywania, że to 
nie jest tylko towarzy
stwo pokolenia naszych 
rodziców, ale też tego moje
go pokolenia, które w naturalny 
sposób kształtuje i kultywuje 
swoją kulturę z tradycjami. Każ
dy powinien znać swoją prze
szłość, swoje pochodzenie i 
umieć to pielęgnować.

Edyta Gisman jest mamą 18-let- 
niej Karoliny, 15-letniego Aleksan- 
dra i 11-letniej Wiktorii. Od 14 lat 
prowadzi własną firmę i choć czasy 
były różne, to jest zadowolona, że 
wzięła los we własne ręce. Zajmuje 
się projektowaniem z zakresu bu
downictwa. Fascynuje ją porcelana 
i komponowanie wnętrz. O projek-

towaniu ubiorów kiedyś myślała, ale 
robi to tylko dla siebie i swoich có-

wszy- 
podzi- 

mój 
bursz-

- Swoją garderobę pro
jektuję sama, to są 

absolutnie moje 
pomysły. Lubię 

też piękną bi
żuterię i po
trafię ją sama 
zrobić. W 
ubiegłym 
roku 
scy 
wiali 
sznur 
tynów - mówi 

Edyta Gisman. - 
Wnętrza też mnie 

pasjonują. Czasem 
doradzam znajomym, 

jednak nigdy nie zajmowa
łam się projektowaniem wnętrz na 
poważnie.

Początek kariery zawodowej wią
zała z zawodem pedagoga, ale to był 
tylko dwuletni epizod. Potem prze
szła w zupełnie inny krąg zaintere
sowań. Śmieje się, że sprawdza 
swoje zdolności jako pedagog do
mowy, bo przy trójce dzieci trochę 
nim trzeba być.

- Trzeba umieć szukać kompro
misów, potrzeba ogromnej miłości 
i czułości, żeby dzieci związać z 
domem, przekazać im wartości.

Trzeba być i mamą, i koleżanką, i 
przyjaciółką, żeby ten dom był 
ciepły, a dzieci chciały w nim być 
- zdradza pani Gisman. - Jesteśmy 
zwykłą, prostą rodziną, ale mamy 
poukładany system wartości, któ
ry jest dla nas ważny. Szczęśliwa 
rodzina to nie dar, lecz osiągnię
cie. To wymaga wytężonej pracy, 
nie można dzieci powierzyć ulicy 
czy szkole.

Ponieważ jest zorganizowaną ko
bietą, udaje jej się pogodzić pracę 
zawodową z obowiązkami domowy
mi i tymi, które wynikają z pełnio
nej przez męża funkcji starosty, a 
także udzielaniem się w różnych or
ganizacjach. Mówi, że jak się 
wszystko dobrze poukłada, to trybi
ki chodzą. Nawet jak jest zmęczona, 
odzywa się w niej śląska natura - 
najpierw musi posprzątać, dopiero 
potem może odpoczywać. Czasem 
jest za bardzo uparta, za bardzo zde
cydowana i chce wszystko za szyb
ko. Najcenniejsze jest dla niej mał
żeństwo.

- Jeśli mi ktoś czegoś może za
zdrościć, to tego małżeństwa. Dla 
mnie jest ono idealne. Tak sobie 
kiedyś wyobrażałam swoje życie: 
absolutne partnerstwo z ogrom
nym zaufaniem. I to jest dla mnie 
maksimum szczęścia. Każdemu 
tego życzę - mówi Edyta Gisman. - 
Udane małżeństwo, miłość poma

ga też osiągnąć sukces w innych 
sferach.

Dba o ogródek, sprząta w domu i 
razem z dziećmi wokół niego. Lubi 
podróże, zwiedzanie, architekturę i 
piękną porcelanę. Jest człowiekiem 
czynu, optymistką o pogodnym 
usposobieniu. Narzeka tylko cza
sem. Nade wszystko jednak lubi 
czytać. Wiktoria, kiedy miała opisać 
w szkole swoich rodziców, napisa
ła, że mama cały dzień czyta „Wy
borczą”.

- Wiktoria, powiedziałam, prze
cież nie cały dzień! „Ale całą!”, 
podtrzymała córka, przyznając po 
chwili, że się pomyliła śmieje się 
na to wspomnienie zaczytana mama.

Mówi, że jest zwykłą kobietą, ja
kich wokół tysiące.

- Kobieta musi mieć swój styl, 
ważne, by znalazła go w ubiorze i 
chyba w zachowaniu, w dodat
kach. Jeśli to znajdzie i to się po
łączy z charakterem, to powstaje 
pewien wizerunek - wyjaśnia Edy
ta Gisman. - Cenię wszystko, co 
naturalne: moje ubrania są lniane 
lub bawełniane, moje sukienki są 
proste. Uważam się za prostą, nor
malną kobietę. Taką siebie kiedyś 
wymyśliłam i taką siebie akceptu
ję-

Agnieszka KURPIŃSKA
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Chcesz sprze dać, kupie, zamienić?
■■ 7 iii'? 0135

(nie ograniczamy liczby słów)

Nie zwlekaj przyjdź
- al. Jana Pawła II 27 pokój 31.

UWAGA: Ogłoszenia w rubryce PRACA zamieszczamy bezpłatnie!

AGD/ RTV EVEREST Sklep
Pralki, lodówki, kuchnie gazowe, elektryczne (podłączenia gratis), 

odkurzacze, roboty, junkersy i inny sprzęt dobrej jakości i cenionych 

marek. Duży wybór,realizujemy zamówienia indywidualne.

Sprzedaż promocyjna, dow bezpłatny.

Sprzedaż kredytowa
KĘDZIERZYN, UL. DAMROTA 44 (RÓG Z 1-MAJA)

TEL. 483 51 79

INFORMATOR 
GOSPODARCZY

Motoryzacyjne
Chcesz pozbyć się za darmo starego samochodu 

wraz z wymeldowaniem, zadzwoń. Tel. 0604 301 557.

Nieruchomości
Kupię mały dom, w rozliczeniu mieszkanie wła

snościowe (niekoniecznie). Tel. 483 64 43.
Do wynajęcia pomieszczenia biurowe, gabinety przy 

kozielskim Rynku. Tel. 0602 628 773 lub 482 39 63.
Do wynajęcia pomieszczenia handlowe o małym 

metrażu przy kozielskim Rynku. Tel. 0602 628 773, 
608 350 316, 482 39 63.

Sprzedam mieszkanie w K-K, ul. Wyzwolenia, 
33,2 m2 oraz przy ul. Gagarina 17,9 m2. Tel. 484 00 
03, wew. 34 lub 0692 433 970.

Sprzedam garaż na os. Piastów w okolicy “Trój
kąta", cena 11 tys. zł. Tel. 0603 865 902.

Udostępnię lokal w Kędzierzynie na gabinet le
karski. Tel. 482 52 35.

Do wynajęcia powierzchnie handlowe od 30 m2 
do 110 m2 Koźle Rynek. Tel. 0606 106 628.

Sprzedam pawilon handlowy w ścisłym centrum 
Kędzierzyna. Tel. 0606 106 628.

Do wynajęcia lokal 40 m2 w centrum Koźla. Tel. 
0606 106628.

Sprzedam kawalerkę z widną kuchnią w Kędzie
rzynie. Tel. 0604 820 402.

Szukam kawalerki do wynajęcia w K-K. Tel. 0609 
211 708.

Sprzedam mieszkanie 2-pokojowe, 40 m2 na os.

Leśnym. Tel. 0607 92 62 64.
Sprzedam lub wynajmę lokal handlowy 60 m2 

Kędzierzyn. Tel. 481 79 87, 0692 153 789.
Sprzedam mieszkanie na osiedlu Leśna 48 m2, 

2 pokoje, jasna kuchnia, balkon, IV piętro, okna. Tel. 
0503 067 935.

Sprzedam mieszkanie w Sławięcicach, 41 m2, II 
piętro, c.o., okna PCV, niski czynsz, piwnica. Cena 
32.000 zł (możliwość negocjacji). Tel. 0694 709 893.

Sprzedam kawalerkę w K-K, os. Piastów. Tel. 
0606 450 668.

Sprzedam mieszkanie własnościowe, 58 m2, dwa 
pokoje z kuchnią i łazienką, po remoncie (noweokna, nowe 
kafelki w łazience, panele podłogowe (laminat), nowa kuch
nia z wyposażeniem, boazeria, K-K, os. Sławiędce, cena 
do uzgodnienia. Tel. 0602 855125,481 55 01.

Wynajmę mieszkanie 2-pokojowe z kuchnią 48 
m2, centrum Kędzierzyna, płatne za rok z góry. Tel. 
0608 132 497.

Adiunkt Katedry
i Kliniki Psychiatrii Śl. AM

Dr n. hum., lek. med. 

Jarosław Sobiś 

specjalista psychiatra 

Kędzierzyn-Koźle ul. 1 Maja 6a/2 

Wtorek 16-19; Piątek 17-19 

Tel. 0601 408 396

WIELKA
OBNIŻKA CEN 
KOMPUTERÓW 
I PAMIĘCI DDR

JOY - KĘDZIERZYN TEL.:4819717 
UL. KRZYWOUSTEGO 22 (PIASTY)

Sprzedam
Sprzedam dwa tapczany jednoosobowe. Tel. 482 

21 98, po godz. 16.00.
Sprzedam antyki (meble, obrazy) oraz pianino. 

Tel. 0608 836 917.
Sprzedam sprzęt HiFi (używany) marki Pioneer, plus 

kolumny Altus 140 W. Tel. 0605 357 863 lub 481 12 22.

Szukam pracy

KURSY 
komputerowe, kdięęou/oici, 

feaa ^iakalntych, 
intennetou/e, BWO

Kędzierzyn-Koźle 
ul. Harcerska 13 

tel.4-810-820 www.kursor.pl

F.P.H.U "NARCYZ”
TOMASZ BAR

INSTALACJE C.O., WOD-KAN,
GAZ

DRENAŻ, ODWODNIENIA 
REMONTY MIESZKAŃ I ŁAZIENEK 

PROMOCJA - C.O. WYKONAWSTWO 
GRATIS!

gany paszport UE. Tel. 481 03 56 lub 0504 016 136.
Praca w Holandii dla rzeźników z paszportem 

UE, stawka od 7,89 euro/h, transport gratis. Tel. 481 
03 56 lub 0504 016 136.

Autoryzowany serwis samochodowy poszukuje 
specjalistów w zakresie elektromechaniki, mechani
ki, elektroniki samochodowej. Tel. 0604 644 367.

Dynamicznie rozwijająca się firma poszukuje lu
dzi kreatywnych, ceniących swobodę samorealizacji, 
do pracy na stanowisku przedstawicieli handlowych. 
Wymagany samochód osobowy. Tel. 481 08 62.

Dam poważną pracę! Tel. 0602 155 702.
Osoba niepełnosprawna poszukuje opiekunki w 

zamian za mieszkanie. Tel. 483 20 54.

BIURO RACHUNKOWE „DAMIR" INFORMUJE

Ul. Bolwirczaka 1 47-200 K-Kożle 

(koło Bonku Śląskiego w Koźlu)

® 482-68-05 Eldamir@pro.onet.pl 

fEłłAlNyi!

10 lipca mija łermin wpłaty do ZUS za m-t czerwiec 

osób opłacających składki wyłącznie za siebie oraz 

deklaracji w przypadku gdy nastąpiła zmiana w 

porównaniu z miesiącem poprzednim.

51- 493,43 zł z chorobowym

51- 460,67 zł bez chorobowego

52- 135,17 zł

53- 32,76 zł

ROK PODATKOWY 2003

Mężczyzna, lat 23, znajomość obsługi kompute
ra wykształcenie średnie (bez matury) poszukuje

Gmina Kędzierzyn-Koźle - Wydział Inwestycji i Remontów
47-200 Kędzierzyn-Koźle ul. Piramowicza 32 

tel. (077) 40-50-380 fax 40-50-379

ogłasza przetarg nieograniczony na:
Remont posadzek i cyklinowanie parkietu sali gimna

stycznej w Publicznym Gimnazjum nr 5 ul. Mieszka I nr 4 
, remont posadzki holu w Publicznym Przedszkolu nr 24 
ul. Leszka Białego 7 i remont obieralni warzyw w Przed

szkolu nr 26

Wymagany termin realizacji zadania: od dnia: 2003-08-01 do dnia 2003-09-01

Specyfikacje istotnych warunków zamówienia (SIWZ) można odebrać:

w Urzędzie Miasta - Wydział Inwestycji i Remontów, pok. 211 w cenie 0.00 zł

Pracownikiem uprawnionym do kontaktów z oferentami jest:

Włodzimierz Rutkowski - pok. 212 - tel. 4050383 - fax 4050379

Oferty w języku polskim, w zamkniętych kopertach z napisem: Remont posadzek 

i cyklinowanie parkietu sali gimnastycznej w Publicznym Gimnazjum nr 5, remont po

sadzki w holu Przedszkola nr 24 i remont obieralni warzyw w Przedszkolu nr 26

należy złożyć w UM Kędzierzyn-Koźle - Wydział Inwestycji i Remontów ul. Pi

ramowicza 32, pok. 212

Termin składania ofert upływa w dniu: 2003-07-10 o godz. 11:00

Otwarcie ofert nastąpi w dniu: 2003-07-10 o godz.11:15 - Wydział Inwestycji 

i Remontów, pok. 212

Inwestor będzie stosował preferencje krajowe zgodnie z rozporządzeniem Rady 

Ministrów z dnia 28.12.1994r. (DzU nr 140 poz. 776).

Kryteria oceny ofert:
Cena - 80%

Czas realizacji -10%

Warunki rękojmi -10%

Dodatkowe wymagania w stosunku do oferentów określone zostały w SIWZ.

INTERNET
BEZPRZEWODOWY 

w Kędzierzynie

cena 
już od 

390 zł
Kędzierzyn-Koźle
ul. Harcerska 13 

tel.4-810-820 www.kursor.pl

pracy typu umowa-zlecenie. Tel. 0605 625 154 lub 
481 08 63 po godz. 15.00.

Muzyk, nauczyciel muzyki, instrumenty klawiszo
we, klarnet, saksofon poszukuje zatrudnienia lub 
podejmie współpracę. Tel. 481 58 15.

Fachowiec we wszystkich panelach, w malowa
niu i kafelkowaniu szuka pracy. Tel. 0606 28 98 53.

Mężczyzna lat 33, prawo jazdy kat. B, doświad
czony operator wózków widłowych, magazynier, 
odpowiedzialny i sumienny, szuka pracy w hurtowni 
lub zakładzie produkcyjnym lub innej fizycznej. Tel. 
481 49 89 lub 481 96 29.

Dam pracę
Hurtownia spożywczo-przemysłowa poszukuje 

pracownika na stanowisko fakturzystki - kasjerki. 
Wymagania: wykształcenie średnie, minimum sani
tarne, znajomość środowiska Windows. Tel. 483 40 
16.

Młodych od zaraz. Tel. 481 08 62 od 8.00-14.00. 
Praca dla kobiet - pieczarki. Wymagany pasz

port UE lub Staat. Tel. 465 38 20.
Hurtownia spożywczo-przemysłowa poszukuje 

kierowcy “C", wymagania: aktualne świadectwo kwa
lifikacji, minimum sanitarne, aktualna książeczka 
zdrowia. Tel. 483 40 16.

Praca w Holandii, stawka 6,85 euro/h, 50-60 h 
tygodniowo. Atrakcyjne warunki zatrudnienia, wyma-

MALOWANIE, TAPETOWANIE, 
WYTWARZANIE SIATKI 

TEL. 482 33 37

Firma zatrudni spawaczy MIG -
MAG, TIG, ślusarzy, elektryków do 

pracy w Austrii i w Niemczech. 

Wymagany paszport niemiecki.

Atrakcyjne warunki. Tel. 071/ 343 74 83

Kupię
Kupię akordeon, klarnet, saksofon, sprzedam 

nowe nieużywane pianino, keyboard Roland G lub 
VA. Tel. 481 58 15.

Nauka
Nauczyciel LO udzieli korepetycji z j. angielskie-

KOMPUTERY 
nowe i ujywam 

sklep, komis, naprawa 
kawiarenka inernetowa

Kędzierzyn-Koźle
ul. Harcerska 13

tel.4-810-820 www.kursor.pl

go także w czasie wakacji. Tel. 481 08 63 lub 0692 
318657.

Tanio i profesjonalnie udzielę korepetycji z j. 
angielskiego na każdym poziomie językowym. Tel. 
483 29 40 lub 0503 900 524.

Różne
Kołobrzeg, tanie wczasy. Tel. 094/352 83 75.
A-Z usługi remontowo-budowlane, szybko, tanio 

i solidnie. Aranżacja wnętrz. Tel. 0607 032 332.
Tanie pokoje w Kołobrzegu. Tel. 094/354 31 35. 
Pracowałeś w Niemczech -odbierz podatek. Tel. 

071/346 01 71.

Uczniowie, nauczyciele i dyrekcja 
Publicznej Szkoły Podstawowej nr 

19 w Kędzierzynie-Koźlu składają 

serdeczne podziękowania dla firmy 

Chem-Kor - Spółki Cywilnej oraz 

panu Adamowi Szałajowi za pomoc 

i wsparcie w organizacji imprezy 
sportowej “Święta Szkoły”.

Koszty uzyskania przychodu 99,96 zł 

Podwyższone o 25% 124,95 zł 

Kwoto zmniejszenia podatku 530,08 zł

Progi podatkowe 2003

Podstawo obliczenia podatku 

w złotych Podałek wynosi

Ponad Do

37.024,00 19% podstawy 

obliczenia minus 

kwota 530,08 zł

37.024,00 74.048,00 6504,48 + 30% 

nadwyżki ponad 

37.024.00 zł

74.048,00 17.611,68+40% 

nadwyżki ponad 

74.048,00 zł

ZUS

Ubezpieczenie zdrowotne osób prowadzących działalność 

gospodarczą oraz współpracujących. 

Czerwiec ■ Sierpień 2003

Minimalne wynagrodzenie uczniów w miesiącach 

Czerwiec-Siepieri 2OO3r.

1 kłosa 2 klaso 3 klasa

89,15 zł 111,43 zł 133,72 zł

Zasiłek rodzinny 01.06.2002 - 31.12.2003

Ho małżonka, pierwsze i drugie dziecko 42,50 zł

No trzecie dziecko 52,60 zł

Na czwarte i następne dziecko 65,70 zł

Maksymalna miesięczna kwota ryczałtu 

za używanie lam. osob. w gminie i mieście do 100 tys. 

Mieszkańców.

diety i RyczAtry

Maksymalna stawko z 1 km przebiegu pojazdów 

prywatnych używanych do celów służbowych

Dieta Nocleg Dojazd
L 20,00 zł

30,00 zł 4,00 zł

OKNA PCV I DREWNIANE 
ROLETY WEWNĘTRZNE I ŻALUZJE 

PARAPETY 
KĘDZIERZYN-KOŹLE,

UL DAMROTA 26 (RÓG DAMROTAI POWSTAŃCÓW ŚL]
TEL. 481 15 23

Ogtoszenie
Stosownie do art. 35 ust. 1 ustawy z dnia 21 sierpnia 1997 r. o go

spodarce nieruchomościami Prezydent Miasta Kędzierzyn-Koźle zawia
damia, ze na tablicy ogłoszeń Wydziału Geodezji i Gospodarki Grunta
mi, przy ul. Piastowskiej 17 wywieszono wykaz nieruchomości przezna
czonej do sprzedaży w drodze przetargu.

Wykaz obejmuje nieruchomość gruntową zabudowaną, położoną przy ulicy 

Dzierżonia 2.

ODSfTKI

iam. Osob. do 900 cm3

om. Osob. pow. 900 cnr

10,4798 zł

0,7692 zł

JlamołocyHo 0,2119 zł

)la mołoroweru 0,1272 zł

Ustawowe: od 01.02.2003 wynoszę 13% 

Od zaległości podatkowych: od 26.06.2003 

wynoszą 13,5%

Stan odsetek no dzień 30.06.2003

http://www.kursor.pl
mailto:Eldamir@pro.onet.pl
http://www.kursor.pl
http://www.kursor.pl
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Będzie oświetlona
Trwają prace nad dokumentacją techniczną oświetlenia 
ścieżki prowadzącej do osiedlowych szkół.

Zgodnie z wcześniejszymi zapo
wiedziami prezesa ADM Blachow
nia Tadeusza Witki, nie odeszło w 
zapomnienie zadanie oświetlenia 
drogi prowadzącej dzieci do osie

Osiedlowe

945

ADM Blachownia 

Prezes
483 66 07

Wiceprezes
483 66 35

Czynsze
488 64 61

Brygada remontowa
488 64 61

Tel. dyż. elektr.
0501 187 705

Tel. dyż. gaz-wod.
0501 187 710

Apteka
483 41 15

Biblioteka
488 64 75

Centrala zakładów
483 50 11 do 14

Dom Kultury „Lech”
483 66 70

Fundacja na rzecz HDK
488 63 10 

Hotel “Lech” recepcja

488 65 09 

Klub HDK
488 69 47

Publiczne Gimnazjum nr 7
484 91 70

Przychodnia Medicogen 

Rejestracja
488 66 31

Sekretariat
488 62 20

Gabinet zabiegowy
488 67 14

Parafia św. Piusa X
483 43 36

PSP nr 10
483 351 12

Urząd Pocztowy
483 25 82,483 4615

Echo uroczystości
Wśród gości zaproszonych na 

uroczystość z okazji Międzynaro
dowego Dnia Matki, Dnia Dziecka 
i Honorowego Krwiodawcy, jaka 
odbyła się w parku Orderu Uśmie
chu, byli przedstawiciele ONZ 
oraz Rzecznik Praw Dziecka. Na 
uroczystość, co prawda, nie doje
chali, ale na ręce jednego ze współ
organizatorów, Leona Piecucha, 
nadesłali listy z życzeniami. Ponie
waż skierowane są one do wszyst
kich uczestników festynu, drukuje
my ich obszerne fragmenty.

Paweł Jaros, rzecznik praw 
dziecka, napisał: „Bardzo żałuję, że 
ze względu na wcześniejsze zobo
wiązania nie będę mógł uczestni
czyć w uroczystościach. Proszę 
przyjąć wyrazy mojego szczerego 
uznania i wdzięczności ża okazy
wane serce i dobroć. Wrażliwość 
na potrzeby innych, bezinteresow

Wakacje z „Lechem"

Start niebawem
Już 10 lipca rozpocznie się w Domu Kultury „Lech" akcja 
„Wakacje 2003".

Jak co roku w czasie wakacji i 
tym razem „Lech” pamięta o mło
dzieży i dzieciach. Prócz wszelkie
go rodzaju gier, zabaw, dyskotek, 

Park wodny jest atrakcją o każdej porze roku

dlowych szkół. Aktualnie trwają 
prace nad dokumentacją technicz
ną oraz uzgodnienia zlecone przez 
UM w Kędzierzynie-Koźlu. Po uzy
skaniu pozwoleń na budowę, jesz

na pomoc i poświęcenie, stają się 
coraz rzadszymi wartościami w 
otaczającym nas świecie, a przez to 
szczególnie cennymi.

Życzę wszystkim Dzieciom i 
Państwu pogody ducha, życzliwo
ści od wszystkich napotkanych lu
dzi oraz dużo radości.

Gratuluję organizatorom i dzię
kuję za ich pracę na rzecz dzieci”.

Natomiast Beata Balińska w 
imieniu Programu Narodów Zjed
noczonych ds. Rozwoju napisała: 
„Dzisiejsza uroczystość celebruje 
najwyższą wartość - życie. Czcimy 
dzisiaj matki, które dają życie, dzie
ci, które są naszym życiem, oraz 
tych, którzy oddając krew, ratują 
życie innym. Uroczystość ta jest 
również niezwykle ważna, gdyż 
obywatelce Waszego miasta zosta
nie wręczone, moim zdaniem, naj
ważniejsze na świecie wyróżnienie 

cze w tym roku część środków 
ADM przeznaczona zostanie na in
stalację lamp.

- Oświetlona zostanie część 
ścieżki prowadząca pomiędzy 
blokami od ul. Tuwima, tzw. 
koksami w kierunku stawu. Do 
tego samego przyłącza podłączo
na zostanie także instalacja 
oświetlenia drogi do kościoła

- Order Uśmiechu; order, który 
jest nadawany przez dzieci i mło
dzież jako wyraz wdzięczności za 
darowane im radość i szczęście.

Zapewnienie szczęścia dzieciom 
oraz ich matkom, kobietom jest 
również zadaniem Organizacji Na
rodów Zjednoczonych. We wrze
śniu 2000 roku w ramach Szczytu 
Milenijnego ONZ Polska wraz ze 
188 krajami podpisała wspólną 
„Deklarację milenijną”. Najważ
niejsze zadania stojące przed świa
tową wspólnotą zostały zawarte w 
„Milenijnych celach rozwoju”. Ich 
wypełnienie ma prowadzić do po
lepszenia standardu życia ludzi na 
całym świecie do roku 2015. „Mi
lenijne cele rozwoju” dla Polski zo
stały opracowane na zlecenie koor
dynatora systemu ONZ w Polsce i 
formułują zalecenia dla polskiego 
rządu dotyczące rozwoju społecz

gdzie do dyspozycji są kajaki, rowe
ry i łodzie. W sierpniu wyjazdy nad 

turniejów sportowo-rekreacyjnych 
przygotowano atrakcyjne wyjazdy. 
Już 15,22 i 29 lipca będzie można z 
„Lechem” wyjechać na Dębową,

Dobra współpraca „Lecha” z woprowcami w ubiegłym roku zaowocowała 
zorganizowaniem przejażdżek po Odrze. Na zdjęciu grupa młodych wy
cieczkowiczów na kozielskiej Wyspie.

najbliższy akwen zaplanowano na 5, 
12,19 i 26. Zbiórka zawsze o godz. 
11.00 pod „Lechem”, a cena każde
go z tych wyjazdów -1 zł (jeden zło- 

parafialnego - powiedział nam pre
zes Witko.

Nie zapomniano także o obieca
nych ławkach w osiedlowym parku. 
Choć nie będą takie, jak sobie za
planowano (względy finansowe), 
jednak staną wkrótce proste ła
weczki na betonowych podstawach 
z drewnianą górą, która w razie 
uszkodzenia będzie łatwa do wy
miany. Osiedlowy park jest chętnie 
odwiedzanym miejscem, zwłaszcza 
w letnie upały, i ławeczki bardzo się 
przydadzą. Przed nami jeszcze tro
chę lata...

zws

nego kraju do roku 2015. Realiza
cja celu trzeciego, tj. promocja 
równości płci i zwiększenie szans 
kobiet zmierza ku wypracowaniu 
polityki i praw, które pomogłyby 
kobietom, w większym stopniu 
narażonym na bezrobocie oraz na 
nierówne traktowanie w miejscu 
pracy, wyrównać ich szanse na 
rynku pracy.

Czwarty cel milenijny dla Polski 
dotyczy poprawy zdrowia i zmniej
szenia śmiertelności dzieci po
przez promocje zachowań proz
drowotnych kobiet i rozwój medy
cyny prenatalnej. Osiągnięcie tych 
celów jest wielkim i niezwykle waż
nym zadaniem dla naszego kraju. 
Polska ma szanse do roku 2015 
uzyskać znaczny postęp w tych 
dziedzinach”.

Oprać. ZWS

ty).
Zaplanowano także eskapady do 

Parku Wodnego w Tarnowskich 
Górach. Pierwsza - 17 lipca, kolej
na -13 sierpnia. Odpłatność w tym 
przypadku wynosi 15 zł, zbiórka o 
godz. 11.00.

Dzieci, które dawno nie były w 
opolskim zoo, będą mogły nadrobić 
tę zaległość w czasie wakacji. 
Pierwsza wycieczka do zoo zapla

nowana jest na 24 lipca, a druga na
6 sierpnia. Za każdą z tych wycie
czek dzieci płacą tylko 5 zł.

ZET



Podsumowali zajęcia
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Uroczyste zakończenie zajęć sek
cji dziecięcych działających w Klu
bie „Kajtek” na osiedlu Powstańców 
Śląskich odbyło się 18 czerwca. 
Podsumowano działalność grupy 
języka angielskiego, instrumental
nej i origami.

- Przy tej okazji składam ser-

RSM „CHEMIK” W KĘDZIERZYNIE-KOŻLU

WYNAJMIE LOKALE:
- osiedle Leśne (AO-2):

* 227,0 m kw„ plac Gwardii Ludowej, I piętro

* 133,87 m kw„ plac Gwardii Ludowej, I piętro

- osiedle Piastów (AO-3):
* 52,70 m kw., ul. Bolesława Śmiałego 4,1 piętro

* 46,60 m kw., ul. Bolesława Śmiałego 4, parter

* 115,26 m kw., ul. Bolesława Śmiałego 4, parter

* 21,70 m kw., ul. Bolesława Śmiałego 4, parter

- osiedle Powstańców Śląskich (AO-5):

* 9,81 m kw., ul. Królowej Jadwigi 10, parter

Szczegółowe informacje w siedzibie Zarządu RSM „Chemik”, ul. 9 Maja 6 w Kę

dzierzynie, oraz u kierowników ww. administracji.

-___________,_______ _______ _____ -____________ _____ .___

Zmiany w spółdzielniach mieszkaniowych

Przekształcanie w odrębną własność
W poprzednich numerach GL pisali

śmy o rodzajach praw do lokali i prze
kształcaniu praw do lokali. Cykl zmian 
w spółdzielniach mieszkaniowych koń
czymy dziś publikacją dotyczącą prze
kształcania w odrębną własność.

Członek spółdzielni posiadający lo
katorskie lub własnościowe prawo do 
lokalu może złożyć wniosek o prze
kształcenie w odrębną własność. Po 
złożeniu wniosku spółdzielnia zobowią
zana jest do podjęcia działań. Mówi o 
tym artykuł 42 ustawy o spółdzielniach 
mieszkaniowych, który brzmi:

„1. W okresie 24 miesięcy od dnia zło
żenia pierwszego wniosku o wyodrębnie
nie własności lokalu w danej nierucho
mości spółdzielnia mieszkaniowa określi 
przedmiot odrębnej własności wszyst
kich lokali mieszkalnych i lokali o innym 
przeznaczeniu w tej nieruchomości.

2. Określenie przedmiotu odrębnej 
własności lokali w danej nieruchomo
ści, o której mowa w ust. 1, następuje 
na podstawie uchwały zarządu spół
dzielni sporządzonej w formie pisem
nej, pod rygorem nieważności.

3. Uchwała, o której mowa w ust. 2, 
powinna określać:

1) oznaczenie nieruchomości obej
mującej budynek lub budynki, w któ-

deczne podziękowania Sarze Łu- 
czyckiej, która przez cały rok po
magała nam w prowadzeniu klu
bowych zajęć dla dzieci z terenu 
całego osiedla - powiedziała nam 
Violetta Pawłowska, kierownik 
Muzycznego Klubu „Kajtek”.

BAD 

rych ustanawia się odrębną własność 
lokali,

2) rodzaj, położenie i powierzchnię 
lokali oraz pomieszczeń do nich przy
należnych,

3) wielkość udziałów we współwła
sności nieruchomości wspólnej związa
nych z odrębną własnością każdego lo
kalu,

4) oznaczenie osób, którym zgodnie 
z przepisami ustawy przysługuje prawo 
żądania przeniesienia na nich własno
ści poszczególnych lokali,

5) przypadający na każdy lokal stan 
zadłużenia z tytułu:

a) kredytu wraz ze skapitalizowany
mi odsetkami,

b) dokonanego na podstawie odręb
nych przepisów przejściowego wyku
pienia ze środków budżetu państwa od
setek wraz z oprocentowaniem tych od
setek,

c) uzupełnienia wkładu mieszkanio
wego lub budowlanego w przypadku 
modernizacji budynku, w rozumieniu 
art. 61 ust. 5, w którym dany lokal się 
znajduje,

d) kredytów i pożyczek zaciągnię
tych na sfinansowanie kosztów remon
tów nieruchomości, w której znajduje 
się lokal”.

Następnie artykuł 43 mówi o proce
durze, którą spółdzielnia winna realizo
wać:

„Art. 43 1. Projekty uchwał, o któ
rych mowa w art. 42 ust. 2, zarząd spół
dzielni wykłada na co najmniej 21 dni 
do wglądu w lokalu siedziby spółdziel
ni, po pisemnym, wysłanym z co naj
mniej 7-dniowym wyprzedzeniem, 
imiennym powiadomieniu o terminie i 
miejscu wyłożenia projektów uchwał 
do wglądu tych osób, których te pro
jekty uchwał dotyczą i którym, zgodnie 
z przepisami niniejszej ustawy, przysłu
guje prawo żądania przeniesienia na 
nich własności poszczególnych lokali”.

Jeżeli w danej nieruchomości cho
ciażby jedna osoba złoży wniosek o 
przekształcenie w odrębną własność, 
to procedurze podlegają wszyscy pozo
stali mieszkańcy danego budynku. Za
wiadomienia o wyłożeniu uchwały wy
syła się do wszystkich mieszkańców 
danego budynku, co wcale nie znaczy, 
że każdy z nich musi czegokolwiek 
dokonywać, o czym świadczą poniższe 
sformułowania prawne:

„2. Osoby, o których mowa w ust. 1, 
mogą w terminie 14 dni po upływie 
okresu wyłożenia projektu uchwały do 
wglądu przedstawić zarządowi spół
dzielni pisemne wnioski dotyczące 
zmian tego projektu.

3. Zarząd spółdzielni obowiązany jest 
rozpatrzyć wnioski, o których mowa w 
ust. 2, najpóźniej w ciągu miesiąca od 
upływu terminu ich składania i najdalej 
w ciągu 14 dni od ich rozpatrzenia od
powiednio skorygować projekt uchwa
ły i podjąć uchwałę o treści uwzględnia
jącej dokonane korekty.

Wakacje w ofercie spółdzielczych domów kultury
ODK „Komes”
W każdą sobotę lipca i sierpnia 

Osiedlowy Dom Kultury „Komes”, 
mieszczący się przy ul. Kazimierza 
Wielkiego 7, osiedle Piastów w Kę- 
dzierzynie-Koźlu, zaprasza dzieci 
na plac zabaw przy amfiteatrze na 
„Sobotnie spotkania z harcerza
mi”.

Pierwsza z tego cyklu impreza od
będzie się 5 lipca br. w godzinach od 
15.30 do 17.30. W programie: gry, 
zabawy i konkursy z nagrodami.

W razie deszczu spotkanie odbę
dzie się w harcówce szkoły podsta
wowej nr 19. Szczegółowe informa
cje w siedzibie ODK „Komes” oraz 
pod numerem telefonu: 483 45 78.

4. O wynikach rozpatrzenia wnio
sków, o których mowa w ust. 2, oraz o 
treści zmian projektu uchwały, do któ
rego wnioski zgłoszono, zarząd spół
dzielni w ciągu 14 dni od podjęcia 
uchwały powiadamia na piśmie osoby, 
o których mowa w ust. 1, a tym oso
bom, które wnioski zgłaszały, podaje 
jednocześnie odpowiednie faktyczne i 
prawne uzasadnienie nieuwzględnienia 
w całości lub w części wniosków zgło
szonych przez te osoby.

5. Osoby, o których mowa w ust. 1, 
mogą w terminie 30 dni od dnia jej do
ręczenia zaskarżyć uchwałę do sądu z 
powodu jej niezgodności z prawem lub 
jeśli uchwała ta narusza ich interes 
prawny lub uprawnienia. Przyczyną 
stwierdzenia nieważności uchwały nie 
może być niepodjęcie przez osoby za
interesowane wysłanych przez zarząd 
spółdzielni powiadomień, o których 
mowa w ust. 1 i 4.

6. Uchwała, o której mowa w ust. 3, 
wchodzi w życie po upływie 2 miesięcy 
od dnia jej podjęcia, chyba że zostanie 
zaskarżona do sądu zgodnie z przepi
sem ust. 5”.

Po wejściu w życie uchwały, o której 
była mowa powyżej, spółdzielcy, którzy 
zdecydowali się na przekształcenie w 
odrębną własność, podpisują ze spół
dzielnią mieszkaniową akt notarialny, w 
którym spółdzielnia przenosi odrębną 
własność lokalu mieszkalnego czy też 
użytkowego i cała procedura, jeśli cho
dzi o przekształcenie w odrębną wła
sność, kończy się.

Ważną rzeczą jest, że każdy członek 
posiadający jakikolwiek lokal, na jakim
kolwiek prawie, sam musi zdecydować, 
jakie prawo chce posiadać. Można po
siadać najem, lokatorskie prawo do lo
kalu mieszkalnego, prawo własnościo
we i odrębną własność. W zależności 
od życzeń i możliwości spełnienia wa
runków finansowych, te wszystkie pra
wa można nabyć. Każdy musi samo
dzielnie zdecydować, nie jest tak, że 
któreś prawo jest lepsze, gorsze, po 
prostu każde z tych praw ileś kosztuje 
i daje określone uprawienia.

Ważną rzeczą jest, iż niedokonanie 
jakichkolwiek czynności w chwili 
obecnej nie powoduje utraty ani 
zmiany aktualnie posiadanych praw 
do lokalu. Jeżeli ktokolwiek z człon
ków spółdzielni nie wykona żadne
go ruchu, nie będzie nic robił w da
nej chwili, to pozostanie z tym pra
wem, które ma i bez żadnych zagro
żeń, że ktokolwiek mu to prawo od- 
bierze, zmieni lub będzie musiał 
wnosić jakieś dodatkowe wpłaty.

Na koniec, odnośnie do kwestii 
zarządzania zasobami spółdzielczy
mi. Otóż przekształcanie praw do 
lokali nie rodzi żadnych zmian w 
kwestii zarządzania budynkami 
przez spółdzielnię, z wyjątkiem sy
tuacji, gdy w danej nieruchomości 
wszyscy przekształcą lokale w od-

„Kajtek”
Muzyczny Klub „Kajtek” z 

osiedla Powstańców Śląskich 
zaprasza dzieci na „Popołudnia w 
Kajtku”, od poniedziałku do piąt
ku w godz. od 16.00 do 19.00.

W klubie odbywają się zajęcia o 
charakterze świetlicowym - ogólno
dostępne i bezpłatne, m.in. w myśl 
hasła „Cała Polska czyta dzieciom”. 
Oprócz tego można skorzystać z za
jęć plastycznych, zabaw z językami - 
dodatkowo w tym roku z językiem 
niemieckim, nauki gry w szachy, 
warcaby, tenisa stołowego czy bierki.

Spotkania dla najmłodszych pro
wadzone są w tygodniowych cy
klach, w dniach od 23.06. do 26.07., 

rębną własność i wszyscy zrezygnu
ją z członkostwa w spółdzielni. Mówi 
o tym art. 4 ustawy o spółdzielniach 
mieszkaniowych, który brzmi:

„Art. 4 1. Członkowie spółdzielni, 
którym przysługują spółdzielcze prawa 
do lokali, są zobowiązani uczestniczyć 
w wydatkach związanych z eksploata
cją i utrzymaniem nieruchomości w 
częściach przypadających na ich loka
le, eksploatacją i utrzymaniem nieru
chomości stanowiących mienie spół
dzielni oraz w zobowiązaniach spół
dzielni z innych tytułów przez uiszcza- 

• nie opłat zgodnie z postanowieniami 
statutu.

2. Członkowie spółdzielni będący 
właścicielami lokali są obowiązani 
uczestniczyć w wydatkach związanych 
z eksploatacją i utrzymaniem ich loka
li, eksploatacją i utrzymaniem nieru
chomości wspólnych, eksploatacją i 
utrzymaniem nieruchomości stanowią
cych mienie spółdzielni oraz w zobo
wiązaniach spółdzielni z innych tytu
łów, poprzez uiszczanie opłat zgodnie z 
postanowieniami statutu. Od członka 
będącego właścicielem lokalu, nieza
leżnie od jego obowiązków w zakresie 
pokrywania kosztów zarządu nierucho
mością wspólną, spółdzielnia może żą
dać wpłat na fundusz remontowy, o któ
rym mowa w art. 6 ust. 3.

3. Członkowie spółdzielni, którzy 
oczekują na ustanowienie na ich rzecz 
spółdzielczego lokatorskiego prawa do 
lokalu mieszkalnego albo spółdzielcze
go własnościowego prawa do lokalu 
lub prawa odrębnej własności lokalu, 
są obowiązani uczestniczyć w kosztach 
budowy lokali przez wnoszenie wkła
dów mieszkaniowych lub budowlanych 
i w innych zobowiązaniach spółdzielni 
związanych z budową zgodnie z posta
nowieniami statutu. Od chwili posta
wienia im lokali do dyspozycji uiszcza
ją oni opłaty określone w ust. 1 albo 4. 
Właściciele lokali nie będący członka
mi spółdzielni są obowiązani uczestni
czyć w wydatkach związanych z eksplo
atacją i utrzymaniem ich lokali, eksplo
atacją i utrzymaniem nieruchomości 
wspólnych oraz w innych kosztach za
rządu tymi nieruchomościami na ta
kich samych zasadach, jak członkowie 
spółdzielni, z zastrzeżeniem art. 5. Są 
oni również obowiązani uczestniczyć w 
wydatkach związanych z eksploatacją i 
utrzymaniem nieruchomości stanowią
cych mienie spółdzielni, które są prze
znaczone do wspólnego korzystania 
przez osoby zamieszkujące określone 
budynki lub osiedle.

5. Członkowie spółdzielni są również 
obowiązani uczestniczyć w wydatkach 
związanych z działalnością społeczną, 
oświatową i kulturalną prowadzoną 
przez spółdzielnię. Właściciele lokali nie 
będący członkami mogą odpłatnie ko
rzystać z takiej działalności na podsta
wie umów zawieranych ze spółdzielnią".

Barbara ADAMIAK

obok normalnych zajęć klubowych, 
takich jak: próby zespołów muzycz
nych czy breakdance, planowane 
koncerty i zajęcia dla dorosłych.

„Popołudnia w Kajtku" skierowa
ne są głównie do uczniów szkół 
podstawowych.

SDK RSM „Chemik”
Spółdzielczy Dom Kultury RSM 

„Chemik”, mieszczący się przy ul. 9 
Maja 6, będzie czynny do 18 lipca. 
Do tego czasu można korzystać 
tam z siłowni, która jest czynna od 
poniedziałku do piątku w godzinach 
od 11.00 do 20.00.

Tradycyjnie już sierpień w SDK 
jest miesiącem urlopowym.

Zebrała Barbara ADAMIAK
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Sytuacja w 
Miejskim Mię
dzyszkolnym 
Klubie Sporto
wym przypo
mina popularne 
powiedzenie o 
włożeniu kija 
w mrowisko.

ku w 
mrowisko

Kij kilka miesięcy temu wło
żyli członkowie sekcji ,.Ma
sters’' i do tej pory sytuacja z 
ich wykluczeniem z klubu nie 
jest do końca wyjaśniona. 

' Mało tego. Przypadek wetera- 
nów-lekkoatletów nie jest od
osobniony, a w klubie wycho
dzą na jaw inne nieprawidło
wości.

Trudno powiedzieć, która 
strona sporu pomiędzy „Ma- 
stersami” a zarządem klubu 
ma rację. Na pewno jedni i 
drudzy mają swoją.

Jasne jest, że Miejski Mię
dzyszkolny Klub Sportowy 
powołano po to. aby szkolić 
młodzież i organizować jej za
jęcia sportowe, a najzdolniej
szych zawodników otoczyć 
szczególną opieką. Jednak w 
styczniu 2001 roku zarząd klu
bu zezwolił na reprezentowa
nie swoich barw przez sekcję 
lekkoatletycznych weteranów. 
Wówczas popełniono pierw
szy błąd nie określając jasno 
pozycji „Mastersów” w klu
bie. Przez półtora roku człon
kowie tej sekcji płacili skład
ki, ich działalność nie obciąża
ła budżetu MMKS-u, a oni 
sami żyli w świadomości peł
noprawnych członków klubu. 
W tej świadomości utwierdzi
ły ich zaproszenia i mandaty 
uprawniające do głosowania 
na walne zebranie klubu i wy
bory nowych władz. Wówczas 
ktoś w zarządzie przypomniał 
sobie, że weterani wcale nic są 
pełnoprawnymi członkami 
klubu. Jednak zamiast wyja
śnić całą sytuację, nie podano 
powodów odwołania wybo
rów, a to wkrótce wywołało 
burzę. „Mastersi” poczuli się 
urażeni, a wokół wyborów na
rastało coraz więcej spekula
cji. Czarę goryczy przelało pi
smo nowego zarządu wyklu
czające weteranów z szeregów 
MMKS-u, z którego trudno 
jednak rozeznać się, jaki jest 
powód tego wykluczenia.

Nowy zarząd próbuje wyja
śnić całą sytuację, jednak jego 
argumentacja nie przekonuje 
„Mastersów”, którzy swoich 
racji dociekają w Starostwie 
Powiatowym, będącym orga
nem nadrzędnym MMKS-u.

Finał tej sprawy dopiero 
przed nami, a w klubie grzmi 
nadal.

Grzegorz ŁABAJ

Miejski Międzyszkolny Klub Sportowy

Nie wszystkoJasne
Od kilku miesięcy nad Miejskim Międzyszkolnym Klubem 
Sportowym Kędzierzyn-Koźle wiszq czarne chmury. Kontro
wersje wokół klubu nie ustępujq, a sytuacja zamiast się 
wyjaśnić, wydaje się coraz bardziej zagmatwana.

Burzę wywołali członkowie sekcji „Ma
sters”. Sześcioosobowa grupa weteranów 
lekkoatletów, 19 stycznia 2001 roku otrzy
mała zgodę zarządu MMKS-u na repre
zentowanie jego barw klubowych. Przez 
półtora roku działalności sekcji wszystko 
było w porządku i weterani nikomu nie 
przeszkadzali. Sytuacja zmieniła się przed 
zebraniem sprawozdawczo-wyborczym 
MMKS-u, podczas którego miano wybrać 
nowe władze klubu. Sekcja „Mastersów”, 
która w międzyczasie rozrosła się do kil
kunastu członków, zamierzała wystawić do 
zarządu swoich kandydatów. Zbliżał się 
termin wyborów. Weterani otrzymali za
proszenia na wybory wraz z ważnym man
datem, uprawniającym do głosowania. Do 
wyborów jednak nie doszło, a zebrani na 
sali członkowie klubu nie otrzymali odpo
wiedzi na pytanie: dlaczego tak się stało? 
Kilka tygodni później doszło do drugiego 
zebrania, na które już „Mastersów” nie 
zaproszono. Wówczas też ustalony został 
skład nowego zarządu.

Weterani byli zbulwersowani całą tą 
sytuacją.

- 28 kwietnia złożyliśmy pismo z proś
bą o wyjaśnienie nam przyczyny pozba
wienia naszych członków prawa głosu w 
wyborach - powiedział nam Edward Ry
dzewski, kierownik sekcji „Masters”. - 
Wkrótce otrzymaliśmy pismo opatrzone 
tą samą datą, w którym nowy zarząd 
wyklucza nas ze struktur MMKS-u na 
podstawie artykułów statutu, które nie 
mają żadnego sensu.

To tylko dolało oliwy do ognia. „Ma
stersi” uważają, że ich wykluczenie to ze
msta za niepochlebne opinie, które kierow
nik sekcji wyraził w jednym z tygodników 
na temat funkcjonowania sportu w naszym 
mieście.

- Niektórym ludziom widocznie prze
szkadzał to, że chcieliśmy działać i zro-

PIŁKA NOŻNA: KS Kędzierzyn-Koźle po sezonie

Są nowe władze
Niecałe dwa tygodnie temu odbyło się walne zebranie członków 
Klubu Sportowego Kędzierzyn-Koźle. Odchodzgcy zarzgd uzyskał 
absolutorium, nie obyło się bez słów krytyki. Nie udało się jednak 
wybrać nowego zarzgdu, więc ten punkt przeniesiono na 24 czerwca.

Poprzednie obrady przerwano w mo
mencie zgłaszania kandydatów do zarządu 
klubu. Nie było możliwości wybrania no
wego zarządu, ponieważ nie było chęt
nych. Ubiegłotygodniowe zebranie rozpo
częło się nerwowo, ponieważ w przypad
ku nie wybrania zarządu, klubowi groził 
zarząd komisaryczny. Dodatkowo wybie
raniu nowego zarządu nie sprzyjała fre
kwencja. Przytłaczającą większość zebra
nych stanowili piłkarze (raczej nie wyglą
dający na zdruzgotanych nie wejściem do 
trzeciej ligi). Statut klubu mówi o tym, że 
zarząd klubu musi liczyć od 7 do 9 człon
ków. Od początku zebrania jasne było, że 
może być problem ze skompletowaniem 
choćby siedmioosobowego zarządu.

- W rzeczywistości jest tak, że jeśli w 
czasie sezonu spośród tych siedmiu ludzi 
działa trzech, czterech to i tak jest do
brze - mówił ustępujący prezes Janusz 
Klimek, przekonując, że walne zebranie 
może zmienić zapis w statucie, zmniejsza
jąc liczbę członków zarządu np. do pięciu.

Ostatecznie pod presją zgłaszających 
kandydatury wybrano siedmioosobowy 
zarząd, który praktycznie jednogłośnie 
przegłosowano. Do nowego zarządu we- 

bić coś dla sportu w Kędzierzynie-Koź
lu. Obawiali się tego, że nasz przedsta
wiciel wejdzie do zarządu klubu - uwa
ża Edward Rydzewski. - Przez półtora 
roku nikomu nie przeszkadzaliśmy, pła
ciliśmy składki, a z klubu nie braliśmy

żadnych środków finansowych. Jednak 
mogliśmy coś zmienić w MMKS-ie, a 
tego nie chciano.

Innego zdania są przedstawiciele nowe
go zarządu klubu, którzy uważają, że cała 
sprawa jest wyolbrzymiona. To fakt, że 
formalnie „Mastersi” nigdy nie zostali 
przyjęcie na członków rzeczywistych klu
bu, to znaczy takich, którzy mają prawo 

szli: Jerzy Nurski, Kazimierz Jaremko, Jó
zef Paczula, Józef Jaremko, Robert Czo
pek, Adam Kania oraz Andrzej Pakuła. 
Prezesem wybrany został Józef Jaremko, 
a wiceprezesem Jerzy Nurski.

Przed i po zgłaszaniu kandydatur trwa
ła dyskusja na temat rozliczeń finanso
wych oraz możliwości nowego zarządu.

- Nie będziemy mieli ze zrozumiałych 
względów takich możliwości jak po
przedni zarząd - zauważył Kazimierz 
Jaremko.

- Takie ma zarząd możliwości, jakie 
sobie wypracuje - odpowiadał Janusz 
Klimek.

Istotną sprawą były także zaległości klu
bu w stosunku do zawodników. Nowy za
rząd obawiał się, że będzie to poważnie 
obciążenie dla niego. Wśród nowych 
władz klubu dało się zauważyć nieznajo
mość stanu klubowych finansów. Jak za
pewnił ustępujący prezes Klimek, zaległo
ści te nie przekraczają 12 tys. złotych i wy
nikają z terminu płatności za czerwcowe' 
treningi i premie meczowe, które to regu
lowane są pod koniec miesiąca. Jak zapew
niał Janusz Klimek, wszystkie zaległości 
uregulowane zostaną do końca czerwca. 

głosować i być wybierani. Decyzję o przy
jęciu w poczet takich członków może pod
jąć jedynie walne zebranie MMKS-u, a ta
kowej decyzji nie było. Popełniono jednak 
błąd zapraszając „Mastersów” na wybory, 
zamiast wcześniej jasno przedstawić ich 
status w klubie.

Prezes Beata Kaczyńska-Pogwizd uwa
ża, że funkcjonowanie „Mastersów” w 
strukturach klubu było naginaniem prawa, 
gdyż klub zajmuje się młodzieżą. W no
wym statucie uściślono zapis, że tylko do 
21 roku życia. Według niej winę za taką sy

tuację ponosi po
przedni zarząd.

Podobnego zda
nia jest wiceprezes 
Piotr Pietrzyk, któ
ry w poprzednim 
zarządzie był sze
fem komisji rewi
zyjnej i przez pół
tora roku nie 
stwierdził, żad
nych nieprawidło
wości.

Marek Skrzy
dlewski, poprzedni 
prezes MMKS-u 
uważa, że działal
ność weteranów 
nikomu nie prze
szkadzała, a zarząd 
jednogłośnie zgo
dził się na przyję
cie sekcji i nikt nie 
protestował.

Sprawa „Ma
stersów” jeszcze 
się nie skończyła i 
pewnie nie tak 
szybko poznamy 

jej finał. Weterani o całej sytuacji poinfor
mowali Starostwo Powiatowe, które jest 
organem nadrzędnym MMKS-u. Odwoła
niem członków sekcji zajmuje się również 
nowa komisja rewizyjna, której przewod
niczy Tomasz Zioło, a znany on jest z rze
telnego podejścia do swoich obowiązków.

Wyraźnie zmęczeni całą sytuacją panu
jącą w MMKS-ie są też jego pozostali

Rozmawiano także o sponsorach. W cią
gu minionego sezonu klub stracił niektó
rych sponsorów, kolejna część z nich jest 
na etapie wypowiedzenia umowy.

-Ważne jest, aby w miejsce tych ucie
kających sponsorów, nowy zarząd znaj
dywał następnych - mówił Janusz Kli
mek.

Na koniec Janusz Klimek pogratulował 
nowo wybranemu 
zarządowi i życzył 
sukcesu oraz prosił 
wszystkich zebra
nych o obdarzenie 
nowych władz klubu 
kredytem zaufania.

***

Chcemy 
przyciągnąć młodzież
Rozmawiamy z Józefem Jaremko, no

wym prezesem KS Kędzierzyn-Koźle.
- Czym ten zarząd różni się od poprzed

niego?
- W nowym zarządzie mamy wielu lu

dzi, którzy będą się starali działać społecz
nie. Na pewno będzie trudniej o ściąganie 
środków na działalność klubu. Poprzedni 
zarząd był związany z kilkudziesięcioma 
sponsorami, którzy się wycofali. Mam na
dzieję, że uda nam się ich odzyskać.

- Jakie cele stawia sobie nowy zarząd 
przed kolejnym sezonem?

Z ostatniej chwili
W klubie doszło do zamiany funkcji: 

prezesa i wiceprezesa. Tym pierwszynr 
został Jerzy Nurski, a jego zastępcą 

Józef Jaremko. Rozmowa z nowymi 

prezesem w kolejnym numerze.

członkowie. Na kolejne walne zebranie 
członków klubu, które odbyło się w minio
ny piątek przyszło tylko dziewiętnaście 
osób. Choć głównym tematem spotkania 
miało być glosowanie nad zmianami w sta
tucie, nie obyło się bez innych, kontrower
syjnych tematów.

- Czy członkiem zarządu sekcji może 
być członek nierzeczywisty MMKS-u - 
dopytywał się Roman Kołodziej. - Chodzi 
mi o sekcję siatkówki chłopców, gdzie 
odbyły się podobno jakieś wybory.

- Kierownik sekcji powinien poinfor
mować nas o nowych wyborach, ale nie 
otrzymaliśmy takiego zaproszenia - do
dał Tomasz Siemaszko.

Wynika z tego, że wewnętrzne wybory 
do władz sekcji były nieważne.

- Kierownik sekcji poinformował 
mnie ustanie o takich wyborach, jednak 
oficjalnie nie wpłynęło żadne pismo, 
więc nie są one wiążące - odpowiedziała 
Beata Kaczyńska-Pogwizd, prezes 
MMKS-u.

Taka argumentacja nie przekonała Ro
mana Kołodzieja, który opuścił zebranie.

W dalszej części zebrania głosowano 
nad zmianami w statucie. Większość punk
tów przeszła przez aklamację. W kilku 
przypadkach propozycję zmian zgłosił 
Tomasz Zioło. Postulował między innymi 
o usunięciu zapisu o wysokości składek 
ustalanych przez zarząd dla członków 
wspierających klubu, po to, aby zarząd nie 
ustalał kwot zaporowych.

- Zapis ten, który jest, nie zagraża w 
uzyskaniu statusu członka wspierające
go - upierał się Piotr Pietrzyk.

- Gdyby tak było, to nie zajmował
bym czasu, trzeba to uściślić - odpowie
dział Tomasz Zioło.

Drugą ważną poprawką zgłoszoną przez 
przewodniczącego komisji rewizyjnej był 
zapis o prowadzeniu doraźnej kontroli w 
sekcjach. Obie poprawki Tomasza Zioło 
zostały przyjęte.

Trener badmintonistów próbował też 
dowiedzieć się, dlaczego jego stawki i go
dziny szkoleniowe za kwiecień zostały 
policzone inaczej niż innym trenerom. Nie 
potrafiono mu jednoznacznie odpowie
dzieć.

- Coś tu jest nie tak i czuję się po pro
stu szykanowany - przyznał Tomasz Zio
ło.

- Sprawdzimy tę sytuację i wyjaśnimy 
ją - obiecała Beata Kaczyńska-Pogwizd.

Grzegorz ŁABAJ

- Najważniejszym celem dla nowych 
władz będzie ściągnięcie środków na 
utrzymanie drużyny w takim składzie w ja
kim jest obecnie. Chcemy też utrzymać się 
w czwartej lidze oraz tworzyć warunki dla 
rozwoju młodzieży, no i jak najwięcej tej 
młodzieży ściągać do nas do klubu.

- W jaki sposób zamierzacie tę młodzież 
ściągnąć?

- Trener seniorów 
jest jednocześnie w za
rządzie klubu, jak i na
uczycielem w szkole. 
Poprzez zajęcia wf-u 
będziemy próbować 
przyciągnąć młodzież 
do nas. W naszych pla
nach jest także stworze
nie drugiej ligi junio

rów.
- Kibice czują się oszukani końcówką 

sezonu. Dlaczego nie chcieliście wejść do 
trzeciej ligi?

- Wydaje mi się, że przyczyną takiej a 
nie innej postawy piłkarzy, a co za tym 
idzie zaprzepaszczenia szansy awansu, nie 
był brak pieniędzy, jak się powszechnie 
mówi. Celem poprzedniego zarządu był 
awans do trzeciej ligi. Główną przyczyną 
tego, co się stało, były kontuzje i kartki. 
Rezerwy nie były w stanie zagrać na wy
maganym poziomie. No i forma tych pod
stawowych graczy, też nie był najwyższa.

Tomasz KAPICA



| STRZELECTWO SPORTOWE: Mistrzostwa miasta

W środek tarczy
Na strzelnicy zakładowej w Blachowni, 

rozegrano mistrzostwa miasta z strzelaniu 
powszechnym.

Organizatorem zawodów był Miejski 
Ośrodek Sportu oraz Klub 
strzelecki LOK “Sparta”. Na 
strzelnicy w Blachowni, zja
wiło się kilkunastu najlep
szych zawodników z terenu 
naszego miasta. Zawodnicy 
rywalizowali w dwóch kon
kurencjach: pistolecie i kara
binie sportowym. W strzela
niu powszechnym postawa 
Strzelca jest dowolna. Zawody

nam Andrzej Starostka, instruktor strzelec
twa sportowego. - Niektórzy są tutaj z 
własnym sprzętem, jednak klub dla każ
dego zawodnika zapewnia broń.

W konkurencji pi
stoletu tarcze oddalo
ne były od Strzelca o 
25 metrów, a w kon
kurencji karabinu o 50 
metrów. Dla najlep
szych zawodników 
trafienie w środek tar
czy z takiej odległości 
nie stanowiło proble
mu. Ale jak zdradzili

Wyniki
Pistolet sportowy
1. Piotr Warner-90 pkt
2. Franciszek Skoropa - 89 pkt
3. Henryk Kuliński - 85 pkt
Karabin sportowy
1. Mirosław Zając - 91 pkt
2. Józef Wilde-85 pkt
3. Henryk Kuliński - 84 pkt

Z LOKALNYCH AREN

Na strzelnicy w Blachowni zjawiło się kilkunastu najlepszych zawodników 
z terenu naszego miasta. Na głównym planie Józef Wilde (z prawej) oraz 
Mirosław Zajgc.

prowadzi instruktor strzelectwa sportowe
go z pełnym uprawnieniem.

- W takich zawodach jak te, udział 
może wziąć każdy chętny — powiedział

nam zawodnicy, aby dojść do takiej per
fekcji, trzeba trenować kilka lat. Najlep
szych nagrodzono medalami i dyplomami.

Tekst i foto: TOM

Rozmawiamy z Henrykiem Kuliń
skim, najbardziej wszechstronnym 
zawodnikiem turnieju.

- Skąd u pana zamiłowanie do
strzelectwa sportowego? j

- Zostało mi z wojska. Po nim miałem 
długą przerwę, ale po czasie zaczęło mi 
go brakować i od osiemnastu lat trenu
ję cały czas w klubie LOK “Sparta’. Kie

dy się trenuje tak długo, uzyskuje się 
coraz lepszą formę, są wyniki.

■ Co ekscytującego jest w tym 

sporcie?
- Chyba najbardziej ekscytująca jest 

ta swoboda. Ten momenty koncentracji, 
jakiekolwiek nerwy odchodzą na bok. To 
jest zdecydowanie sport dla tych, którzy 
umieją się skoncentrować. I po przycho
dzi rozluźnienie.

- Co trzeba mieć, aby być dobrym 
zawodnikiem, wygrywać zawody?

- Na pewno dobry sprzęt. Nam w klu
bie właśnie tego najbardziej brakuje. Za
wodnicy za granicą dysponują o wiele 

lepszym sprzętem. My mamy broń pro
dukcji radzieckiej z lat sześćdziesiątych, 
ciężką. Żeby takim sprzętem sprawnie 

strzelać, trzeba mieć atletyczną budo

wę.

RATOWNICTWO WODNE

Najlepsza ratowniczka w kraju
Aleksandra Dutkiewicz, reprezentująca WOPR Kędzierzyn-Koźle została międzynarodową 

mistrzynią Polski w ratownictwie wodnym. Zawody rozegrane zostały w miniony weekend w 
Radomiu. Nasza zawodniczka okazała się najlepsza w wieloboju. Aleksandra Dutkiewicz wygrała 
wyścig na 100m w płetwach, holowanie manekina i kombinację pływacką na 10Om. Była również 
czwarta w wyścigu łodziami. Trzedaw tej samej konkurencji była inna kędzierzynianka, Justyna 
Merz. W klasyfikacji drużynowej ratowniczki z Kędzierzyna-Koźla zdobyły brązowe medale. 

TRIATHLON

Było ciężko
Ewa Komander z Kędzierzyna-Koźla, reprezentująca barwy klubu Luks Kolo, bez sukcesów 

wystartowała w Mistrzostwach Europy, które rozegrane zostały w Czechach.
■ Trasa była bardzo ciężka, nie spodziewałam się tak trudnego startu - powiedziała 

nam zawodniczka.
Ostatecznie Ewa sklasyfikowana została na 34. pozycji.

TENIS ZIEMNY

Dwa medale
W Chrząstowicach rozegrane zostały mistrzostwa Opolszczyzny w tenisie ziemnym 

juniorów. W finałach zagrali reprezentanci Kędzierzyńskiego Klubu Tenisowego, rozstawieni 
z listy rankingowej. W finale dziewcząt Natalia Niemiec (KKT) przegrała z Darią Hołodnik 
(GM tenis Club Opole) 0-6,1-6.

Tytuł wśród chłopców wywalczył Arkadiusz Majewski z Opola, który pokonał w finałowym 
meczu Piotra Semeniuka (KKT) 6:4, 6:2. Grę deblową chłopców zwyciężyli kędzierzynianie 
Maciej Kmiedak i Tomasz Szałaj, którzy wyprzedzili swoich klubowych kolegów Piotra 
Semeniuka i Macieja Pecio.

PIŁKA NOŻNA

Ambitni oldboje
Zakończyły się rozgrywki o mistrzostwo województwa w piłce nożnej oldbojów. Nasze miasto 

reprezentowała drużyna Blachowianki Kędzierzyn-Koźle. Zespół ten uplasował się na przedostat
nim miejscu w rozgrywkach. W tych rozgrywkach nie chodzi przede wszystkim o miejsce w tabeli, 
ale o dobrą zabawę. Końcowa tabela mistrzostw przedstawia się następująco:

1. Skaut Opole
2. Mumie Nysa
3. Orzeł Niemodlin

22 56 68-22
22 51 89-30
22 50 73-27

4. GLKS Kamiennik
5. Orzeł Polska Cerekiew

22 36 47-40
22 29 38-47

|PIŁKA NOŻNA: KTS Kłodnica po sezonie |

To oni ziobili awans
6. Megawat Opole
7. LZS Konradowa
8. Stal Brzeg
9. Kumiec Jełowa

22 28 35-33
22 28 29-42
22 25 41-50
22 24 40-46

10. Oldboys Dąbrowa 22 18 34-56
11. Blachownia Kędzierzyn-Koźle 22 14 34-93
12. Olimpia Lewin Brzeski 22 11 14-56

Zebrał: ŁAG

Przedstawiamy sylwetki piłkarzy KTS Kłodnica, którzy w 
minionym sezonie uzyskali po raz pierwszy w historii 
swojego klubu awans do klasy B.

Tomasz Bury - obrońca, wychowa
nek KTS-u, od dwóch lat systematycz
nie rozwija swoje umiejętności.

Dariusz Borszcz - lewy obrońca, 
związany z klubem od początku jego ist
nienia, jeden z bardziej doświadczonych 
zawodników. Gra bardzo ofensywnie 
jak na obrońcę, często strzela bramki.

Rafał Cwynar - prawy pomocnik, ma 
stałe miejsce w historii klubu, ponieważ 
jest strzelcem pierwszej, historycznej 
bramki w pierwszym meczu po założe
niu klubu.

Paweł Głąb - środkowy pomocnik, 
jeden z bardziej doświadczonych za
wodników, kapitan drużyny. Mówi się o 
nim, że jest mózgiem zespołu.

Alfred Główka - pomocnik, grający 
prezes klubu. Choć z nie najlepsząjuż 
kondycją, zawsze wylewa z siebie siód
me poty.

Grzegorz Jewtuch - napastnik, pierw
szy sezon na dużych boiskach, poprzed
nio grywał tylko na hali. Już w swoim 
pierwszym meczu strzelił bramkę i kon
sekwentnie strzelał je do końca sezonu.

Leszek Jędraszczyk, środkowy obroń
ca, najbardziej doświadczony z całego 
zespołu, ma za sobą długą karierę piłkar
ską, grał między innymi w pierwszoligo
wej Stali Mielec. Jak na obrońcę, ma 
bardzo duży ciąg na bramkę przeciwni
ka.

Sebastian Jurkowski - napastnik, czo
łowy strzelec drużyny. Jego bramki 
przesądzały o wyniku wielu meczów. 
Obecnie odbywający zasadniczą służbę 
wojskową. Może zechcą go w Legii...?

Andrzej Jurkowski - środkowy po
mocnik, podpora zespołu. Przeszedł do 
drużyny z Odry Koźle. Kolega ze szkol
nej ławki podpisanego pod tekstem.

Krzysztof Koszela - napastnik, jeden 
z najlepszych snajperów kłodnickiej je
denastki. Ksywa „Karmazyn” w związ
ku z jego niesamowitą żywiołowością. 
Na boisku oprócz umiejętności czysto 
piłkarskich, prezentuje kibicom także 
popisy aktorskie. Obecnie po ciężkiej 
kontuzji wraca do zdrowia.

Sebastian Kubicko - środkowy 
obrońca, od dwóch lat w drużynie. Na 
boisku wyróżnia się nie tylko grą, ale i 
barwną fryzurą, inną na każdy mecz. 
Uwaga B-klasowcy, jego forma cały 
czas zwyżkuje!

Mirosław Kruczyński - napastnik, ps. 
„Bobik”. Wychowanek klubu, jest ma
skotką kibiców. Mówią o nim „superre- 
zerwowy” - zawsze jak wejdzie, coś 
strzeli.

Dariusz Knapik - napastnik. W mi
nionym sezonie przeszedł do Kłodnicy 
z LZS Polska Cerekiew. Szybki, świet
nie wyszkolony technicznie, z niesamo
witą ambicją. Czy trzeba czegoś więcej?

Łukasz Lewald - obrońca, wychowa
nek klubu. Kiedyś grał na pomocy, teraz 
na obronie, a i tak najbardziej lubi grać 
jako napastnik.

Piotr Morelowski - zawodnik 
wszechstronny, ps. „Stary”, wychowa
nek klubu z ulicy Kłodnickiej. Strzelec 
najbardziej nietypowej bramki, strzelo 
nej z połowy boiska, za co też nagrodzo
ny został stosownym dyplomem.

Grzegorz Niewiadomski - bramkarz, 
ps. „Parowa”, niegdyś zawodnik Chemi
ka, był też na testach w Górniku Zabrze. 
Do Kłodnicy przeszedł jednak z LZS-u 
Gościęcin. Podstawowy golkiper KTS- 
u.

Maciej Smarzewski - bramkarz, od 
początku związany z klubem z Kłodni
cy. Zawodnik bardzo sumienny, rzetel
ny, wciąż czeka, aby być tym pierwszym 
przy słupkach.

Adam Tynda - środkowy pomocnik, 
świetnie wyszkolony technicznie, wa
leczny. Ostatnio nie grał z powodu nie
szczęśliwego wypadku. Wszyscy czeka
ją na jego powrót.

Adam Zieliński - lewy pomocnik, do 
drużyny przeszedł z MEC Sjawięcice. 
Ambitny, sumienny, jak to mówiąna try
bunach - lewą nogą krawaty wiąże.

W zespole byli także ci, którzy rzad
ko wychodzili na boisko. Warto ich jed
nak wymienić: Damian Głuszczuk (mło
dy bramkarz, przyszłość zespołu), To
masz Kotowicz (obrońca, na razie robi 
karierę w Holandii), Damian Nowak 
(lewy obrońca, na razie studia są waż
niejsze od gry) i Adam Pożywio (gra, 
kiedy trzeba kogoś zastąpić, zawsze na
rzeka na zakwasy).

Trenerem zespołu jest Jarosław Sa- 
dyk, ps. „Ogór”. Poukładał drużynę, 
oddany jej ciałem i duchem. To między 
innymi dzięki jego postawie drużyna 
awansowała.

Najlepszym strzelcem zespołu został 
Dariusz Knapik, a najlepszym zawodni
kiem - Paweł Głąb. W przyszłym sezo
nie zawodnicy i działacze zapowiadają 
że znów będą walczyć o czołówkę tabe
li.

- Na pewno nie będziemy ogonem 
B-klasy - zgodnie twierdzą.

Tomasz KAPICA

Drużynowe
Mistrzostwa Miasta 
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Z LOKALNYCH AREN SIATKÓWKA PLAŻOWA: Półfinał mistrzostw Polski

AUTOMOBILIZM

Tytuł prawie w Mieszeni
Bardzo dobrze zeprezentował się Tomasz Mielnik z Automobilklubu kędzierzyńsko- 

kozielskiego podczas drugiej rundy mistrzostw Polski w jeżdzie samochodem z przyczepą, 
która rozegrana została w Przybrodziniu. Kierowca z Kędzierzyna-Koźla okazał się 
zdecydowanym zwycięzcą tej rundy, wyprzedzając Kazimierza Grześkiewicza z Automobil
klubu polskiego oraz Wojciecha Zawadę z Automobilklubu wielkopolskiego. W zawodach 
wystartowało 21
kierowców, a nasze 
miasto obok Tomasza 
Mielnika reprezento
wali jeszcze 
Aleksander Błażewicz, 
Jacek Nowak i Roman 
Kubina. W klasyfikacji 
generalnej automobil
klub zajął trzecie 
miejsce. Mielnik 
wygrał dwie 
dotychczasowe 
eliminacje i jest
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zdecydowanym liderem w walce o tytuł. Kolejna runda mistrzostw Polski rozegrana zostanie 
w Koronowie, w sierpniu i jeśli nasz zawodnik znowu okaże się najlepszy, mistrzostwo 
Polski będzie miał w kieszeni.

PIŁKA NOŻNA

Odra pokonała Odrę
Trampkarze Odry Kędzierzyn-Koźle zajęli drugie miejsce w rozgrywkach o mistrzostwo 

województwa. W finałowym meczu zmierzyli się z rówieśnikami z Odry Opole. Mecz, który 
rozegrano na stadionie Unii Krapkowice, był zaciętym widowiskiem i zakończył się 
zwycięstwem opolan 3-0, którzy dwie bramki zdobyli z rzutów karnych.

Nie wygrali Coca Coli

Kolejny duży sukces zanoto
wali młodzi siatkarze 
plażowi z Kędzierzyna- 
Koźla. Podczas półfinałowe
go turnieju o mistrzostwo 
Polski juniorów, który 
rozgrywany był w miniony 
weekend w Suchym Borze, 
dwie pary z naszego miasta 
awansowały do finałów.

Piotr Marciniak i Grzegorz Prysak 
zajęli trzecie miejsce, natomiast Alina 
Misiewicz i Barbara Bawół były 
czwarte. Nasze zespoły powtórzyły 
sukces sprzed tygodnia, kiedy o udział 
w finałowym turnieju rywalizowali 
kadeci. Wówczas to dziewczęta, grają
ce w tym samym składzie zajęły trze
cie miejsce, natomiast drużyna męska 
Piotr Marciniak i Oskar Dziewit, upla
sowała się na czwartej pozycji.

Turniej w Suchym Borze miał bar
dzo silną obsadę i awans naszych 
młodych siatkarzy jest dużym sukce
sem. Nie obyło się bez dramatycznych 
chwil. Przed meczem o trzecie miej
sce Piotrowi Marciniakowi odnowiła

Alina Misiewicz (atakuje) i Barbara Bawół zagrają w turniejach finałowych 
o mistrzostwo Polski kadetek i juniorek

się kontuzja, mimo to zawodnik nie 
zrezygnował z gry. Natomiast kędzie- 
rzynianki skreczowały już w półfina
łach.

- Zagrałyśmy trzy mecze i zaczę
ły mnie łapać skurcze - powiedziała 
nam Barbara Bawół. - Mając zapew
niony awans, postanowiłyśmy się 
wycofać, żeby nie ryzykować jakie
go urazu. Na turniej przyjechały
śmy bez treningów. Teraz jednak

czekają nas dwa finały, w kadetach 
i juniorkach, dlatego będziemy mu- 
siały trochę popracować.

Finałowe turnieje o mistrzostwo 
Polski juniorów i juniorek rozegrane 
zostaną w dniach 15-17 lipca w No
wej Soli (dziewczęta) i Gubinie 
(chłopcy). Tydzień później pary z 
Kędzierzyna-Koźla rywalizować będą 
w turniejach kadetów.

Tekst i foto: ŁAG

W Warszawie rozegrany został finał ogólnopolskiego turnieju piłki nożnej Coca Cola Cup 
2003. W kategorii szkół gimnazjalnych nasze województwo reprezentowali zawodnicy PG nr 
5. Nasi młodzi piłkarze walczyli jak Iwy, jednak zajęli trzecie miejsce w swojej grupie 
eliminacyjnej i nie awansowali do dalszych rozgrywek. Ostatecznie sklasyfikowani zostali na 
dziewiątej pozycji.

Zespół PG nr 5 zagrał w składzie: Marcin Izaak, Mariusz Zwierz, Daniel Zawada, 
Grzegorz Polak, Sławomir Kierdal, Krzysztof Segert, Bartosz Czerw, Rafał Drewienkowski, 
Krzysztof Smorczewski, Patryk Myśliwczuk. Trener Henryk Sadowski. 

SIATKÓWKA PLAŻOWA

Ruszyło Grand Prix

LEKKA ATLETYKA: Najlepsi weterani w kraju

Sukces goni sukces

Fo
to

: Ł
AG

Siatkarze plażowi zainaugurowali letni cykl Grand
Prix Kędzierzyna-Koźla. Atakuje Grzegorz Barciak, w 
głębi Krzysztof Czeremański, którzy wygrali pierwsze 
zawody.

W minioną sobotę na 
stadionie miejskim w 
Kędzierzynie-Koźlu 
rozegrany został 
pierwszy z cyklu 
wakacyjnych turniejów 
Grand Prix w siatkówce 
plażowej. Zawody 

rozgrywane są zawsze 
w sobotę, wystartować 
w nich może każdy, a 
początek gier o godz. 
10.00.

W pierwszym 
turnieju dominowali 
zawodnicy, którzy 
bardzo dobrze wypadli

Grupa biegów ulicznych "Masters" powstała w Kędzierzynie- 
Koźlu zaledwie dwa lata temu, a jej członkowie majq już na 
swoim koncie medale mistrzostw Polski i Europy oraz rekordy 
kraju. Obecnie jest to najlepsza w kraju grupa w biegach śred
nio- i długodystansowych wśród weteranów.

nowił rekord Polski (2.20,57). Mie
czysław Majer w kategorii M-50 zdo
był dwa tytuły mistrzowskie na 800 i 
5000m. W biegu na 800m nasz za
wodnik ustanowił rekord Polski z cza
sem 2.14,68. Dwa złote krążki wywal-

w niedawno rozegra
nych mistrzostwach 
miasta. Zwyciężyli 
Krzysztof Czeremański i

Grzegorz Barciak, którzy w finale pokonali Miłosza Majkę i Oktawiana Piechulka. Trzecie 
miejsce przypadto Bartoszowi Łyczko i Radosławowi Małolepszemu, a czwarte Michałowi 
Żurkowi i Radosławowi Zbierskiemu.

SZACHY

Matował najlepiej
Zakończył się turniej szachowy dla osób niewidomych, słabowidzących i 

niepełnosprawnych. Po rozegraniu jedenastu rund pierwsze miejsce zajął Ludwik 

Dembiński 9,5 pkt. Na kolejnych pozycjach uplasowali się: Kamil Rytarowski 9 pkt, 

Rudolf Kern 8 pkt, Gerard Goczoł 7 pkt, Łukasz Niestrój 6,5 pkt, Andrzej Kopeć 6 

pkt, Stanisław Pytel 5 pkt, Robert Macioszczyk 4,5 pkt, Jerzy Kowalski 4 pkt, 
Władysław Żołyński 3,5 pkt, Wiesław Magdziński 2 pkt, Rajmund Niemiec 0 pkt.

Ginter FABER

Obóz sportowy
Jest jeszcze kilka wolnych miejsc na obozie sportowo-rekreacyjnym dla młodzieży do lat 

18, który odbędzie się w dniach 16-28 sierpnia w Ustce. Odpłatność 45 złotych za dzień plus 
koszty podróży. Dodatkowe informacje udzielane są telefonicznie 483 75 85.

Zebrał: ŁAG

Grupę biegów ulicznych “Masters” 
Kędzierzyn-Koźle zawiązali w 2001 
roku byli zawodnicy i miłośnicy lek
kiej atletyki. Podczas pierwszego star
tu na Mistrzostwach Polski Weteranów 
w Zielonej Górze biegacze z naszego 
miasta zdobyli cztery medale. Złoto na 
dystansie 10 km wywalczyli Edward 
Rydzewski (kategoria M 40), Tadeusz 
Rojewski (kategoria M 50) i Andrzej 
Bokwa (kategoria M 60), a srebrny krą
żek przypadł Mieczysławowi Majero
wi (kategoria M 45). Początek 2002 
roku to start na mistrzostwach w hali, 
gdzie Tadeusz Rojewski zdobywa dwa 
złote krążki, a Andrzej Bokwa wywal
czył złoto i srebro.

Kolejny sukces weterani z Kędzie
rzyna-Koźla odnieśli na mistrzostwach 
Polski, które odbyły się w Sopocie. Z 
tej imprezy nasi biegacze wrócili z 
dziewięcioma medali. W tym samym 
roku Mieczysław Majer i Czesław 
Macała startują w mistrzostwach kraju 
w biegach przełajowych, skąd przywo
żą złoty i dwa brązowe krążki. Nato
miast jedyny triathlonista wśród “Ma- 
stersów” Janusz Misiaszek zajął trzecie 
miejsce w mistrzostwach i Grand Prix 
Polski.

- Ukoronowaniem sezonu 2002 był 
Mistrzostwa Europy, gdzie w sztafe
cie 4x400m Andrzej Bokwa wywal
czył brązowy medal - powiedział nam 
Edward Rydzewski, kierownik sekcji. 
- Mieczysław Majer był 15, a Tade
usz Rojewski 26 w biegu na 10 kn 
Natomiast Janusz Misiaszek na Mi- 
strzostwach Europy w triathlonie 
zajął 14 miejsce.

W tym roku weterani z Kędzierzyna-

Masfersi z Kędzierzyna-Kozla. Od lewej: Mieczysław Majer, Edward Ry
dzewski, Tadeusz Rojewski, Czesław Macała i Andrzej Bokwa

Koźla odnoszą jeszcze większe sukce
sy. W halowych mistrzostwach Polski, 
które w lutym rozegrane zostały w 
Grudziądzu, Czesław Macała i Tadeusz 
Rojewski wywalczyli po dwa złote 
medale.

Najlepszy występ, w krótkiej histo
rii istnienia sekcji, zawodnicy z Kę
dzierzyna-Koźla zanotowali podczas 
XIII mistrzostw Polski weteranów w 
lekkiej atletyce, które rozegrane zosta
ły w Szczecinie. Pięciu zawodników 
wywalczyło jedenaście medali, ustana
wiając dodatkowo dwa rekordy Polski.

Tadeusz Rojewski w kategorii M- 
55 zdobył trzy złote medale w biegach 
na dystansach: 800, 1500 i 5000m. 
Jednocześnie w biegu na 800m usta-

czył Edward Rydzewski w kategorii 
M-40, na dystansach 1500 i 5000m. 
Czesław Macała, w kategorii M-45 
trzykrotnie plasował się na drugiej 
pozycji, w biegach na: 800, 1500 i 
5000m. Andrzej Bokwa, w kategorii 
M-60 wywalczył srebro na 400m oraz 
był czwarty na 800m.

- Podczas mistrzostw w Szczecinie 
nasza grupa odniosła największy 
sukces, zdobywając w biegach śred
nio- i długodystansowych pierwsze 
miejsce w rywalizacji klubowej. Na
tomiast w nieoficjalnej punktacji 
miast w Polsce, z siedmioma złotymi 
medali zajęliśmy trzecie miejsce - 
stwierdził Edward Rydzewski.

ŁAG
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SIATKÓWKA: Kluby przed sezonem

Wzmożony ruch transferowy
Choć wakacje w pełni i większość siatkarzy przebywa jeszcze 
na urlopach, w klubach występujących w rozgrywkach Polskiej 
Ligi Siatkówki panuje spory ruch. 30 czerwca wielu zawodni
kom wygasły kontrakty i rozpoczął się ruch transferowy.

Mostostal-Azoty 
Kędzierzyn-Koźle
Wiadomo już gdzie zagra Sebastian 

Swiderski. Były zawodnik naszego 
klubu podpisał dwuletni kontrakt z 
włoskim zespołem Pet Company Pe
rugia. Reprezentant Polski miał jesz
cze oferty z Maceraty i Padwy, ale 
ostatecznie okazały się mało konkret
ne. W Perugii popularny “Świder” za
stąpił słynnego Rafaela Pascuala z 
Hiszpani. Coraz dalej Mostostalu- 
Azoty jest Robert Szczerbaniuk. Za
wodnik ten ma propozycję z włoskiej 
Padwy. Wciąż nie wiadomo jaką ofer
tę wybierze Paweł Papkę.

AZS Politechnika
Warszawa
W stolicy próbują powrócić do za

mierzchłych czasów przeszłości i zno
wu zbudować silną drużynę, która już 
w najbliższym sezonie ma ponoć po
walczyć o medale. W najbliższym 
czasie kontrakt z Politechniką ma 
podpisać Krzysztof Stanieć, kapitan 
Czarnych Radom. Warszawski klub 
jest w fazie przekształceń. W jego 
barwach mają wystąpić znani polscy 
siatkarze. Mówi się między innymi o 
Pawle Zagumnym, który po trzech la
tach gry we Włoszech wraca do kra
ju, a w warszawskim zespole chętnie 
widziałby go ojciec Lech, który trenu
je Politechnikę.

Ivett Jastrzębie
Borynia
Wiadomo już, że w barwach Ivettu 

nie zagra Peter Divis, który podpisał 
kontrakt z KP Polską Energią Sosno
wiec. Lukę po Słowaku ma wypełnić 
Radosław Rybak, który powraca na 
Śląsk z Morza Szczecin. Jednak w 
ostatnich dniach zawodnik ten otrzy
mał propozycję z zagranicy i nie wia
domo czy zostanie w Jastrzębiu. Kon
trakt z klubem przedłużył Piotr Ga- 
brych. Nowymi zawodnikami w Ja

strzębiu sąjuż na pewno Wojciech Se
rafin z Mostostalu-Azoty oraz Michał

Szczurowskiem (Politechnika War
szawa), Sławomirem Szczygłem 
(Ivett Jastrzębie) i Marcelem Groma- 
dowskim (reprezentant Polski junio
rów). W klubie być może zostaną 
Maciej Krupnik, Grzegorz Górnik i 
Marcin Jarosz. Natomiast definityw
nie z Gwardią żegnają się: Rafał Kwa- 
sowski, Paweł Reznicek, Jakub Mar

W tym tygodniu ma się wyjaśnić czy Paweł Papkę zostanie w Kędzierzy- 
nie-Koźlu

Kaczmarek, dziewiętnastoletni, uta
lentowany środkowy z SMS-u Spała. 
Ważne kontrakty z klubem mają: 
Przemysław Michalczyk, Krzysztof 
Wójcik, Grzegorz Nowak, Pavel Chu- 
dik, Wojciech Pawłowski, Arkadiusz 
Terlecki.

Gwardia Wrocław
Spore przemeblowanie składu na

stępuje w klubie ze stolicy Dolnego 
Śląska. Krzysztof Śmigiel podpisał 
kontrakt z klubem Samotłor Niżnie- 
wartowsk i będzie pierwszym polskim 
siatkarzem, który zagra w rosyjskiej 
lidze. Kolejnym graczem, który od
chodzi z Gwardii jest Krzysztof Jan- 
czak, który szuka sobie klubu za gra
nicą. Zawodnikiem, który ma zastąpić 
Janczaka jest Szymon Żurawski. 
Tymczasem, jedynym siatkarzem, o 
którym można powiedzieć, że na pew
no zagra w Gwardii jest rozgrywają
cy Łukasz Kruk. Gwardia prowadzi 
jednak zaawansowane rozmowy z 
czwórką siatkarzy - Ukraińcem Sier
giejem Żywołożnym (ostatnio w 
Energii Sosnowiec), Wojciechem

kiewicz Owczarski i Wojczuk.

AZS Częstochowa
Zespół wicemistrzów Polski zmienił 

nazwę na Pamapol AZS Częstochowa. 
Dotychczasowy główny sponsor ze
społu, firma Galaxia nie jest w stanie 
pomagać drużynie. Zespół ma się opie
rać na młodych graczach i pewnie pod 
Jasną Góra pojawi się kilku obiecują
cych juniorów. Prawdopodobnie do 
Bełchatowa odejdą Krzysztof Ignaczak 
i Andrzej Stelmach. Kontraktów z czę
stochowskim klubem nie przedłużyli 
na razie Damian Dacewicz i Michał 
Bąkiewicz. Obecnie działacze AZS 
mają ważne umowy z siedmioma za
wodnikami: Arkadiuszem Gołasiem, 
Grzegorzem Kokocińskiem, Jakubem 
Oczko, Krzysztofem Gierczyńskim, 
Michałem Winiarskim, Adrianem Pa- 
tuchą i Marcinem Krysiem. Najpraw
dopodobniej swój podpis pod umową 
na następny sezon złożą też Grzegorz 
Szymański i Andrzej Szewiński. Jeśli 
z klubu odejdzie Andrzej Stelmach 
wówczas rozgrywać będzie Łukasz 
Żygadło. W rezerwie pozostaje Paweł

Woicki, który w minionym sezonie 
występował w Politechnice Warszawa.

Polska Energia 
Sosnowiec
Zespół miał budować bardzo mocny 

skład na występy w Lidze Mistrzów, 
jednak zamiast sosnowiczan w tych 
elitarnych rozgrywkach wystąpią aka
demicy z Częstochowy. Mimo to Ener
gia się wzmacnia, a jej działacze zakła
dają walkę o mistrzostwo Polski. Do 
Grzegorza Wagnera, Marcina Nowaka 
i Daniela Plińskiego, którzy mają waż
ne kontrakty, dołączyli Przemysław 
Obdrzalek z Dukli Liberec, pierwszy 
libera reprezentacji czeskiej oraz Ro
bert Hubka, grający na pozycji przyj- 
mujący-atakujący w reprezentacji Sło
wacji i znany z występów w Jastrzębiu 
Peter Divis. To jednak nie koniec ro
szad w Sosnowcu. W przyszłym sezo
nie w zespole nie zagrają na pewno 
Sergiej Żywolożny i Daniel Matoska. 
Działacze chcą pozyskać rozgrywają
cego Łukasza Żygadło oraz środkowe
go Wojciecha Jurkiewicza.

Skra Bełchatów
Hitowym transferem w Bełchatowie 

jest odejście Roberta Prygla do ligi ro
syjskiej. Ze składu Skry tylko Adam 
Nowik i Radosław Wnuk mają ważne

kontrakty z klubem. Z atakujących naj
bliżej Skry jest Mariusz Wlazły z SPS- 
u Zduńska Wola. Niemal na pewno w 
Bełchatowie nie zagra Łukasz Żyga
dło, który prawdopodobnie zamieni się 
miejscami z Andrzejem Stelmachem z 
Pamapolu Częstochowa. Drugim roz
grywającym będzie młody Bartłomiej 
Neroj. W kadrze na przyszły sezon nie 
znajdzie się Piotr Szulc. Trwają rozmo-

Z ostatniej chwili
Wczoraj dwuletni kontrakt z Mosto- 

stalem-Azoty podpisał Michał Chada- 

ła. W najbliższych dniach mają roz

strzygnąć się losy Roberta Szczerba- 

niuka i Pawła Papkego.

wy z Pawłem Maciejewiczem i Sławo
mirem Kudłaczewskim. Do Bełchato
wa mają przyjść również Michał Ru- 
ciak oraz Krzysztof Ignaczak z Często
chowy. Jeśli reprezentacyjny libera 
podpisze kontrakt ze Skrą, nowego 
klubu będzie musiał poszukać sobie 
Leszek Czerlonek.

***
Odkupieniem miejsca w Polskiej 

Lidze Siatkówki od Morza Szczecin 
poważnie zainteresowany jest benia- 
minek serii “B” pierwszej ligi, SPS 
Automark Zduńska Wola. O sprawie 
wiedząjuż działacze PLS. Być może 
pójdą śladem Polskiej Ligi Koszy
kówki i zdecydują się na wydanie 
“dzikich kart” dla drużyn, które chcą 
szybciej awansować i stać je na to.

ŁAG

SIATKÓWKA PLAŻOWA

Rozgrywki 
na Hula Guli

Sportowy 
humor

Spotykają się dwaj kibice piłkarscy.

- Jak tam wczorajszy mecz?

- Eee, było do niczego. Sędzia nam uciekł.

Podczas lekcji języka polskiego nauczycielka prosi Jasia, 

aby powiedział jakiś wyraz, w którym występuje litera “o".

Jasio odpowiada:

■ Noga.

- Dobrze. A czy znasz wyraz, w którym litera “o” występuje 

dwa razy?

- Tak. Boisko.

- Bardzo dobrze. A może znasz jeszcze jakiś wyraz, w któ

rym “o” występuje trzy razy?

Jasio bez namysłu:

-Goool!

Wyszukał: LAG

W minioną sobotę na obiekcie 
“Hula Gula” przy akwenie Dębowa 
odbył się turniej plażówki drużyn 
trzyosobowych. W zawodach wystar
towało dziesięć ekip, które walczyły 
ze sobą aż do późnych godzin popo
łudniowych. Ostatecznie najlepszą 
drużyną okazali się “Żądni porażki” w 
składzie: Irek Kółeczko, Mariusz So
kołowski i Adam Świstak. Zostali oni 
nagrodzeni zestawami grillowymi 
(koszulki i piwo) ufundowanymi 
przez market “Hypernova”. Drugie 
miejsce zajęło trio “Tymmax”, a trze
cie “Masaże”.

O popularności takich zawodów 
świadczy nie malejąca frekwencja 
oraz zwiększająca się liczba widzów.

Sobotni turniej był już trzecim zorga
nizowanym na tym obiekcie, poprzed
nie dwa zgromadziły na starcie po 
dwanaście drużyn. W pierwszym naj
lepszą ekipą okazał się “Jokey” (Sła
womir Skrzypiec, Krzysztof Dąbro
wa, Mirosław Durkacz), drugie miej
sce “Hrabia”, a trzecie “Byle nie do 
zera”. W drugim zwyciężyła drużyna 
“Crunchips”(Tomasz Michalak, Ra
dosław Łyczko, Dariusz Baradziej) 
przed “Hrabią” i “Ich troje”.

Rozgrywki takie odbywają się na 
“Hula Guli” w co drugą sobotę i w 
imieniu właściciela obiektu pana Ry
szarda Kościółka, serdecznie zapra
szam do udziału lub kibicowania.

W.A.BEN.

SPORTOWY
5.07.

5.07.

SIATKÓWKA PLAŻOWA, II turniej wakacyj

nego Grand Prix Kędzierzyn-Koźle 2003, sta

dion miejski przy ul. Grunwaldzkiej, godz. 10.00

PIŁKA NOŻNA, Turniej piłki nożnej plażowej, drużyn

trzyosobowych o puchar wójta gminy Reńska Wieś, ośrodek

“Makadam” na Dębowej, godz. 10.00

5.07. DRUŻYNOWE MISTRZOSTWA miasta w trójboju, zespoły zmierzą się w tur

niejach: darta, siatkówki plażowej i piłkarzyków, ośrodek “Hula Gula” na Dę

bowej, godz. 12.00

Ł
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castorama

Możliwość skorzystania z karty Castorama-Lukas

castorama

033,11,15,18, 
*,8,0,

castorama
Budujesz Remontujesz Urządzasz

ZAPRASZAMY: Pon.-Pt. 7.00-21.00; Sob. 8.00-20.00; Nd. 10.00-19.00.

Opole, ul. Wiejska 141/A, tel. (0-77) 40 04 100, faz (0-77) 40 04 200

www.castorama.com.pl

http://www.castorama.com.pl

